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ny pożar 


- a. zai R 


Poważne memento 


Kraków, 27. kwietnia 

_ Stan rezerw kruszcowo-walutowych naszej 
instytucji emisyjnej, Banku Polskiego, wykazu- 
łe w ostathich miesiącach poważne zmiany. Od 

ńca grudnia u. r. do 2U, kwietnia b, r, zmniej- 
Szyła się mianowicie ta rezerwa o 121 m'ho- 
nów zł, przyczem ubytek ten odnosi się wyłącz 
Rie do zapasu obcych walut, 
Zapas złota się nie zmienił. Jeśli zważymy. że 


z końcem grudnia u. r. zapas tych walut wyno ; 


sił 526- milionów, zaś według ogłoszonego wla- 
Śnie wykazu Banku Polskiego wynos'ł on 20. 
Kwietnia b. r. 403 milionów, to ubytek ten, sta- 
Nowący przeszło 20 procent į to w okre- 
SIE zaledwie 4 miesięcy, uznać należy za objaw 
Znamienny i godny baczn'eiszej uwagi. 
„ Jest rzeczą ciekawą a świadczącą o niskiem 
Wyrobieniu ekonomicznem społeczeństwa pol- 
skiego, że zaznaczony wyżej fakt, poważnego 
ubytku rezerwy walutowej Banku Polskiego 
Nie zwrócił na sieb'e żadnej uwagi i nie wywo- 
łał Żadnej dyskusji, gdy tymczasem znacznie 
mnei ważny objaw bierności bilansu handlowe- 
S0 swego czasu przez szereg miesięcy komen- 
towany był obszernie na łamach prasy. Pełno 
vło wówczas lamentów i ostrzeżeń że bierny 
bilans handlowy grozi katastrofą gospodarczą 
a nacisk opinii spowodował wówczas szereg 
podwyżek celnych, mających utrudnić import 
a kid zagranicznych. Przeciwstawiając się 
"Mu npoglądowi, zwracalŚmy wtedy uwagę, Że 
€TNoŚĆ bilansu handlowegą nie jest sama 
Przez się żadnem nieszczęściem. a dalszy prze 
'eg wypadków przyznał nam racię. Wysuwa 
a” zwiazku z bernością tego bilansu obawy 
fi kor ay się wszakże głównie w tem, że de- 
d A ten pociąga za sobą odpływ walut z kraju 
x ‘em samem podważa podstawy, na których 
Pera się naicennieisza zdobycz naszej refor- 
i finansowej — t. zn. stałość kursu złotego. 
dto Yi: czasem, porównu s^ cyfry b'lansu han- 
Wego ze stanem rezerw Banku Polskiego, 
Statujemy zgoła odmienny obraz stanu rze- 
. Oto z początkiem roku 1928 wynos'ły rc- 
aj kruszcowo-walutowe 1.414 milionów zł, 
Ilong, kiem rokv 1929 wynosiły one 1.335 m 
zł. Ai A początkiem r. 1930 — 1.277 mił 
Ta m F Aa b. r. — wynoszą 1.106 mr- 
ku 1928 z ynika stąd, że ubytek w ciągu ro 
SH wyniósł 79 milj. zl, w ciągu roku 1929 
3# y zł. a w ciągu niespełna 4 miesięcy 
= 121 mfl;. zł. Wiadomo zaś, że przez ca- 
TOK 1928 aż do połowy 1929 r. nasz bilans 
1929 Owy był stale bierny į dopiero od lipca 


mi ytowe tego bilansu w r. 1928 wynosiło 854 
na: w r. 1929 — 298 miljonów, zaś w ro- 
ieżącym nie było deficytu lecz nadwyżka 


stał się on czynnym. Całoroczne saldo ` 


wywozu nad przywozem. Wynika stąd jasno, 
że bierność blansu handiowego n'e miała ja- 
dncgo wpływu na stan rezerw Banku Polskiego 
i że nawet — przeciwnie — ubytek rezerw 
był tem większy, im korzystniej kszałtował się 
blans handiowy! Zarządzenia prohibicyine prze 
ciwko importowi obcych towarów nie były za- 


gdy natomiast | tem potrzebne z punktu widzenia obrony na- 


szej waluty, a korzyść z nich odniósł — jedynie 
przemysł, mając przez to ułatwiona konkuren- 
cię z zagranicą, 

Czemże zatem wytłumaczyć ten paradoksal- 
ny fakt, że tek poważny ubytek rezerw Banku 
Polskiego przypad nie na okres biernego bilan 
su handlowego, lecz właśnie obecnie — w 
chwili stałych nadwyżek wywozu? Wytłuma 
czenie tego napozór dziwnego zjawiska znaj- 
dujemy w wycofaniu przez zagranicę kredy 
tów towarowych. udzelonych Polsce i w nie- 
udzielaniu nam kredytów finansowych. Przy 
krego tego faktu nie możemy sobie wyjaśnić 
jedynie istnieniem u nas kryzysu gospodarcze 
go, gdyż wystarczy rzucić okiem na bilanse -n 
nych banków emisyjnych w krajach ogarnię- 
tych również kryzysem, by stwierdzić, że tam 
nie zachodzi nic podobnego, jak u nas, gdyż za 
pasy kruszcowo-walutowe tych banków nie 
uległy naogói zmniejszeniu, a nawet w wielu 
wypadkach się zwiększyły. 

Nasz kryzys gospodarczy nie tłumaczy za- 
tem tej dziwnej izolacji kredytowe. w jakiej 
Się znowu znależliśmy. Czyż nie jest rzeczą ża 
stanawiającą. że nietylko w Amieryce. gdzie 
nabywcy moprzednich naszych pożyczek po- 
nieśli straty na kursie i już z tego powodu nie 
okazują gotowości do subskrybowania nowych 
polskich pożyczek, ale i we Franc}, tak obfitu 
iącej obecnie w kapitał, gdzie teraz pieniądz 
jest tańszy, niż przed wojną, nasze zabiegi po 
życzkowe pozostają stale bezowocne? Jeszcze 
przed rokiem depeszowano z Paryża 0 doko 
naniu zmacznej tranzakcji  pożyczkowej na 
rzecz powstać u nas mającego Centralnego 
Banku rol czego, a tymczasen. do dziś dnia 
nie tylko ta, ale i żadna inna opeiacja pożyczko 
wa dla Polski nie duczekała się zrealizowa 
nial Że zaś Francja nie tylko pieniądze ma, ale 
je chętnie państwom obcym i to nawet mn'ej 
słaym pożycza, tego dowodzą zaciągnięte tam 
właśnie w ostatnich tygodniach pożyczki dła 
Finlandii (309 mili. fr.), Peru (300 milj. fr.), L> 
twy (250 mili. tr.), Jugosławii (1.000 mili. fr.). 
Rumunj, Turcji i Łotwy. Rząd francuski uła 
twia ten odpływ pienędzy francuskich zagra 
nicę i w tym celu obniżył podatek od kupo 
nów papierów zagranicznych oraz opłatę stem 
płową od emisji walorów zagran'cznych Cze 
muż więc 'edynie Polska napróżno kołata do 


Wszelkie komunikaty rależy nadsyłać wprost do administracji 
Kon:unikaty, przesłane 'edakcji, nie będą uwzględnione. 
Rękoprów redakcja nie zwraca. Za inseraty redakcia nie odpowiada, 
Cena ogloszeń i prenumeraty umieszczona jest na ostatniej stronie. 


w Przeworsku 


W KARPATACH 
SŁOWACJA 


CUDOWNE KĄPIELE. 
NAJIDEALNIEJSZE 
UZDROWISKO DLA 
CHORYCH NA REU- 
MATYZM, PODAGRĘ 
I ISCHIAS, NATURAL- 
NE ŹRÓDŁO SIARCZA- 
NE O CIEPŁOCIE 420 C, 
OKAZ RADJOAKTYW- 
NE KĄPIELE MUŁOWE 


Przepiękna  okołica górska, Wszelkie urządzenia 
pierwszorzędnego miejsca kąpielowego. Sporty, ros- 
rywki. Publiczność międzynarodowa, Ulgi na paźe. 
razd. Tańsze kuracje wiosenne, 
Informacyj udzieła Biuro lutormacyjne Trenczyfi- 
skich Cieplic, KRAKÓW, Szewska 5, telefun 4404 b, 
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tego skarbca, choć jako sojusznik polityczny 
powinnaby mieć niejakie względy szczególne? 
Czy przypadkiem nie ponoszą tu winy «asi 
wysłannicy do Paryża, pukając w oiewłaści- 
we drzwi tub stosując fałszywą taktykę w per 
traktacjach? Cokolwiek bowiem mogłaby my- 
śleć zagranica o naszych stosunkach wewnętrz 
nych. to jednak w miejednem z wyliczonych 
wyżej państw są one chyba. gorsze, niż u nas! 

Trzeba, by o tej sprawie, przyciągnięcia do 
iPolski obcych kapitałów pomyślano w sterach 
rządowych bardziej mtenzywnie n.ż dotych- 
czas i by zastosowano bardziej umiejętne środ 
ki przełama:a tej niechęci kapitału zaerani 
cznego do nas. Zaznaczony wyżej ubytek 20% 
naszego zapasu walut .w ciągu 4 mesięcy jest 
zbyt poweżnem niemento, by mógł pozostać 
bez stosowaej i szybkiej reakcja choćby ta 
decyzja wymagała od czynników rzadow ych 
pewnęgo poświęcenia 

Dostateczuy zapas walut w Banku Polskim. 
to jedyna gwarancia stabilizacji złotego, a 
wszakże pod żadnym  warunkem nie wolno 
nam dopnśc*ć iuż nietylko do zachwiania tej! 
stabilizacji aie nawet de zaistnienia takiei mo 
żliwości! Czas zatem nagl! 


Dr. B. S. 
| 


B. pos. Taraszkiewicz na wolności 
(T.lefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 26. 4. Sin. B. poseł Taraszkiewicz 
który został skazany na 6 lat więzienia za należe 
me dc Białoruskie: liromiady został chwilowe zwoł 
niony aż de czasu rozstrzygnięcia sprawy jego ma 
ska wietia. 


Str. 2 


„NOWY LZIENNIK” goniedz z/ek 28, IV. 1930. 


Przeworsk w płomieniach 
Kilkaset dusz żydowskich bez dachu nad siłową — Ofiar 
w ludziach nie byle — Wstrząsające sceny — Akcja 


ratunkowa 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Przeworsk, 26. 4. Ubiegłej nocy wybuchł w Prze 
worsku straszuy pożar, który pozbawił dachu nad 
głową kilkaset dusz żydowskich. 

Pożar powsiał na dachu realności należącej do 
niejakiej Wetnowej. Kamienica ta jest pułożona w 
śródmieściu Przeworska ł sąsiaduje z miejscową 
bóźnicą. Ogi: przerzucił się na jedną stronę ryn- 
ku. O godz. 24.10, gdy ogień został  zawważory, 
pożar już szalał w całej pełni. Na miejsce przybyła 
miejscowa straż pożarna nie bardzo dobrze wyco 
sażnna w śnodki techniczne. Przybyli przecsvawi- 
ciele władz i rozpoczęła się akcja ratunkowa. Przy 
były również straże pożarne z Przemyśla, Jaro- 
sławia, Rzeszowa i Łańcuta. Szczególnie zwracał 
uwagę fakt mezwyikłego poświęcenia ze strony 
dra Smieszka, Zrozumiały chaos i ponury obraz 
Kudzkiej nędzy przedstawiał Przeworsk, w chwili 
gdy setki ludz: pogrążonych we Śnie zerwanych zo 
stało z łóżka ' nagle zostało pozbawionych mienia 
ł dachu nad giową. Rozgrywały się straszliwe sce 
ny. Obudzone wśród nocy dzieci zaczęły płakać, 
kobiety lamentowały, huk pękających Ścian i błask 
morza płomieni zdwajały grozę tej niezwykłej 
scany. 

Przedewszystkiem rzucono się na ratunek dzieci 
Ì chorych, O uratowaniu dobytku nie było mowy, 
ponieważ pożar obejmował coraz więcej domów. 
Toteż akcja umiejscowienia ognia musiała się ogra 
miczyć do zabezpieczenia dalszych ulic. sąsiadują- 
cych z rynkiem. W płomieniach stanęła handlowa 
dzielnica żydowska. 

W kamienicach doukniętrych ogniem zmaġdowały 
się przeważnie sklepy z towarami spożywczemi i 

emi, 
Otlar w ludziach niema. 
Pożar szalał od północy do piątej rano. Pogorzell 
cy pozostali w jednej koszuli i bez dachu nad głową. 
Spłonęła cała połowa rynku i cała ul. Kazimierzow 
ska. Budynek magistratu ocadał. Ofiarą pożaru pa 
Gło 13 kamienic murowanych oraz 37 zabudowań. 
Szkody idą w setki tysięcy złotych, Wszystkie bu 
dynki były ubezpieczone natomiast towary nie by 
ły ubezpieczxne. Poszkodowanemi są wyłącznie ro 
tziny żydowskie. 50 rodzin żydowskich w liczbie 
824 osób pozostało bez dachu nad głową. Wśród 


spalonych domów znajdują się również dwa Bet- 
Hamidrasze, z których ortodoksyjni Żydzi z naraże 
niem życia w ostatniej chwili niemal uratowali Torę 
Spłonął również dom prezesa gminy żydowskiej 
w Przeworsku Rotenstreicha, oraz spaliła się jedy 
na drukarnia p. Straussa. 

Na miejs.e pożaru wyjechał natychmiast ze Lwo 
wa wojewoda Gołuchowski, oraz naczelnik wydzia 
łu bezpieczeństwa w województwie lwowskiem Ro 
gowsiki, 

Dziś rano zawiązał się komitet obywatelski w 
celu niesienia pomocy pogonzelcom. W skład komi 
tetu wchodzą starosta Remiszewski, dyrektor cu 
krowmi Lubomirskiego Roznowski, wicestarosta 
dr. Mojsowicz, burmistrz Ryback, wiceburmistrz 
dr. Pieniążek i in. Na ręce komitetu złożył wojewo 
da tytułem puerwsze! pomocy 5.000 zł, zaś naczel 
mik Rogowski 3.000 zł, W ciągu przedpołudnia umie 
SZCZOMO W mieście poszczególne rodziny. w pierw 
szym rzędzie dzieci. Na 324 osób, dotkniętych poża 
rom znajduje się około 200 dzieci, Pod zgliszczami 
znaleziono zwoje materji oraz towary Spożywcze. 
Ogółem sp'onçło około 20 skiępów W dniu dzisiej 
szym komitet obywatelski zwróci się do rządu : 
społeczeństwa z apelem o pomoc. 

e e LJ 


Lwowski urząd wojewódzki komunikuje: W no 
cy z dnia 25 na 2 bm. o godz. 2410 wybuchł po-` 
żar w środmieściu miasta Przeworska na strychu 
realności, znajdującej się w sąsiedztwie bożnicy. 
Pożar rozszerzywszy się zaiszczy! 13 domów 
n'urowanych w północnej stronie rynku, oraz 
dalszych 30 zabudowań. Ogień zlokalizowano o 
godz. 5-tej nad ranem przy pomocy miejscowej o- 
raz okolicznych straży pożarnych, oddziału PW. 
Strzelca i jednej komnanji wojskowej. 
dotychczas nie ustalono, wynoszą one jednak w 
przybliżeniu około 300 tysięcy zł Budynki były 
ubezpieczone, natomiast straty powstałe w towa- 
rach nie były ubezpieczone Poszkodowanych jest 
43 rodzin, względnie 324 osób, przeważnie z po- 
śród ludności żydowskiej. Na miejsce pożaru wy- 
jechał wojewoda Gołuchowski, naczelnik wydzia- 
łu bezpieczeństwa Rogowski, oraz naczelnik lwo- 
wskiej straży pożarnej. 


Bomba w gmachu poselstwa poselstwa sow. 


w Warszawie 
' (Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 26. 4. (Sin) Dziś między godz, 3 a nem aż do piwnicy, gdzie mieści si, centralue ogrze 


komisariat policji państwowej 
zaalarmował władze śledcze, że w domu przy ul. 
Poznańskiej znajduje się jakiś podejrzauy przewod 
nik elektryczny. Dom teu sąsiaduje z domem nr. 15, 
w którym mieści się poselstwo sowieckie. Władze 
śledcze zbadały ten dom i stwierdziły połączenie 
przy pomocy przewoduików elektryczuych włączo 
nych do miejskiej stacji elektrycznej i prowadzą- 
cych do sąsiedniego budyuku przy ul, Poznańskiej 
L 15. Połączenie to odkrył przypadkowo dozorca 
domu przy ul, Poznańskiej. Na dachu tego domu 
władze śledcze wykryły przyrząd zegarowy, od 
którego przewodniki elektryczne prowadzą na 
dach gmachu poselstwa. O godz, 4 przybył do po- 
sglstwa naczelnik wydziału wschednłego Hołówko, 
a następnic  specjalista-elektrotechnik celem dal 
szych poszukiwań, 

W jednym z komiuów budynku poselstwa znale 
ziono ciężki przedmiot, wiszący ua przewoduiku 
elektryczny'n, a połączony z przyrządem zegaro- 
wym, znajdującym się ua dachu domu przy ul, Po 
znańskiej 17. Oficer saperów wraz z jeduym z 
urzędników poselstwa zaczęli wyciągać ów przy- 
rząd z komina, Przyrząd ów urwał się i spadł komł 


4-tą popołudniu XI. 


wanie. Wtedy dopiero wezwano komiuiarzy, któ- 
rzy sądząc, że mają do czynienia z pożarem, przyby 
li ze strażą ogniową. Kominiarze wybili otwór 
w kominie i wydobyli ów tajemniczy przedmiot, 
długośc około metra. Żołnierze saperscy zawieźli 
ten przedmiot do cytadeli dla zbadania. 

Warszawa, 26 4, ,Sin) Przedmiot ten wydo- 
byto wreszcie przy pomocy saperów. Jest to rura 
metalowa wagi 10—15 kg., zawierająca materjaly 
wybuchowe. Skonstruowana była jako maszyna 
riekielna, która wybuchnąć miała za godzinę po 
wykryciu jej. Przy zachowaniu wszelkich ostroż 
ności bombę wywieziono na fort Legjouów celem 
dalszego jej zbadnia. 


Na miejscu zjawił się prokurator przy sądzie 
okręgowym, 
Warszawa. 26. 4. (Sin) Władze prowadzą 


energiczne dochodzenia celem wykrycia Sprawcy 
zamachu. Podejrzenia kierują się przedewszystkiem 
przeciwko kolom monarchistów rosyjskich w War 
szawie, Jak stwierdzili fachowcy, bomba miała nie 
zwykła siłę eksplozji. W razie wybuchu nie tylko 
gmach poselstwa, ale i kilka sąsiednich domów wy 
leciałoby w powietrze. 


Dr Maćckówna uwolniona 


Wyrok w sensacyjnym procesie iwowskim 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Lwów. 26 4. (T) Sensacyjny proces przeciw 
ko lekarce «wowskiej dr. Marii Maćkówny, 
oskarżonej © zamordowanie swego narzeczone 
go dra Teliszewskiego zakończył się dziś w 


południe wyrokiem uwalniającym. 
Trybunał postawił sędziom przysięgłym py- 
tanie główne czy oskarżona w nna jest zbrod 


ni morderstwa. pytanie ewentualne w kierun- i 


Szkody | 


Nr. 109. 


Uderzenie krwi do głowy, ściskanie w okolicy serczy 
brak tchu, uczucie strachu, przeczulenie nerwowe, 
migrena, niepokój i bezsenność mogą być łatwo usu= 
nięte przy używaniu nainralnej wody gorzkiej Fras 
ciszka-Józefa. Ścisłe dane naukowe potwierdzają. że 
woda Franciszka-józefa w wypadkach zaparcia przy 
tych chorobach, daje najlepsze rezultaty. Żądać w T 
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ku zbrodni zabójstwa, a wreszcie, na wypadek 
zatwierdzenia jednego z powyższych pytań, py 
tanie dodatkowe, czy oskarżona działała pod 
wpływem przemijającego zaburzenia umysłu. 

Sędziowie przysięgli zaprzeczyli 12 głosami py- 
tanie w kierunku zbrodni morderstwa, watomiast 8 
głosami przeciwko 4 potwierdzili pytanie w kierum 
ku zabójstwa. Równocześnie jednak  wszystkiemi 
12 głosami potwierdzili pytanie w kierunku przemi- 
jajacego zaburzenia umysłu. 

Na podstawie tego werdyktu Trybunał wydał 
wyrok uwalnisjący oskarżona, Dr Maćkówna zo- 
stała bezzwłccznie wypuszczowa na wołność. 

Wyrok wywołał w całem mieście duże wrażenie 
i był przez cały dzień żywo komentowany. 

— (0) 


Luke-reprezentantem Anglii 
w komisji mandatowej? 


Jerozolima, 26 4 ŻAT „Felestin*, organ 
egzekutywy arabskiej loaosi, że seikretarz rządu 
palestyńskiego Luke, który obecnie bawi na urlo- 
pie w Anglji będzie reprezeatował Anglję na sesji 
komisji mandatowej, Pismo dodaje, że po zamknie 
ciu sesji Luke powróci do Palestyny, 


Londyn, %. 4. ŻAT. ŻAT-na dowiaduje się, 
że Luke nie będzie reprezentował rządu angielskie 


go na komisji, lecz bądzie jedynie towarzyszył 
akredytowanemu repre:entantowi rządu na komi- 
sji. Reprezentantem tym będzie prawdopodobnie 
dr. Shiels, podsekretarz kolonji 
aat * az 
Służba legionowa posła 
Liebermanna 


(Telefonem od naszego korespondenta] 

Warszawa. 26. 4. Sia. Wobec stwierdzenia 
zarządu głównego Związku Legjonistów jakoby 
poseł Liebermann był podczas wojny światowej, 
audytorem przy c. k. komendzie legjonowej, pro- 
szą nas o sprostowanie, że ówczesny poseł do par 
lamentu wiedeńskiego adwokat dr  Liebermanu 
wstąpił w sierpniu 1914 roku do 1 pułku Legjonów 
jsko szeregowiec, poczem został mianowany pod- 
porucznikiem Legjonów W maju 197 dr. Lieber- 
mann wraz z pos, Moraczewskim i Bobrowskim 
został przez austro-węgierskie Armee Oberkom- 
mando wykluczony z Legjonów za pracę niepodle- 
głościową i za wrogie wobec państw centralnych 
stanowisko. Po wskrzeszeniu państwa polskiego 
Łiebermannowi został przywrócony stopień poru 
cznika i przydzielono go do 6 pułku piechoty. Na 
życzenie sędziów wojskowych a w szczególności 
obecnego generała Krzemieńskiego dr. Lieberman 
zgodził się na przeniesienie go do korpusu sądo- 
wego, gdzie otrzymał stopień majora a potem 
podpułkownika. Za swą działalność legjonową 0- 
trzymał krzyż walecznych. Audytorem poseł Lie- 
bermann nigdy nie był. 

= y SE 


Przygoda ks. Seipla 
z umysłowo chorym 


Wiedeń, 26. 4 PAT W chwili, gdy b. kan- 
clerz ks. Seipel] chciał dzisiaj wejść do klasztoru 
CO. Kapucynów w śródmieściu został zagadnięty 
przez niejakiego Reindla, kelnera bez zajęcia 
przewodnika turystycznego Reindi chwycił ks. 
Seipla za ramię i chciał go zaciągnąć do niejakie- 
go dra Salmana, aby — jak mówił — załatwić na- 
reszcie sprawę 160,000 szylingów Ks Seipel wyr- 
wał się z rąk napastnika, który został wkrótce po 
tem aresztowany i po stwierdzeniu tożsamości wy 
puszczony na wolną stopę. Reindl czyni wrażenie 
człowieka umysłowo chorego 


I 
Gandhi planuje zajęcie rządo- 
wych składów soli 
Bulsar. 26. 4, Podczas zebrania w Szarwadź 
Gandhi przedstawił nowa plany, dotyczące kampanfi 
nieposłuszeństwa cywilnego, obejmujące m. in. Zê 
jecie w ciągu kilku dni, rządowych składów soli 
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Błędy i kłopety rządu rumuńskiego 


(K) Fale opozycji przeciwko gabinetowi 
przywódcy zaranistów Jułjuszowi Maniv, wzra 
stają z dniem każdym na sile. Dzieje gabinetu 
Maniu są też jednym łańcuchem błędów, sła- 
bosci i niekonsekwencyj. Gdy zaraniści doszli 
do władzy, Rumunja odetchnęia swobodniej, 
spodziewając się nowej ery. Maniu, zamiast 
Tozpocząć sianowiczą walkę z reakcją, zamiast 
trafić reakcję tam, gdzie cios mógłby być 
śmiertelny. zadowolił się pozornemi tylko ma 
mewrami, które właściwie sytuacji nie zmieni- 
ty. Nie wyrugowano „liberałów“ z administra 
cji nie złamamo ich wpływów w bankowości, 
mie obsadzonc stanowisk aaczeinych w armji 
swymi ludźmi. A w dodatku rząd wystarał sę 
6 pożyczkę zagraniczną pod bardzo niekorzy 
stnemi dla siebie warunkami, co iiberałom dało 
jeszcze więc<? materjału do kampanii przeciw 
ko niemu. Gab.net dra Maniu chwycił się w od 
Powiedzi na taktykę opozycji w sprawie poży 
czki zagranicznej najgorszej broni., tj. represji. 
kazał miarowicie uchwalić sob e przez parla 
ment wyjątkową ustawę, zagrażającą* surowe 
mi karami wszystkim, którzy atakują gospo 
darczą politykę rządu i zagrażają zagraniczne 
muí kredytow” Rumunji Rozumie sę, że usta 
wa ta swem ostrzem nie zwróci się przeciwko 
liberałom, a rezultatem tej fałszywej i małost- 
kowej polityki gabinetu dra Maniu jest to, że 
zaran.ści stracili zaufanie ludności, a liberali 
nabrali nowej odwagi do atakowania rządu. 

Obiawiło się to niedawno z okazji uroczysto 
ści, którą obchodzono z powodu przyłączenia 
Besarabji do Rumunji. Minister ośw aty wygło 
sił uroczystą mowę, w której wspomniał o za 
sługach Konstantna Sterego około przyłącze- 
mia Besarabj: do Rumunji. Stere, przed wojną 
członek partii kberalnej pochodzi z Besarabii 
| zawsze był przeciwnikiem Rosji. Podczas 
wojny był za współdziałaniem Rumunji z Niem 
cami, spodziewając się.e że w ten sposób Besa 
Trabia przypadme Rumunji. Podczas niemie 
ckiej okupacji w Rumunji wydawał Stere gaze 
tę w tym duchu. Po wybuchu rewolucji w Ro 
sj, Stere rozwinął niezwykle żywą działal- 
ność za oderwaniem Besarabii od Rosji i przy 


łączeniem j€; do Rumunii za te zasługi otrzy 
mał wysokie odznaczenie. Stere wystąpił pó 
źniej z paztji hberalne; i przystąpi do partji 
narodowo chłopskiej (zaranistów), w której od 
grywa bardzo poważną rolę. Dlatego właśne 
liberali namiętnie go nienawidzą i przedstawia 
ją go jako „zdrajcę“ Rumunji. Maniu dotych- 
czas zawsze broni Sterego. ale gdy podczas 
przemówienia m.nistra oświaty, trzech inspe- 
ktorów armji demonstracyjnie opuściło salę i 
gdy potem liberali rozpoczęli szaloną nagonkę, 
żądając dymisji mimistra, który Śm.ał publi- 
cznie wyrazić się z uznaniem © „niemieckim 
zdrajcy Rumunj, Maniu nagle zmeni front, 
odsumął się od swego dotychczasowego towa 
rzysza, zmuszając tem samem Sterego do wy 
stąpienia z partii 

Maniu tem pociągnięciem nietylko się skom- 
promitowal „ale okazał nezwykłą słabość. za 
chęcając liberałów do dalszej ofenzywy. Libe 
nali na pierwszy plan wysumęli inwalidów. któ 
rzy na swym kongresie uchwadili cały szereg 
postulatów: Rząd wprawdzie te postulaty był 
już przyją”, aie postanowił pokazać swą słę i 
deputacji mwalidóów nie przyjął. Inwalidzi urzą 
dzili mamsiesiacię. podczas której doszło do 
krwawych utarczek z policją. Teraz zjawili sę 
na arenie studenci. którzy urządzili burzliwą 
demonstrację przeciw rządowi w obronie „oj 
czyzny* i „honoru“ armji. 

Z tej okazj skorzystał zbankrutowany gene 
rał Ave. cu i ogłosił mauifest do narodu. 
Przywódca rumuńskich faszystów, który ma 
tyle masła ra głowie, że nie odważał się do 
tychczas wystąpić publicznie, wyczuł, że atmo 
stera stała się dla niego korzystna. A czego 
domaga sie Averescu? Przedewszystk em znie 
siemia ogólnego prawa wyborczego do parla 


mentu, ograniczenia władzy parlamentu i rzą ; 


du silnej ręki. któryby znowu wprowadził ład 
i porządek do kraju. To, że faszyści mieh teraz 
odwagę wystąpć z tego rodzaju manifestem, 
proklamrowali konieczność dyktatury, świad 
y tylko o upadku wpływów  zaranistów i 
o osłabieniu demokratycznych żywiołów w 
kraju. 


NE ZO O I 


Sir Isaacs namiestnikiem królewskim 


w Australji 


Londyn. 26. 4. PAT. W zakresie uniezależnia 
nią się domum,ów brytyiskich od macierzy nastąpi 
obecnie baśdzo znamienny krok. Po raz pierwszy 
bowiem w histori. Imperjim brytyjskiego stanowi- 
Sko generalnego guwematora, reprezentującego w 
danem dominum króla W. Brytani: a mianowanego 
I upełnomocwonego bezpośrednio, przez monarchę 
obłąć ma nie Brytyjczyk. lecz tubylec danego domi 
um. Fakt ten nastąpi w najbliższym czasie w 
Australji. Premjer australijsk I przywódca  Labonr 
Party Scullin wysnnął jako kandydata na stanow! 
Sko namiestnika królewskiego w Austraijl Austral 
Czyka, pochodzącego z rodziny irlandzkiej sir Isaac 


— 


sa, sędziego sądu natwyższego w Australji, Ponie- 
waż propozycja Scuńliima uczyniona została przypu 
szczanlię w porozumieniu z rządem Labour Party w 
Londynie, można się spodziewać, że ten pierwszy 
wyłom w dotychczasowej tradycji mianowania na- 
miestników krolewskich zostanie istotmie dokonany. 
Precedens 'en oczywiście będzie miał olbrzymie 
zmaczewie stanowić będzie następny znamiermy 
krok w kiżrunkn umiezależniamia się domimjów. (Jak 
wiadomo, sia Isaacs jest Żydem narodowym. O 
bliskiej jezo nominach domieśliśmy już przed kilku 
tygodnami. - Red.) 


u— 


O księciu, bankierze i jego żonie 


Komiczna afera w Paryżu 


Komedja tram uska operuje, jak wiadomo. 
trójkątem w najrozmaitszych kombinacjach. 

ta miłosna geometria wytwarza czasami 

.waczno wprost curiosa. Świadczy 0 tem na 
stępująca autentyczna, bardzo przy tem weso 
ła historyjsa 

Rzecz dzie:e się w Nicei. Głównymi bohate 
Tami są: pewien paryski bankier, starszy. ale 
bardzo bozaty pan, który dostojnie dźwigał 
Swoją pięćlz esiątkę, jego żona młoda. lat 23 
licząca, bardzo przystojna i elegancka Pary 
Žanka i miody rosyjski książę, syn byłego mar 
Sząłka carskiego. Matka owego księcia, księż 
ta z domu. wyszła drug! raz zamąż za bogate 
%0 fabrykanta w Cincinat.: 

Młody książę przyjeżdża z Cimcinati do p" 
Cei i w Nice pozneje 'w hotelu bankiera ` 


i 


żonę. Ksażę w piękiiej pani bankierowej zako 
chał się na pierwszy rzut oka. pani bankiero 
wa też. Książę myślai tylko o miłym. uprzy- 
jemniającym mu pobyt w Nicei stosuneczku. a 
le pani bankierowa okazała się cmotliwą ne 
wiastą : oświadczyła, że kocha ks.ęcia namię 
tnie, ale może mu zademonstrować swą iniłość 
tylko, jeśli sę z nią ożeni Książę przypuszcza 
jąc. że baakier na rozwód nigdy się nie zgodzi. 
oświadczyi swą zgode na ożeniem.e się z pię 
kną bankierową po uzyskaniu rozwodu 
Jakeż było jego rozczarowanie. gdy ban- 
kier natycuhmiast zgodził się na rozwód . wy 
słał nawet telegram do swego adwokata da 
Paryża z pn'eceniem rozpoczęcia kroków roz 
wodowych Od tego czasu widziano razem 
bankiera ego młodą żonę * ksiecia Rank er 


| 
! 
! 
| 
i 
p. Jerzy Rowiński, po kilkumiesięcznych próbach 
| 


ści południowo-zachodniej półwyspu Arabskiego. 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
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zapewniał inodą pare o swei wielkiej życzii 

wości i oświadczył nawet że poprowadz ch 

| do Ślubu. Wem przyieżdża nagle motka ksę 
cia. wezwana telegraficznie przez bankera. 
Bankier posunął bowiem swą troskliwość d'ą 
księcia do tego stopnia, że nawet zawiadomił 
o mającym się odbyć wkrótce ślube całą ie 
go wysoce arystokratyczną rodzinę. 

W międzyczasie udało się adwokatow. w 
przyspieszónem tempie przeprowadzić Toz- 
wód. Banki:rowa była więc wolna a rosyjski 
książe zna'azł sę nagłe w potrzasku. Ustalono 
nawet dzien Ślubu a bankier wziął na siebie 
wszelkie for nalności, Wtem dzień przed ślu- 
bem znikł książę z Nicei, pozostaw'ając list: 
w którym zapewnia. że swoją ubóstwianą bar 
dzo kocha, ale małżeństwo z nią, to ponad je 
go sity. Młuda kobieta była zrozpaczona, ale 
bankier zaciiował zimmą krew i zamiast księ 
ca poprowadził swą rozwiedzioną żonę do po 
wtórnego ślabu. Księciu sprawa nie ujdzie jed 
nak na sucho, albowiem bankier wystąpił ze 
skargą. w której zażądał dość znacznego od 
szkodowania za rozmaite przykrości i koszta, 
połączone z 10zwo<lem. 

W najwęikszym kłopocie jest sąd, gdyż jest 
to perwszy wypadek tego rodzału; narazie 
odroczył rozprawę, napewmo dlatego, by zasta 
nowić się. jaki należy wydać wyrok... 


Krajowe aparaty dźwiękowe 
do kin 


Do chwili obecnej ponad % kin w Polsce za- 
irstalowało u siebie zagraniczne aparaty dźwięko' 
| we (przeważnie „Western Electric“), do wyświe- 
' tania filmów dźwiękowych. Koszt instalacji ta- 
| kiej aparatury wynosi przeciętnie 20.000 dolarów, 
' oraz około 1.000 zł na koszta konserwacyjne mie- 
sięcznie, zaś tańszej, francuskiej około 25 do %6 
tys. zł. Wobec tak wysokiej ceny aparatów dźwię- 
kowych, nie wszystkie kina mogą sobie na to po- 
zwolić a wręcz marzyć o nich mie mogą kina 
: w miastach prowinejonalaiych, co stawia je w 

przykrem położeniu wskutek braku na rynku do- 

brych filmów zwykłych (niemych). 
Badania nad dźwiękowcami również rozpoczęli 
technicy polscy. M. in, młody kinotechnik polski, 


i doświadczeniach skoastruował model krajowej 
aparatury dźwiękowej dla kin, która w tydi 
dniach już będzie w Warszawie publicznie demon 
strowana. Aparatura ta posiada kilka prałtycz: 
nych ulepszeń w porównaniu z zagranicznemi, a 
jest stosunkowo tania, gdyż koszt instalacji w śre 
dniem kinie wynosić będzie zaledwie około 15.000 
zł. Zawiązało się już nawet towarzystwo o kapi- 
tale wyłącznie polskim dla produkcji krajowydi 
aparatur dźwiękowych. 
pea 


Jemen na ekranie sowieckim 


Tass donosi z Moskwy: Sowiecka wytwórnia 
filmowa „Mejrabpomiilm* ukończyła mantowanie 
filmu, dokonanego przez specjalną ekspedycję so 
wiecką w kraju Jemen w Arabji. Ekspedycje zor 
garizowana została przez wspomnianą wyżej wy- 
twórnię oraz przez niemieckie towarzystwo fil- 
mowe „Premeteus* i pracowała pod kierubkiem 
reżysera Schneiderowa. Eekspodycju postawiła so 
bie za cel dokonanie zdjęć w kraju dotychczas zu- 
pełnie przez nikogo niebadanym, położonym w czę 


Jemen jest krajem, uważanym za najgorętszy na 
świecie. Latem temperatura sięga tam 70 st, C, 
cc jest tenperatura rexordową nawet na Saharzz. 
Ludność Jemenu stanowią Arabowie, z których 
część dotychczas jeszcze prowadzi życie koczowni 
cze. Kraj ten był dotychczas niedostępny dla em- 
ropejczyków. 

Prace ekspedycji prowadzone były w. warun- 
kach niezwykie trudnych. Temperatura była nie- 
raz! tak wysoka, iż z trudnością można było doty- 
kać abaratów filmowych, piasek zaś grzał po- 
przez obuwie Zdjęć można było dokonywać tylko 
od godziny 8 do 10-ej rano. Ekspedycja zdołała 
zebrać cenne malerjały, dotyczące sytuacji gospo- 
darczej kraju oraz przedstawiające tryb życia 
mieszkańców Sfilmowano m. in miasto 
którego iudnośę zachowała dotychczas 
"średniowiecza. (PAT) 


Sanaa, 


obyczaje 
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Waleska Gert i lekartswa ragrapiczne 


Wczoraj wieczór miała wystąpić w Krakowie 
znana tancerka niemiecka (nawiasem mówiąc: 
Żydówka) Waleska Gert. Jest to artystka o sła 
wnem nazwisku, pielęgnująca szczególnie ta- 
niec charakterystyczny i groteskowy. Zapowie- 
dziany występ został jednak w ostatniej chwili 
odwołany. Dlaczego? Co się stało? Bolsze- 
wizm, szpiegostwo, czy coś w tym rodzaju? 
Nic podobnego! Waleska Gert nie Jest ani szpie 
giem, ani nawet bolszewikiem.. Więc dlacze- 
góż, u licha, występ jej został w ostatniej chwie 
li odwołany? 

Na to pytanie istnieje jedna tylko odpowiedź, 
a mianowiwie ta sama, jaka istnieje na pyta- 
nia stokroć ważniejsze i aktualniejsze — przy 
całym zresztą szacunku dla sztuki aniżeli 
sprawy wystąpień obcych artystów. Liczne le- 
karstwa zagraniczne — i to pierwszorzędnej 
mięraz doniosłości ze stanowiska medycznego 
mala również do Polski wstęp zakazany. Poru- 
sry! tę kwestję świeżo poseł Diamand w rewe 
lacylnym wprost artykule, wczoraj przez nas 
przedrukowanym. Poseł Djamand opowiedział 
zk swego własnego doświadczenia o pewnym 
preparacie lekarskim wyrobu szwajcarskiego, 
którego do Polski sprowadzać nie wolno, pod- 
ozas gdy podobny, ale gorszy i droższy pre- 
parat francuski nabywać można swobodnie Ww 
Każdej aptece. Sprawy te podnosiła zresztą już 
m raz prasa, a my sami też już wiele razy 

lowaliśmy w tej materii — oczywiście bez- 
utecznie — do sfer miarodajnych. 

Więc dłaczego nie wolno w Polsce wystąpić 
IWalesce Gert, dlaczego mala do Polski wstęp 
zakazany niektóre lekarstwa zagraniczne? Od- 
powiedź ma to kryje się w pewnem talemni- 
tzem, niemal magicztem słowie. które dla uszu 
zwykłego obywatela brzmi niby lakaś wielka 
4 mądra tajemnica stanu, Prohibicionizm.... Pro- 
hibiejoniem nie pozwala na udzielanie prawa 
włazdu do Polski wielkim artystom zagranicz- 
mym. Prohibicjonizm nie pozwala na Sprowa- 
Granie całego szeregu preparatów medycznych 
ze Szwałcarji, Niemiec itd, Jeśliby się chciało 
za tem iczem słowem doszukać jakichś 
momentów rzeczowych, politycznych lub gospo 
darczej natury, byłby to trud zupełnie dare- 
muy. Waleska Gert nie wywiozłaby z pewno- 
iicią miljonów, ani nawet tysięcy dolarów, a co 
się tyczy lekarskich preparatów zagranicznych 
to każdy dalszy argument w tej istotnie skan- 
dalicznej wprost sprawie wydale się całkowi- 
ote zbytecznym. t 

W Europie — mimo wielkorzutnej inicjatywy 
Brianda, która weszła właśnie na porządek 
dzienny dyskusji publicznej — wyrastałą z każ 
dym dmiem coraz potworniejsze bariery celne. 
Zaledwie Niemcy uchwaliły swój program a- 
grarny w postaci nowej serji ceł, a już państwa 
sąsiedzkie przygotowują z natury rzeczy odpo- 
wiednie cła... odwetowe. To wszystko są rzeczy 
smutne, ale przynajmniej mają pewien sens i 
pewne uzasadnienie ze stanowiska odnośnych 
sfer į klas społecznych. Co jednak ma oznaczać 
i w interesie jakiej klasy i Jakiej warstwy 
społecznej może leżeć zakaz wystepowania 0b- 
cych artystów, ale jeszcze lepiej, zakaz sprowa 
dzania preparatów medycznych, koniecznych 
dla poprawy a nieraz dla utrzymania zdrowia 
ludz, chorych i cierpiących. w czyim interesie 
mogą leżeć horendalnie wysokie cła na witami- 
ny w postaci owoców południowych — to na- 
prawdę jest zamkniętą na siedem pieczęci ta- 
jemnicą, której nawet magiczne słowo „prohibi 
cionizm* wyjaśnić żadną miarą nie potrafi. 

Z bardzo wysokiego miejsca powiedziano nie 
dawno, że administracja państwowa uległa od 
czasu przewrotu majowego znacznej popraw:e. 
Byłoby bardzo dobrze, gdyby tak było... W 
kwesjii skandaliaznego  prohibiciewizmu na 
sztukę zagraniczną i lekarstwa zagraniczne tru 
dno dopatrzeć się jak'elś poprawy w ostatnich 
latach. Gdyby się tak szukało, możnaby raczeł 
dopatrzeć się czegoś wręcz odwrotnego. Admi- 
nistracja lest ślepa i głucha na żale ludności. 
Z wyżyny swojego majestatu nie słyszy ich ! 
mie dostrzega. Zdaje się fej, że jest tak zeniuina 
i mieoinylna, jak może być ostatecznie tylko Ie 


„NOWY DZIENNIK” poniccz jek 28. IV, 1930. 


KTO STWORZYŁ BLOK MNIEJSZOŚCI 
NARODOWYCH? 


Z powodu radosrego szału publicystów sana 
cyjnych na temat rozbieżności or,entacyinych 
i politycziych wśród mniejszości narodowych 
— przypomina „Nasz Przegląd“: 

Polmyka narodowo-żydowska dentyfikowa 
na przez tych parów z osobą posła Grynbauma, 
znalazła się wobec konieczności poszukiwania 
sojuszników z chwilą uchwalenia przez Sejm 
Ustawodawczy ordyracji wyborczej, ostrzem 
swym skuerowamej przeciwko mniejszościom 
rozprószomym. Blok 16-tki w roku 1922 był bez 
pośrednią Teakcią ma próbę zepchnięcia Żydów 
do roli nędznych pariasów. Powodzenie tego blo 
ku przeraziło wszystkie stronnictwa polskie, 
króre rychło zrozumiały celowość zreformowa 
nia ordynacji, która  umożliwiałaby każdej 
mniejszości zosobna przeprowadzenie odpowie 
dniej liczby reprezentantów, Żydowski obóz 
narodowy bynajmmiej nie ukrywał że nawet 
techniczie porozumienia wyborcze z uhkrzińca- 
mi ji Białorusinami wytwarzają sytuacię nienatu 
radną, 

Przyszedł przewrót majowy: 

Po przewrocie majowym, który miał ponoć 
zapoczątkować „mową erę“ w polityce narodo- 
wościowej Polski Żydzi, a pocżęści i Niemcy 
zrazu ujarwnili chęć współdziałania z „sanacią 
moralną". Poseł Grynbaum należań wszak pod- 
czas „imiodowych mieisęcy* pomajowych do go 
rących zwolenników takiej właśnie współpracy 
i omal nie został okrzyczany jako „ugodowiec*. 

Zanin rozpoczęły się poważne rokowania w 
sprawie wznowienia Bloku Mniejszości oraz 
rozciągiięcia go również na teren Galicji 
Wschodniej była podjęta próba porozumienia | 
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się miedzy siomstami, a sanacią, Próba ta mie 
udała s.ę przedewszystkiem dlatego, że sanaca 
nie chciała przyąć żadnych zobowiązań w 
dziedzin:'e najelementarniejszych chociażby po- 
stulatów narodowościowych domagając się £ 
swej strony bezwzględnego podporządkowania 
się polityce prorządowej. Żydzi narodowi nie 
mogli oczywiście popełnić samobójstwa polity- 
cznego. Pozostały wówczas dwie drogi: albo g- 
tworzenie bloku ogólno-żydowskiego bez wzglię 
du na efekt liczbowy, albo też częściowe cho 
"ciażby zrealizowanie bloku mniejszości celem 
ratowania ich przy pomocy zblokowamej fisty 
państwowej. 

i w tef sytuacji sanacja przyszła z sukursem.m 

blokowi mnicjszośc.: 

Kierownicy sanacyjnej akcji wyborczej ulegl 
podszeptom niepowołanych doradców, którzy 
wyobrażałj sobie że przyciągnięcie „Agudy* 
do obozu rządowego umicestw: wszelkie wogóle 
szanse Sjomistów. 

Zaczęto ostemiacyjnie faworyzować „Agudę*; 
pamiętue są historje z spadającerni sufitami i 
gzymsami w kimoteatrach warszawskich które 
w niemałym stopniu przyczyniły się do wzmo- 
cnienia sympati wyborców żydowskich dia ma 
ło jeszcze popułannego Bloku Mniejszości. 

Gdy zas zjawiły się „groźne“ artykuły w 
„Głosie Prawdy“ i „Epoce* musieliśmy wogóle 
stanąć ma froncie naszej elementarnej niezajeż 
ności politycznej i odwrócić całą polemike pąze 
ciwko zamachowi na wolność wyborów. 

W ten sposób najzagorzalsi przeciwnicy Ble 
ku Muiefszości zostali zniewołeni dzięki niedź- 
wiedziej zręczności publicystów  sanacyjnych 
do obrony wspólnego frontu wraz z ideologami 
18 tki. 


Tio | tzegóły tengo jego mores w Rolaradgi 


Trzy grupy oskarżonych. — Szpice i prowo katorzy. — W jak: sposób wymuszano zezna- 
nla. — 150 adwokatów broni oskarżonych. 


Donieśliśśmy już © procesie przeciwko 24, 
Kroatom z byłym przywódcą kioackiej partji 
chłopskiej dr. Maczkiem na czele, który to 
proces rozpoczął się w tych dmach przed Try” 
bunałem Najwyższym w Belgradzie Akt o- 
skarżemia zarzuca jednej grupie oskarżonych. 
rekrutujących się z kroackiej organizacji dla 
młodzieży, że planowali szereg zamachów, a 
między memi przygotowywal zamachy na 
naczelnika sit zbrojnych i na dyrektora policji 
w Zagrzebiu oraz. że mieli zamiar wysadzić 
w powietrze pocąg, w którym ze Zagrzebia 
wybrała się do Belgradu depurtacja kroacka, by 
złożyć hołd królowi serbskiemu. Na czele tej 
grupy stoi kandydat adwokacki Hadzija i urzęd 
nik Bermardicz. Druga grupa z pułk. Bediczem 
na czele oskażona jest o popieran:e pierwszej 
grupy terorystów przez starane się o pienią- 
dze i materjał wybuchowy. Trzecia grupa. do 
której przedewszystkiem należy dr. Maczek. 
oskarżona jest o popieranie grupy terorystów. 
przyczem akt oskarżenia przyjmuje. że grupa 
ta o zbrodniczych planach terorystów nie by 
ła pommformowana. Pozatem oskarża się dra 
Maczka © zbrodnię stanu. której dopuścić się 
miał przez ogłoszenie artykułu w organe par 
tii chłopskiej który w międzyaczasie został 
zawieszony. 

Dia pierwszej i drugiej grupy przewiduje usta 
wa wyjątkowa dla ochrony państwa, karę 
śmierci. Cały akt oskarżenia op'era się głów 
nie na doniesieniach komfidentów policji na rze 
komych przyzmamiach do winy oskarżonych. 
Jak to przyznanie się odbyło, lustrują nam 
najlepiej zeznania przed trybunałem — oskarżo 
nego Bernardicza. 

Już na samym wstępie rozprawy doszło do 
gwałtownego incydentu ze strohy  oskarżo- 
nych. którzy w namiętmy sposób protestowali 
przeciwko obecności na sali rozprawy znanego 
szpicla Grauera Rozprawę poprzedziły dług e 
i gwałtowne dyskusje między przewodniczą - 
cym trybunału a obroną. Zgłosiło się mianowi ! 
cie 150 adwokatów kroackich, ale sad dopu 
-- am CE GOO GÓR 
den Jakiś wybrany przez losy człowiek... Tak! 
człowiek nie musj zważać na to, co mówi ogól... 
Ale administracja — ze samych genjuszów |! 


wybrańców chyba się nie składa... (b) 


Ścił tylko 3 adwokatówę jako obrońców Ma 
czka. a dla pozostałych oskarżonych po jednym 
obrońcy. Głównym obrońcą jest były minister 
Trumb cz, który postawił też wniosek na odro 
czenie rozprawy, ponieważ obrońcy nie mieli 
możności zanizajomienmia się z całyin materja 
łem. Trybuna! odrzucił ten wniosek, wobec 
czego Trumbycz postawił drugi wmosek, by 
przenieść rozprawę do Zagrzebia. ale | ten 
wniosek trybunał odrzucił, 

Jako pierwszego przesłuchano oskarżonego 
Berrardicza. który oświadczył. iż nie poczuwa 
się dp żadnej w:'my. Przyznanie się do winy, 
wymusiła na mim policja, która związała mu 
ręce na piecy i związała mu nogi. a następnie 
powieszomo głową na dół i w tej pozycji trzy 
mano go prawie cały dzień, aż oskarżony 
chcąc mie chcąc, przyznał się do winy. Przy- 
tem obecny był dyr. policji w Zagrzebiu Bede 
kowicz, który po przyzmaniu się oskarżonego 
do winy zaproponował mu, by stał się konfiden 
tem policji, Zeznania Bernardicza wywarły ol 
brzymie wrażenie, ponieważ dyr. policji Bede 
kowicz zeznał w śledztwie pod przysięgą, że 
nikogo z oskarżonych nie zmuszano torturami 
do zeznań Obrona postawiła wobec tego wnio 
sek o pociągnięcie Bedekowicza do odpowie- 
dz alności karnej za fałszywą przysięgę. 


DZIEŃ POLITYCZNY 
DALSZE PROTESTY WYBORCZE 

W nadchodzący poniedziałek, 28 b. m. sąd najwyż 
szy rozpatrzy kulka protestów wyborczych prze- 
ciwko wyborom do Sejmu w okręgu mr. 51 — 
Lwów (powiat) — Żółkiew — Sokal — Rawa Ru- 
ska — Jaworów — Cieszanów. 

Okręg ten liczy 7 mandatów poselskich, z których 
trzy przypadły posłom klubu ukr.: Leszczyńskie- 
mu, Lamgowi i Kochanowń, trzy dalsze klubowi BB: 
Zdzisławowi Strońskiemu, Potworowskiemu i Zucho 
wskiemu, a I mandat posłowi klubu  „Selrob* — 
Kyryło Walnyckiemu 
PIERWSZY POSEŁ MEKSYKAŃSKI W POLSCE. 

Do Warszawy przybył w dniu 25 b. m. pierwszy 
w Polsce poseł nadzwyczajny I minister pełnosno” 
cny nządu meksykańskiego, p. R. A. Nervo. 

POWROT MARSZAŁKA DASZYŃSKIEGO 

Marszałek Sejmu Daszyński powrócił z urlopu 


wypoczynkowego I w du 25 b. m. objal nrzędow8 
nie. 
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' Budżety cmin żydow 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 28, IV. 1930. 


w Małopolsce Zachodniei 


Warszawa. w kwietniu. 


Przechodząc do poszczególnych pozycyj do- 
Ehodowych gmin żydowskich, należy stwierdzić 
«e synagogi dają zawsze deficyt, pokrywając 
kalędwię około 22% swych wydatków, Ważną 
rswe w admin'stracylno gospodarczej dzię- 
J inie gmin żydowskich jest sprawa rytualnego 
ów i rzezaków od wzajemnej zależności mæ 
terjalnej, wpływającej obecnie bardzo demora- 
iaca na bieg zarówno materlalnych jak 4 
Kulturalnych spraw każdej gmmy wyznaniowej 
Żydowskiej į to da gminom środki do racjonał 
dej ; poważnej poprawy materialnego bytu du- 
Ghowieństwa, W dochodach cmentarz zajmuje 
trzecie miejsce, dając 9% wszystkich dochodów 
które wynoszą 1,4% w I. grupie mieiscowości, 
dochodząc do 6,6% w VI. grupie. W różnych 
= kmainach sprawa cmentarza staje się palącą 
Kwẹstją z powodu konieczności zakupienia lub 
Tozszęrzęnia terenu cmentarnego, albo też zu 
peinego przeniesienia go za miasto. Koszty, po- 
łączone z taką inwestycją, są czasem związane 
Z wielkiemi sumami, częstokroć przekraczają: 
temi kilkulętni budżet tychże gmin. 

Do zadań gminy należy również opieka nad 
stanem zdrowotnym ludności żydowskiej przez 
urządzenie kolonij zdrowotnych dla dzieci. za- 
Kkładanie łaźni itp. Zdrowotność w pozycii de 
chodów stanowi 2,7% ogólnych wpływów. Na- 
leży zaznaczyć, że zwykle zarządy gmn wy 
dają zobowiązania na pokrycie sum, nieprzewi- 
dzianych w bieżącym budżecie, a płatne w nas 
tępnym roku budżetowym. Sumy te sięgają 
2,7% ogólnej sumy wydatków. 

Reasumując analizę wszystkich dochodów, 
stwierdzamy, że opierają Się one przeważnie na 
oplatach pośrednich, a więc łatwych do osłągnię 
cia, co Świadczy, że gminy zmuszone są iść po 
lmji nalmnieiszego oporu. 

„ Co zaś się tyczy szczegółowej analizy wy- 
datków gmin, to największy odsetek stanowią 
Wydatki na ubój rytualny (219%), urzymanie 
Izezaków, wierników, inkasentów rzeźm drobiu 
kontrolerów, koszty budowy rzeźni drobiu itp. 

Druge miejsce w wydatkach zajmuję ducho- 
Wieństwo (17,6% ogółnych wydatków). Dalsze 
mięjgce w wydatkach zajmuje synagoga (5% o- 
zólnych wydatków). W mniejszych gminach 
Odsetek ten stanowi 9,4%, za w większych (VI. 
£rupa) wynosi tylko 4,5%. Przyczyna tak ma» 
łego odsetku wydatków na synagogę w gmmie 
Warszawskiej tłumaczy się tem, że w Warsza- 
Wie większość synagóg nie lest utrzymywąna 
Przez gminę, lecz przez organizącie prywatne, 
Vydatk na utrzymanie cmentarza wynoszą 
Przeciętnie 4,3%, nalmniej w małych miastecz 
kach, bo od 1,3% poczynając, więcej w VI gru- 
Die miejscowości (5,7%), naiwięcej w Warsza 
Wie (12.6%). Przyczyna tak wielkiego odsetka 
fla ten cel w budżecie gminy warszawskiej tlu- 
Mąaczy się tem, że gmina preliminowała w tym 
roku sume 200,000 zł, na kupno placu pod cmen 
"drz, 


| Szkolnictwo obeimuje 9,1% wszystkich wy 
datków, oczywiście w większych gminach, w 
mniejszych zaś gminach odsetek ten stanowi za 
edwie 2%. Poważny odsetek na szkolnictwo 
Wydale gmina warszawska, mianowicie sumę 
Wynoszącą razem 23,5% ogólnych wydatków, z 
których większa część przeznączona jest na u- 

Zymanie zakładów naukowych o charakterze 
tligiinym. 

Jedną z najpoważniejszych dziedzin pracy w 
minach zajmuje opieka społeczna, pochłanialą 
cą 9,3% wszystkich wydatków. Pracę tę, oczy 
Wiście po większej części, prowadzą gminy w 
„Większych ośrodkach (16,7% w grupie VI), w 

łych mielscowościąch wydatki na te cele wy 
Boszą zaledwie 1,4%. W zakresie opieki spole- 

hej wchodzą wydatki na utrzymanie własnych 
»domów starców", „domów sierot“, na akcję 
ER 


*) Zob. „Nowy De." z 23 hm. 


eząctwa. Uregulowanie tej sprawy uwolni ra- ! 


Ii*) 


świąteczną dla biednej ludności (Święta wielka. 
nocne i jesienne), bezpośrednie zapomogi i sub- 
wencja ćła istniejących istytucyi opieki spole- 
cznej, na bezrobotnych, na podupadłych kupców 
kasy bezproceniowych pożyczek itp. Wydatki 
na zdrowatność (i na leczenie biednych) stano- 
wia 4.66%, zaś na łaźnie 4,1%. Największy od: 
setek kosztów adm nistracvlnych oczywiście 
małą większe miasta (10,5%); w mniejszych 
zaś mielscnwościach wydatki te spadalłą do 5.1 
proc. w Warszawie pochłaniają koszty adminl- 
stracylne 20.1% ogólnych wydatków. 

Podatki raństwowe i komunalne. wpłacane 
przez gminv. stanowią 02% wszvstkińch wydat. 
ków. Na cele inwestycyjne gminy preliminowa- 
ty 47% ogólnych wydatków (w Warszawie 
1297) Suma ta należy bezpośredno do wy 
datków na cele relicijne (synagogi itp.). W ten 
snosób z ogólnej sumy 8.343351 zł. kwota 
7.108.431 zł. (czy! 86%) przeznaczona iest wy- 
łącznie na pokrycie Świadczeń religijnych gmi 
ny żydowskiej 


Cyfry te są dość wymowne : charakteryzulą 
doh tnie oblicze i strukturę budżetów gmin w 
dobie obecnej. Przeciętnie w 5 województwach 
warszawskiem, łódzkiem, lubelskiem, kieleckiem 


| r białostockiem (3 powiaty) i w Warszawie pła- 


EA R Z A Z O IO WOW W MAO A OO PA 


tniev stanowią 12.8% w stosunku do ogółu lu 
dności żydowskiej. Największy odsetek jest w 
województwach kieleckiem į lubelskiem (14,5%) 
Przeciętna suma dochodów na głowę ludności 
wynosi 9.9 zł. naimniej stosunek ten wynosi w 
warszawskiem į kieleckiem (13,4 zł). Przecię- 
tna składka gminna na płatnika iest naiwiększa 
w Warszawie (458 zł. na płatnika) į najmniejsza 
w województwie lubelskiem (20 zł.). Rodzaje 
wydatków gmin w poszczególnych wojęwódz: 
twach nie są iednakowe . tak np.: wydatki reli- 
giline w woiawództwie lódzkiem wynosza. 6,5 z! 
na głowę ludności, podczas gdy w wolęwództwie 
warszawskiem wydatki na ten ceł dobiegają 11 


skich , 


Str. 5_ 


Hamień nazębny 


nie możę się utworzyć, jeśli 
zęby pielęgnowane są 
stale należytemi środ» 
kami, Od 40 [at 
dowodzi tego 
doskonała 
pasta do 
zębów 


KALO. 


Piękne zęby 


zł, ną głowę ludności żydowskiej. 


Na specjalną uwagę źasługułą budżety gmin 
! żydowskich w Małopolscę, 


Budżety gmin wyznaniowych żydowskich w Małopolsce 


$ p Przeci 
Liczba , Na 100 Suma przeci Przetię: tnie nk 
„4. gmin Ludność Liczba żydów  Wpłaco- inja no Suma tai t 
Wejewództwo dE żydowska płatników 1 7 T paiia budżetu platnika Izbą 
Ogółem 115 522,782 53,541 10,2 999,195 18,7  5.540,359 103,5 106 
Kraków 25 118,649 13,373 11,2 334,788 25,3  1.589,460 118,8 18,4 
Lwów 388 209,8312 20,160 8,6 371.836 18,4  2.123,897 105,8 10,3 
Tarnopol 29 78,021 8,540 10,8 94231 110 775,302 90,7 98 
Stanisławów 28 115,900 11,468 9,8 198,340 17,8  1.051,700 91,7 9,0 


Z tablicy tei widzimy, że stosunek obciążenia 
ludności składką gminna, jak również stopień 
opodatkowania w gminach Małopolski jest mniej 
szy niż w gminach b. Kongresówki. Należy przy” 
tam zaznaczyć, żę w większości gmin Małopolk 
ski, jak to widać z powyższej ank'ety, skład- 
ka gminna nie bywa ściągana. a cały budżet po 
krywają dochody z opłat pośrednich (rzeźnia, 
cmentarz itp.), 

Budżerowość gmin żydowskich, napięcie po- 
datkowe w tych budżetach przedstawia się nad 
wyraz znikoma i ubogo, Gdy z się z ogólnej cy 
fry wszystkich budżetów gmin żydowskich w b 
Król Kongresowem -- a więc z kwoty złotych 
13.409.646 — odliczy dwa wielkie budżety gmin 


warszawskiej i łódzkiei ti. zł. 1.782.744 + zł. | 


809.574 — zł. 2.682,348, pozostanie znikoma 
ogólna cyfra zł. 10,727,298 dla reszty blisko 400 
budżetów tyluż gmin w b. Król. Kongresowem, 
u więc w dzielnicy naibardziel czynnej i ruchl|- 
węj na polu prac gminnych. Podobnież ma się 
rzecz ze składką gminą. Po odl'czeniu z ogól 
nei cyfry składki gminnej w b. Król. Kongre 
sowem ti. z kwoty 5.261.277 składki gmin war- 
szawskiej į łódzkiej, razem zł. 2.167,619, pozo 
stafe zaledwie zł. 3.093.658 lako opodatkowanie 
dla ludności 400 blisko gmin teiże dzielnicy, 
przyczem należy podkreślić ten podstawowel 
wagi fakt, z podatków, rozpisywanych przez 
gminy żydowskie, w istocie ściąga się nie wię- 


cej nad 80—90%, reszta z powodu niemożnos 
ści ściągnięcia ulega umorzeniu. Stosunki gmin 
żydowskich w Małopolsce są nieporównanie 
smutniejsze, W przeważającej liczbie gmin 
cała działalność ich ogranicza się do zaspakaja . 
nia ualprymitywniejszych potrzeb wyznanlo= 
wych i, w minimalnej tylko mierze, do różnych 
| spraw dobroczynnych, Nawet instytucie par ex 
| cellence religijne jak bóżnice, cmentarze, łaźnie 
szkoły religijne itp. znajdują się w stanie bar: 
dzo pierwotnym i zaniedbanym. Świadczy to © 
| konieczności reorganizacji gmin żydowskich i 
dostosowanią ich do nowoczesnych potrzeb ży- 
| cia żydowskiego, Miecz. Goldsztajn. 


a 
, INFORMATOR WOJSKOWY 


| CARIN KRAKÓW: Wolno Panu prosić o ulgi 
' jako jedyny żywiciel rodziny, a to w terminie 
| 14-dni po zajściu okoliczności uzasadniających od- 
| nośną prośbę. Co do odroczeń, to może Pan pro- 
i się o przesunięcie terminu do 1:7 1931: r, o „le w 
reku szkolnym 1930/31 pozostaje Panu ostatni rok 
ukończenia wyższych studjów, Termin wniesienia 
| podań mija z dniem 30 czerwca br. 
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EMIL LUDWIG 


NOWY DLIENNIA" poniedziałek ò, lv. iyu. 


ZOZ OZZL Z ZDZ OZZL TZ 


Budząacy się Sudan 


Z uwagi na obecne rokowania angielsko 
egipskie, w których rząd egipski domaga 
stę m. In. udziału w administracji Sudanu, 
względnie uznania formalnej przynależno- 
ści Sudanu do Egiptu — poniższy barwny 
opis Emila Ludwiga będzie podwójnie in- 
teresujący. Redakcja. 


MŁODO-SUDAŃCZYCY 

Kiedy widzi się czarno-białego ibisa, wSpa- 
niałego i odpychającego niby strącony dykta- 
tor stąpającego dumnie tuż obok krokodyla, pra 
go się w słońcu, zdaje się człowiekowi. że 
fest w kraju bez broni, gdzie jakiś policjant za- 
Sypia Straż. W tem patrzą tu z akacyj tanecz- 
he czaple na przybyłe żórawie i bociany, iak 

Nubilczycy ma nas, co z pewnością czynią, 
I Albo, jakżeby to mieli patrzyć ku nam? Kie- 
dy Sudańczycy staraią się zdobyć szybko coś z 
wykształcenia białych i znajdują w tem u An- 
glików więcej poparcia niż Egipcianie, stale się 
im wraz z znajomością języka i drukowanego 
słowa z dziwną zawziętością — rzeczą Jasną, 
fak ojcowie ich żyli tępo. Czyż ten młody czło- 
wiek, który nauczył się w Gordon — College 
Gobrej angielszczyzny i przyzwoitych manier i 
rozprawia dziś ze mną na temat geniuszu į cha- 
rakteru, niby paryski literat — czyż nie jest on 
może rodzonym synem jednego z owych Sudań 
czyków, których widziałem każdego popołu- 
mia letniego trzy razy dzientfie o oznaczonych 
kodzinach produkufących jeszcze w r. 1914 wo 
tańice w hamburskim ogrodzie zoologicz- 
uym wśród słoni, lwów i innych dzikich zwie- 
rsat? Jak wielką jest ich zawiść wobec ludzi, 
którzy im nic innego nie uczynili, jak tylko to, 
do uprzystępnili źródło wykształcenia, na to 
wskazuje spojrzenie ich oczu, kiedy mówią o 
ści między nimi, a ojcami, Bo człowiek 
nie z natury wdzięczny, lecz pożądliwy t 
pragułe zawsze dwakroć z tego co wystarcza- 

loby mu. 


ANGLICY, A NIECHĘC SUDAŃSKO-EGIPSKA 


Łagodniej, bardziej po ojcowsku myśli o Su- 
dańczykach Anglik; jest nietylko jego poskro- 
micieberm, ale chciałby także być jego wycho- 
wawcą i wykazuje tu więcej, niż gdziekolwiek- 
indziej jeden z najlepszych przymiotów swoich: 
cłerpliwość. Widzałem tam Anglików posługu- 
Jących się mniejszą ilością whisky, a większą 
Keiążek, niż tego oczekiwałem i niż to widzia- 
łem w innych kolonjach przed wojną. Odkąd z 
okazji zamordowania generalnego gubernatora 
z końcem 1924, niechętnie widziane tu wojska 
egipskie, Jakie tu stały, — odkąd posłali ie do 
domu, a sami wszystko ujęli w ręce, stali się z 
pewnością o wiele bardziej odpowiedzialni, niż 
dyktatorsko nastrojeni. Jakżeżby mieli teraz ie 
dnak przyznać uświadomionym  Egipcjanom 
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PAMIĘTNIK Z SYBIRU 


Autoryzowany przekład Wandy Kragen 
80 (Ciąg dalszy). 

W listopadzie miał pono rząd bolszewicki za- 
proponować rozejm państwom centralnym, Ro- 
zejm jest pierwszym krokiem do pokoju, rzecz 
prosta Ale może to być równie dobrze pogłoska, 
szerzona rozmyślnie przez nowych władców, aby 
sobie zjednać popularność w szerokich masach, 
wyczerpanych przez wojnę, 

Kiedy w trzy tygodnie potem przyszedł telegram 
do komendanta obozu, że rozejm jest zawarty, 
wierzyliśmy mimo wszystko Trudno jest nie wie- 
rzyć w coś, czego latami tęsknie się wyczekuje. 
Dr. Berger wygłosił nawet z tej okazji wieczorem 
krótką przemowę. — Teraz musimy wytrwać... I 
zawsze pamiętać o tem, że jesteśmy tu w służbie 
ojczyzny. I że z miłości dla narodu i ojczyzny 
ćźwigamy i dźwigać będziemy twardy los aż do 
końca w milczeniu, godnie i wytrwale! Gdy skoń- 
czył, kilku oficerów zaczyna Śpiewać hymn naro- 
dowy Tym razem Seydlitz wtóruie z całych sił. 
Siedzimy razem aż do rana. Teraz powrót jest 
kwestją paru tygodni — to ogólne zdanie Jutro 

a 


prawo wysylania do Sudanu woisk, których po 
wrót określili wtedy wobec tubylców, Jako raz 
nazawsze niemożliwy Już? A, kledyby, ratując 
pozory, istotnie znów przyjęto batalion egipski 
w Kharium, cóż powiedzieliby na to Sudańczy- 
cy? 

Fakt, że Sudańczycy nie lubią Egipcjan, po- 
chodzi z przed czterdziestu lat, kiedy oni tam 
gospodarowali w okropny sposób. Przedewszy 
stkiem jednak szczep, wczoraj jeszcze dziki, wo 
li mieć nad sobą rządy dalekiego, białego na- 
rodu niż pobliskiego, nawpół brata, w którego 
prastarą kulturę nie bardzo wierzy. Kedy Egi- 
pcianie chcą, by dolina Nilu znajdowała się w 
rękach pokrewnego narodu, to myślą o tem, że 
będą go mogli łatwo opanować, a kedy mówią 
o bliskiem przeludnieniu Egiptu spowodowanem 
wyższą hygieną życia, to myślą on; popraw- 
dzie o panowanu nad Nilem, Czyż więc stróż 
górnego Nilu jest w istocie panem Egiptu? 


PLANY NOWYCH TAM 


W okolicy Sennaru widziałem na mniejwięcej 
czternastym stopniu szerokości geograficznej no 
wą tamę, zamykającą wody Nilu Niebielskiego 
na o wiele większą jeszcze miarę, niż tama pod 
Assuanem, widziałem tą tamę — wodę zamyka- 
iącą, rozdzielalącą i puszczającą wolno: tama 
liczy cztery kilometry długości i z pomocą ka- 
nału dzielącego się potem na setki mniejszych 
kanałów ma, iak wiadomo, na celu utwarzyć 
trólkąt między Nilem Niebiesk'm a Białym, trół 
kąt, którego wierzchołek stanowiłoby Ichartum 
a kanałem tym obszary tak nawodnić, że mo- 
głvby się stać nową prowincją uprawy bawełny, 
Obszerne plany, w sprawie których spierają się 
z sobą od lat angielscy inżynierowie. zamierza- 
ią w odpowiedniem miejscu Białego Nilu w po- 
bliżu Gebel — Aulia wybudować dalsza tamę, 
a na południu w pobliżu osmego stopnia w tzw. 
Sudds przeprowadzić nową regulację, a nawet 
nad jeziorem Alberta, a więc w pobliżu źródeł 
Nilu utworzyć nowe zbiorowiska, któreby roz- 
działem wód kierowały na obszarze długości 
ponad 5.000 kilometrów, a więc aż po deltę Nilu 


POLITYCZNY „PIEPRZYK” 


O takich urządzeniach można tylko myśleć | 
zamierzać przeprowadzić le zarówno ze wzgię- 
dów przemysłowych łak też politycznych, Kilku 
kierujących inżynierów zaprzecza możliwości u 


| 
| 
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inr. 109. 
lem, przyniosłaby nawet raczej Egiptowi kos 
rzyść, a niekonieczne Sudanowi: ztego też po- 
wodu żąda się od Egiptu, by ponosił koszty. Rze 
czą fałszywą jest, lak to się słyszy, twierdzić p? 
prostu, że Anglikom wystarczyłoby przekręcić 
tylko jakąś śrubę w Sudanie, by Egipt wysechł. 
Bardziej leszcze niedorzeczną rzeczą byłoby 
przypisywać Anglji podobne zamiary. Mimo to, 
z łatwością można pojąć, Jak wskutek nacisku 
ostatnich lat, zdenerwowani przywódcy egips- 
cy miechętnie tylko widzą, że Nil znajduje stę w 
rękach owych silnych obcych. 

„Egipt — tak powiedział jeden z notabiów 
Sudanu — ma prawa da Nilu, ale nie nad Ni- 
lem“. Kiedy powtórzyłem te słowa jednemu z 
przywódców egpskich, ten zawołał: 

Anglja nie ma prawa ani do Nilu, ani nad Nie 
lem“. Powiedzenie takie byłoby słuszne dopio- 
ro po okresie panowania kolonialnego, a więc 
po przezwyciężeniu, albo dobrowolnern ustąpie 
niu wszystkich białych ras z kralów mandato» 
wych, ze ster interesów, wpływów i jak się to 
tylko nazywa. Jak dlugo to trwa, co nazwać mo 
żna okupacją albo ochroną, patronatem, czy pas 
nowaniem, ma Anglik nad Górnym Nilem te 
same nabyte prawa, jakich Egipcianin domaga 
się nad dolnym biegiem Nilu. Ustawodawstwo 
cywilne Świata stanowczo nie wszędzie przy- 
znało nad źródłem mieszkającemu osadnikowi 
prawo do potoku, a międzynarodowy kodeks u- 
czyniłby to w wypadku Nilu tem mniej; Anglia 
nie żądała też nigdy czegoś podobnego, Tylka 


i dla Egipcjanina tkw, niebezpieczeństwo w tem, 


życia mego dzieła przeciw Egiptowi. Jeden jedna ' 


kże z największych fachowców angielskich przy 
znał mi. że na wypadek wojny części Egiptu by 
łyby w rękach tego, ktoby kierował temi urzą- 
dzeniim: rozdziału wody. Również prawdziwem 
iest twierdzenie, że urządzenia te nie mają być 
hudowane w ceiach wolennych i że, n eledno z 
nich, jak owa planowana tama nad Białym NI- 


rano ma się odbyć nabożeństwo, Pójdę na nie... 
Wczoraj powiedział Wimdt: „Z wojną jest ta sa- 
ma sprawa co z oszustwem. Przy oszustwie nie 

; wolno dać się złapać — wojny nie woino przegrać. 

Jeśli ci się wda, wszystko jest w porządku.. 

śli jednak pójdzie krzywo, każdy rozdziawia pysk 

i wiesza psy na tobie... 


Najbardziej obcy są nam ludzie z gatunku „ko- 
miśniaka”, którzy przy każdem zwycięstwie całą 
gębą powtarzają niesmaczny frazes o młócenin 
wroga. Zaprawdę, zbyt wiele cierpielśmy. aby 
mieć zrożurtienie dla tego rodzaju animuszu wo- 
jennego. Z pewnością, każdy naród musi być zdol- 
cy do obrony, i spełnilibyśmy raz jeszcze nasz o- 
bowiązek, — ale raz na zawsze wryło się w nas 
przeświadczenie, że wojna jest czemś zbyt okrop- 
nem, by o niej mówić w tak powierzchowny i cher- 
pliwy sposób. Stało się dla nas oczywistością naj 
sprostszą, że najszlachetniejszym obowiązkiem ka- 
żdego kulturalnego człowieka jest czynić wszyst- 
ko, aby uniknąć wojen... 

Kiedy niedawno temu przemówił ktoś do Berge- 
ra w ów niesmaczny sposób. odpowiedział on: 
„Sądziłem. że żyjemy w 20-stem stuleciu, panie ka- 
pitanie Zresztą jesten prawnikiem, sługą prawa 
a nie przemocy. 


Dziś rano, ledwie dniało. obudził nas dziki tę- 
tent. Doskoczyliśmy do okien i ujrzeliśmy cwału- 
jące ze wszystkich stron patrole. Szerok! "ów 


że przyjazne stosunki mogłyby się zmącić pe- 
wnego dnia: drży on przed tem. 


(Dokończenie nastąpi) 
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lekarz chorób wewnetrznych 
po przerwie przyjmuje chorych 
od 11-—12 przedpoł. i od 3—* popoł. 


Kraków, Krakowska 9. Tel. 13-74 
„DENTAURUM' 


ZŁOTO DENTYSTYCZNE 


Skonirolowane przez Pańatw. Urząd Probierczy 
jest pełnowartościowe i najkorzystniejsze  ::-= 


H. Gingoid, Kraków, Librowszczyzna 1 


Dnia 1 maja 1980 r. odbędzie się na rzecz 
Bibijoteki Koionji R=zbczzfńskiej 


DAR CIN G 


na który uprzejmie zaprasza 


Komitet Sekcji Bibljotecznej 


Wstęp wraz z kompletnym 
podwieczorkiem Zł. 4— 


Godz. 5'30 930 w ecz. 


przed bramą naszej kasarni zakłębi! się w paru 
chwilach niby gniazdo skorpionów. 

— Aha, teraz zaczyna się na dobre — zawołał 
Windt, 

W pół godziny potem wykwitła na wschodzie 
pierwsza linja tyraljerki, za nią w niewielkim od” 
stępie druga, trzecia, czwarta, piąta... „Czerwoni“ 
obrońcy rowu stracili odwagę, ich tupet topniał w 
oczach, jak śnieg na halaym wietrze Dowódcy 
pzatryli przez lornety, policzki im obwisły, usta 
zacisnęły się. Siódma, ósma, dziewiąta, do kroć- 
set — posłyszałem klnących paru czerwono-gwar= 
dzistów. 

Z ostrym pobrzękiem trzasła gdzieś szyba. 
Pierwszy pocisk artylerji polowej przeleciał z ry” 
kiem między kasaraiami i uderzył wysokim, ogm- 
stym gejzerem w piasek tuż przed linją naciera- 
jących. „Ogień zaporowy!“ komenderował podo- 
ficer, biegnąc wzdłuż balerji. Armaty poczęły 
grać i walić bez przerwy, przejścia między doma“ 
mi zamieniry się w ogniste paszczęki, ziejące 0% 
gniem i siarką. Domy zadrżały w posadach, pó” 
dłogi w pokojach jęły się kołysać, sufity trzeszcza” 
ły, duszący dym z wystrzelonych nabojów wnikał 
przez potłuczone okna. „Holsztynka* cudownś 
klacz, spadła ze Ściany i zwichnęła sobie nogę. 

Dalekie linje piechoty zbliżały się coraz bar 
dziej; zręcznie prowadzone przeskoczyły bez strat 
pas ognia, I napierając coraz drobniejszemi sko” 
kami, otwarły wreszcie spokojny ogień karabino 
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Wykopaliska potwierdzają tre 


Do zdumiewających potwierdzeń danych 
Przez naukę a zawartych w Biblji, przybyło no 
we, w postaci odczytania tabliczek kamiennych 

e jeszcze 25 lat temu znaleziono w egip- 
skich kopalniach malachiu, na półwyspie Sy- 
majskim. Tabliczki te przez ćwierć wieku były 
zagadką, aż dopiero obecnie jeden z niemiec- 
jkich profesorów języków semickich dr. Herbert 
iSrimme, pzy pomocy wybitnych uczonych an- 
£ielskich, amerykańskich ; niemieckiih, po wie 
| latach pracy zdołał Je odszyfrować. 


Wedle prof. Grimma, tabliczki te zapisane 
Są najstarszym alfabetem laki dotychczas test 
„zany, Alfabet ten utworzono na podstawie egip 
skiego pisma obrazowego w ten spsob, że przed 
„Sstławione wyobrażenia nazwano po semicku, a 
Doterm obraz ich wzięto za znak pierwszej lite- 
ry odpowiedniego semickiego słowa, 


Ponieważ język odczytanych obecnie napisów 
est Rebrajski, więc profesor nigmiecki przypu- 
Zoza, że molżeszowe dwie „Tablice Praw, da- 

na górze Synai, były także ułożone w języ- 
hebrajskim. Badając dalej treść odnalezło- 
tych tabliczek, prof. Grimme z nazwisk histo 
lycznych, które się tam znajdułą, oznacza ich 
E mniej więcej ną rok 1500 przed Chrystu- 


„Wśród wyrytych imion znajduje się imię cór- 
Ki Faraona, niejakiej Haczepsowet i łel następ- 
Tutmosisa III. 


Ponieważ zaś owa Haczepsowet była w oko- 
—— 


Pesach przy Scianie Płaczu 


Jerozolima (ŻAT.) Ubieglej soboty w 

tnim dniu Pesach, ściągnęły tysiączne tlu- 
my Żydów pod Ścianę Płaczu. Nabożeństwa nie 
zakłócone zostały niczem, Muzułmanie tym ra- 
kem nie odprawiali swych hałaśliwych ceremo- 
Myj religijnych zw. „Zikar“, którym towarzy- 
Szy muzyka i które tak często zakłócały modły 
Zydów przy Scianie Płaczu Drzwi przebite w 
Ścianye, wiodące do meczetu Omara przeciwko 
którym Żydzi, lak wiadomo, wielokrotnie pro- 
testowali, były zamknięte. Obecną była również 
straż policji angielskiej w celu pilnowania po- 
rządku, 
„ Chrześciłańskie wielkanocne modły żałobne 
Odprawione zostały na cmentarzu wojskowym na 
Górze Oliwnej przez biskupa anglikańskiego w 
Jerozolimie Mack Inessa, w obecności Wysokie 
30 Komisarza sir Chancellora. 


Światowa konferencja Bnej Brit 


Nowy Jork. (ŻAT). W niedzielę 27 bm. o- 
warta zostanie w Cincinnati 13-ta konferencja 
„Bnei Brich*. W konferencii weźmie udział 
Drzeszło 100 delegatów ze Stanów Zjednoczo- 
NSZCERam——— I RUM ZARANIA 


wy. Jedna kula za drugą dziurawiła nasze szyby. 
Rauciliśmy się plackien na podłogę, ale po chwi- 
ciekawość przemogła; staliśmy znowu przy o- 
knach, Skaliste ściany rowów stały cię niebezpie- 
zniejszę dla obrońców. aniżeli nieosłonięty step 
TA napastników. Prawie każdy strzał rozłupywał 
Alny blok na ostre zręby i rozpraszał je niby 
A anki szrapnelu dokoła, godząc miast jednego 
a Tazu dwóch i trzech. Wszyscy, którzy padli, w 
wach, byli rozdarci jakby od ciosów noża. 
"3 naszemi oknami stał czarny dowódca obo- 
ok karabinu maszynowego. Błyszcząca lufa 
ercionośnej broni obracała się bez przerwy w 
m warcząc jak wściekły pies Po chwili ce- 
kt, CZ), trafiony, zwalił się jak wór na karabin, 
ch „momentalnie zanilkł Wówczas komendant 
m yGił go bez wahania wpół i z nieoczekiwaną 
będ wyrzucił przeł rów Potem zawołał coś gło- 
0. Wszystkie martwe ciała wyleciały z rowu, 
OTząc tarczę ochronną dla strzelających. Kule 
pie, łupać skałę, i wid:ć było tylko w tym 
Ge io. wale ciężkie tu i ówdzie drgające jesz- 
się? Dziwne, czemu teraz natarcie zatrzymało 
Rz T B e Seydlitz podniecony. — W dwóch 
"ABA mogliby być w rowach... — Zdawało sie 
ul, że linje tyraljerki, dobrze osłonięte fali- 
sta nierównością, Eruntu, nie mają zamiaru zbli- 


żyć silę bardziej Ą może kał: jaki zgó: 
tkartowany znak? 5 Adi c d sw 


WZ I 0 ZIZI a ZOZ TZN ZZA O an ZWZ ZZ ZZ ZZ o a e m NE ZR 


„NCWY DZIENNIK” poniedz z'ć* 28, IV. 1330 


sé Biblji 
licach delty Niłowei w r. 1515 przed Chrystu- 
sem wraz z ojcem i w krainie Goszen, gdzie 
mieszkali Izraelici, a wymieniana data dokład- 
nie się zgadza z datą urodzin Mojżesza, wedle 
Starego Testamentu, więc prof. Grimme przy- 
puszcza, że była ona owa biblijną córką Fara- 
oma. która znalazła Molżesza w koszyku na fa- 
lach Nilu į; adoptowała go. 

Samo imię Mojżesza w odczytanych obecnie 
tabliczkach powtarza się kilkakrotnie w brzmre 
niu „Mosze“, przyczem człowiek, do którego 
się to imię odnosi, miał być robotnikiem albo 
niższym urzędnikiem w kopalniach cennego ka- 
miera. 

Z tabliczek omawianych prof. Grimme wnios 
kufe. że wówczas iuż Zydzi czcili Jehowę, ale 
równocześnie oddawali cześć bogini Manu, kto- 
ra ma być identyczna z egipską boginią, mającą 
na ramionach głowę krowy.. 

Wobec tego, lak powiada prof. Grimme, tat- 
wo wyobrazić sobie łaczność pomiędzy czcią 
dla bogini Hator, identycznej z boginią Manu, 
a nagłem odstepstwem Izraelitów, podczas po- 
wrotu do Ziemi obiecanej, odstępstwem pod po- 
stącią czci, oddawanej „złotemu cielcowi“. 

Wogóle prof. Grimme znalazł we wspomnła- 
nych napisach określenia stosunku człowieka do 
Boga j do Świata, zgodne ze Starym Testamen- 
tem, a gruntownie s'e różniące z religilnemi po 
jęc'ami Egipcian, tak, że naogół niespodziewa- 
ne odkrycie archeologiczne przedstawia się, Ja- 
ko ważne potwierdzenie Bibliji. 


nych, Meksyku, Kanady i szeregu europejskich 

„Bnei Brith“. Obrady konferencji potrwają 3 

dni. Wysłuchane zostaną sprawozdania blisko 

400 miejscowych stowarzyszeń o liczbie człon- 

ków 85.000. Ostatnia konferencja „Bnei Brith“ 

odbyła się w Atlantic City w kwietniu r. 1925. 
natona ° saczonacj - 

ŻYD Z JAFFY RATUJE ARABA OD MIERO 
Ubiegłej soboty silry wicher, który szalał w oko- 
licy Jaffy zagroził wywróceniem dwuch łodzi a- 
rabsk załadowanych budulcem i towarami, Za- 
łogi arabskie na obydwu statkach traciły władzę 
nad łodziami i groziło im utonięcie. Łodzie i za- 
łogi urutował żydowski mieszkaniec Jaffy Rozen- 
garten, jedyny Żyd w Jaftie, który posiada łódź 
motorową. Rozengarten ostatnio oskarżony był o 
to, że korzystając ze swej łodzi przemyca broń 
do Palestyny. Rozengarten został oczyszczony 
z tego oskarżenia. 

SKARGA SAMARYTANÓW NA ARABÓW NA- 
BLUSU, Samarytanie złożyli władzom bezpieczeń- 
stwa skargę przeciwko Arabom w Nablusie, W 
skardze tej stwierdzają samarytanie, że Arabowie 
w ubiegły Pesach przeszkadzali ich modłom i ce- 
remonjom religijnym przy ofierze Pesachowej na 
Górze Gerizim, przyczem lżyli ich arcykapłana. 

POPIERSIE MOJŻEJZA JAKO DAR DLA 
TREZ. MASARYKA. W Burgu praskim mieści się 
obecnie wystawa wszystkich darów i upominków, 
które otrzymał prezydent Czechosłowacji prof. Ma 
saryk ze wszystkich zakątków świata z powodu 
80-lecia jego jubileuszu, obchodzonego przed kil- 
ku tygodniami. Wśród uponinków znajduje się 
również popiersie proroka Mojżesza, będące dzie- 
łem rzeźbiarza  jugosłowiańskiego Mestrowica. 
Dar ten oflarowany został przez króla Jugosła- 
wji Aleksandra 

KATOLIK- AMERYKANIN SKŁADA OFIARĘ 
NA SZPITAL ŻYDOWSKI. Sędzia, jeden z najwy- 
bitniejszych członków gminy katolickiej w Los 
Angelos, Joseph Scott, ofiarował 2500 dolarów na 
budowę gmachu nowego szpitala żydowskiego w 
los Angelos. Według przewidywań, koszta bi- 
BY gmachu szpitala wyniosą 2 miljony dola- 
rów. 

„PATOLOGJA I ANTYSEMITYZM RASOWY”. 
Znany polityk socjał- demokratyczny Eric Kutner 
cyłonek landstagu pruskiego wydał w tych dniach 
nakładem wydawnictwa „Philo* studjum politycz- 
no- psychologiczne pt.: „Patologja i antysemityzm 
rasowy“. W broszurze analizuje autor antysemi- 
tyzm jako chorobę psychiczna, neurozę wymaga- 
jącą leczenia Broszura zaopatrzona jest przedmo- 
wą znanego radcy Miafsterjalnego dr. Alfreda 
Bayera, 
"1777 AGGA GREC 

Celem uniknięcia przerwy w wysyłce 
pisma, prosimy © rychłe odnowienie 


prenumeraty na miesiąc maj b. r. 
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Od 30 lat na straży zdrowia dziecka stoją 


PUDER, MYDŁO i KREM 
BEBE SZOFKANA 


UA D 3 O 


Niedziela, 27 kwietnia 

Kraków (312.8) 1158 Sygnał czasu, hejnał, kom. 
meteor, 1210—14 Koncert Filh, warsz. dyr. Dołżye 
ki (Czajkowski, Rachmaninow — muz. pieśni). 
1420—14'50 Muz. 15 Kom. roln, 1520—18 Gawęda 
żołnierska (z Warszawy), 16 „O szczęśliwych wy- 
spach Oceanu indyjskiego" — prof. dr M. Sie- 
dlecki. 16'20—17'15 Koacert z Katowic (muz. arje) 
1715 „Miljon izb" — red. W. Wohnout, 17:40 Kon- 
cert z Warszawy (Chopin, Mozart, 1Bzet) 19 Roz- 
uait, Kom. 1815 „O ludziach i świętych przydro- 
żrych“ — pp. Czara Dusza i E. Stec, 1958 Sygnał 
czasu. 20 Fragment z „Chłopów* Reymonta. 2015 
Koncert, wykon.: pp S. Eibenschiitzowa i M. Zim- 
mermannowa (dwa fort) G. Kniaginin (śpiew). 
21'45 „Morderstwo“, słuchow-reportaż w wykon. 
art, dramat 2215 PAT. 23 Muz tan. 24 Hejnał. 

Warszawa (1411.7) i Lódź (283.8) 1210, 17:40, 20 
21 i 23 Koncerty, 

Katowice (408.7) 1210 Koncert (p. Kraków). 15 
„Nowiny“. 15:40 Koncat (Grieg, Leoncavallo). 16 
p Kraków. 1620 d. c. koncertu, 1716 „Szachy“. 
17:40—19 Chór i ork. (melodje śląskie). 19 Rozmait. 
1920 Muz. 19'30 „Bery i bojki“. 20 Koncert for- 
tepjan. (Bach, Debussy i Chopin). 2045 Racyt, no- 
weli „Samotna“ I. B. Dąbrowskiego. 21 Koncert 
(arje) 21'4 p. Kraków. 2215 PAT. 23 Muz tam 

Lwów (385.1) 11'58—24 p. Kraków. 

Wiedeń (516.3) 11, 18, 15 1 2010 Mur. 

Budapeszt (550) 12, 16, 2045 i 2/40 Mua 

Kónigswusterhausen (1685) 11'30—18 Muz. 20 O+ 
peretka, 

DZISIEJSZY KONCERT WIRBOZORNY 


Debussyego: Scherzo i A. Casella: Burleska, — 


Aaa ias Verdiego, Minaki 1 ii 


Voniiego, Masseneta 
sorgskiego. 


ŻYD Z MIŃSKA PREZESEM TOWARZYSTWA 
RADJOWEGO W AŻERYCE. 

Jak donoszą ostatnie dzienniia mnerylrański, == 
prezesem „Radio Corporation of Amera, 
kszego Towarzystwa radjowego w śwtecte 
ny zostal p. Dawid Samiow, rodem z Młóska iitew- 
skiego. Sarnow ma obecnie 36 lat, Do Ameryth wyj 
jechal jako chłopiec dziewięciołetni i w New 
zarabiał na siebie, sprzedając gazety. 
kilka miesięcy. Potem jafolć czas był gońcem 
rze, a gdy mat lat 16, dostał alę do Towareystwu 
Marconiego jako robotnik pornocniczy, Tutaj olsa- 
zał wybitne zdolności, tak, że banizo zaybko 4wan 
sowat Późmej przeniósł słę do Towarzyciuwa Radio 


konferencję neparacyjnę w Paryżu pod keon 
twem Jounga. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI 

R" R, TARNÓW: „Kattowitzer Zaung”, Kaen 
wice, „Neue Lodzer Zeitung” Łódź. 

C. C. BŁAŻOWA: 1, Do zakładu cynkogarficz- 
nago (jest ca w Krakowie kilka) na praktykę lub 
do Szkoły graficznej w Warszawie na studja. — 2, 
Comajmnie] 2 ktasy gimn. ub 3 wydziatowe —— 4. 
Nauka trwa 4 'ata. 


| >> |--O R A O | 
TEATRY ŚWIETLNE i DŹWIĘKOWE 
UCIECHA; „Małżeństwo na złość" (Buster Kea- 


ton). 
SZTUKA: „Moralność pani Dulskiej", 


REPERTUAR KINOTEATRÓW: 
APOLLO: „Karuzela grzechu”, 

BAGATELA; „W nocnym lokalu“ (Ewelina Holt 
i Iris Aslam). 

CORSO: „Robinson w dżungli“ w gł. roli Joe 
Bonom, 
r opaa „Ostatni romans“ (Gehenna kocham- 
a 

WANDA: „Białe piekło". 

WARSZAWA: „Ostatnia noc“ (Ryszard Bartal- 
w48), 


MNDRE SPIRE 


„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 28. rv. 1930. 


SYNAGOGA 


Zjawiła mt się tej nocy — zwyciężona — Z 
zawiązamemi oczyma, z pochyloną szyją, z gło 
wą zwieszoną. 

Zjawiła mi się tej nocy taka. jak ją widzia- 
łem na katedralnym filarze — wsparta ręką z 
różowego piaskowca na złamanym drzewcu 
swego sziandaru — przeklęta — z księgą od- 
wróconą, krągłobiodra, w skromnej szacie, © 
równo opadających fałdach. 

Jawiła mi się tej nocy ruzpaczna. 

Daremny twój trud — tak mi rzekła — nigdy 
mie połubisz naprawdę ich teatrów i muzeów, 
ich pałaców i przyjemnostek. Czoło twe zbyt 
wcześnie skłoniło się ku smutkowi, ku boleści, 


Piękno wyda ci się zbytkiem, zbytek wstrę- | 


taym, rozrywki kradzieżą. 
Będzie ci się zdawało, że kochasz swych są- 


siądów i przyjaciół. Ale spóirz mi w oczy i po- 
wiedz. Kiedy ci serce żywiej bić zaczyna? — 
Wtedy, gdy słyszysz głosy nieco ochrypłe; 
gdy widzisz ręce nieco drżące, oczy trochę 
przymknięte. Kiedy usta, żądające twej pomo- 
cy, wołają: Tyś nam ją winien! Albowiem ten 
tylko jest twoim bratem, kto posiada twą du- 
szę; ten co głosi się równym tobie. 

Zechcesz opiewąć moc i odwagę — kochać 
będziesz jedynie marzycieli, bezbronnych wo- 
bec życia. 

Będziesz usiłował słuchać radosnych Śpie- 
wek wieśniaczych, brutalnych marszów żołda- 
ckich, wdzięcznych piosueczek dziewczęcych. 

Ale ucho twe będzie czułe tylko na lamenty, 
płynące z czterech rogów Świata, 


(Z francuskiego przeł: Karol Dresdner). 
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EDWARD DORTHAYMER 


O Hermanie Sternbachu — 


poecie głębokiej prowincii 


(Odczyt wygłoszony przed mikrofonem radjostacji krakowskiej), 


Jest poetą niemieckim. Móieszkał długo w małem 
nkeście wschodniej „Gałicji'*. 

Pamiętam :e jako miasto moich lat dziecięcych. 

Gdy zamknę oczy, szumią mi małomiejskie ulice, 
Jakbym sapal po ich cichych chodmikach, jakbym 
wysłuchiwa! uśpionego bica zegarów. 

Jest jesień, a już się zaczyna zima. Na niewidocz- 

z wysołach okien śmiegu ulic — głucha moc. — 
mron rampy naftowej, w ogrzanem wnętrzu sły- 
ohać sypki t zanikający Śpiew samek, a potem tylko 
adbiysk lampy w”szybie usypia rozkołysane oczy. 
W sennych zautkach zawiewa ciepłą kurzawą, — 
kdziesz wśród białych dachów, w białopuszystych 
zaspach zasypanych, głuchych ulic ! znagła owiewa 
cię ciepła zadymka, nieoczekiwana, jak objęcie snu 
wamuszenia. W dalekim czasie wspominasz mnoczny 
pokój, majaczące na szybach. kołyszące się cienie 
drzew. W ziuchem podwórzu wiatr zmiata ostatnie 
iście, w ozarnej jego głębi kotłuje wygrywana przez 
pustkę psalimodja. Na szarym murze deszcz rysuje 
ciemne linie przemokłego smutku, gdy w ciepłem za 
miknięciu ścian wsłuchujesz się w śpiewne, odległe 
cłrwiile. Jakbyś zmał jeszcze miasto, jakbyś przecho- 
dził przez ulicą gdy to wszystko jest rylko powie- 
ścią, smutą o mroku W czerwonem świetle straganu 
sprzedaje milczący przekupień zimowe kasztany. A 
fest to tylko sprzedawca snów. Zatuteni przechodnie 
przechodzą, kupują ciepłe kasztany, a wnoszą tylko 
sen zimy giębokiej, czasu, który skrzypi w zamar- 
łych konarach. — Cichy m opaszcza oczy na 
czerwone węgle. + rozrabiając je, zamyśla się nad 
upływem czasu. Tu właśnie senny wiatr przechadza 
się, dmie w gasnace latarnie, wałęsa się po dachach, 
(przetacza po murach, uderza w .ciermne szyby, puka 
w bramy zaparte. Pu długim czasie przekupień usy- 
pia w straganie. Wiar wtedy uŚpioiego zwiewa ze 
stragamem, iak płomień Świecy nikły, Pozostaje cie- 
mna pustki zawłku. 

Wtedy właśnie ożywa stary ratusz w gluchem 
mieście. Zbierający się raicy, głowią rad sprawami 
pzółu, wohwadają, radzą i zamyślają sę Bły:kx w 
ratuszu Światto, światłę ponocne, woskowe jakby 
gromniczn: Ratusz bije Śpiewnie melodie czasu U- 
paja się samym sobą: odmierza czas a ludzie śpią. 
Światło błyska; czasum, gdy przechoaz sz n:.ą, wi- 
dzisz. jak n.epewni. arży, jak gaśnie i błyska, ;akby 
wstawało ze snu i znów w sen opadalo. To wame 
rajcy radzą, a właściwie zmorzeni wielce Śpią glę- 
boko. O te". wiatr 'ylko wie. wszeptuje w.eść owa 
w ciemne z+mknięte okna, gdzie ludzie Śp'a przy 
bezsennytn. cichym 1śmiechu zegara. Gdzież zna- 


leźć sprzedawcę snów, którego wiatr zwiał? W po 
nocnym szumie nikt go szukać nie będzie. A gdy 0- 
padmie wiatr świt wstanie, ludzie Śpiesząc ku zaję- 
ciom, pamiętać już o nim nie będą. 

W mrooznym rysunku życia cicho ktoś gra na for 
tepjamie, O szarym wieczorze ludzie znużeni zbiera- 
ją się we wspólnym, mrocznym pokoju i słuchają 
kojącej muzyki. Są fragmentem żykia, żyją iragmen- 
tem czasu. Sprzedawca snów — niewidoczny — prze 
chodzi przez pokój, sypie mroczniejące Światła na 
oczy zmęczone i spocząwszy w najciemniejszymm ką- 
cią, tonie w czerwonym błysku. Nie widzą go, bo 
żyją we Śnie własnego życią. lecz om żyje ponad 
sprawaini i snem ach bytu, On ich prowadzi przez u- 
lice, zatula w pałta, gon ku ogniskom domowym £ 
wyrzuca z powrotem w zadeszczoną ulicę, On ich 
prowadzi przez splot gorączkowych zabiegów, boby 
się pogubili, — biedne, nieporadne istoty, — w mro 
ku trójwymiarowej przestrzeni i stali przedwcześnie 
niknącym rysumkiemm w mroczne! płaszczyźnie. 

Lecz gdy iedne zdarzenia i ich udzie staja się mro 
kiem i ciermsośŚcią, inne zdarzenia i inni ludzie wsta- 
ią, budzą się: i czekają. Wówczas otwiera okma I je- 
dnym ruchem dłomi sprawia na świecie lato. 

Właśnie nocą bez przewiesza liście przez wyso- 
kie żerdzie pictów, latarnie uliczne chwieją się jak 
lampjony. u':ca kołysze się jak okręt na wysok:em 
morzu. Nied'ugo różmobarwna maskarada przeleci 
środkiem ogrzanych skwerów, tymczasem, — coraz 
głębiej, coraz ciszej szumią ogrody. Bo to tylko spra 
wa tajemniczego przybysza dalekich krajów. 

Wśród głębokiej nocy, gdy ostatni przechodzień 
przechodzi i znika, jak spojrzenie pod usypiającą 
powieką, rozstawia barwny kramarz swój kram tar 
jemny. Tęcza się kolorowe lampiony, kamienie nie- 
widziane świecą blaskiem własnym a pomiędzy nie 
mi tajemniczy mibin oŚwietla twarz przybysza z za 
morza. Nie widzą go ludzie, zbudzeni przypadkiem 
w mrokach rocy; usypiają z powrotem, kołysani do 
Snu za sprawą miewidzialnej dłoni, ' 

I tylko oczy bezsenne pragną przychwycić chwile 
nierzeczywistą, zastać ją na trwaniu tajemnem, zna 
leźć ją w mroku głębokim, 


Sommernacht. — Aus tiefer Stille 
kaum ein heiml:ch Säuseln spricht: 
in der dunkeln Gasse wandelt 

nur das blasse Mondeslicht. 


Somrnernacht. — Die kiemen Häuser 
atmen tiei und abgekithit: 


ALFRED LUTW AK 


Dzieci śpiące 


O masze oczy zaspane 
ranne powietrze trąca. 

Patrzymy, jak za storami 
leżą — dzieci śpiące. 


Coś gwizda, coś szarpło, coś krzyczy — — 
ulica płynie w świat strugą.- 

A wy zz storami Śpicie, 
a my juź idziemy tak długo... 


Wciąż biją w nas nowe wrażenia, 

i drgają nam nerwy boleśnie; 

to życie w nas rzuca swe cienie. 
A wy uśmiecliacie się we Śnie, 


I jadą iokomotywy, 

i przestrzeń się skraca i zwęża. 
A wy sobie śpicie dalej, 

a wy tak Śpicie wszędzie. 


Dopiero dziewiąta godzina, 

już praca nas pędzi i gniecie, 
W. Paryżu, Lizbonie, Berlinie, 

jeszcze nie wstały dzieci. 


Śpłcte dzieci maleńskie 
w ciepłych snach pokładziośie. 
Kto wio, czy będzie szczęściem 
życie uaprawdę zbudzone, 
|--W WE” am å wma BA... |||. | u... dl 


und en Bursche einsam ziehend 
leise die Gitarre spielt, 


Aus ersehnten Mādchenträumen 

ist ci1 junges Kimd erwacht; 

honcht hinunter; —- weiche Tone — 
Fliistsrworte — Sommernacht — 


Wsluchiwanie się i wpatrywanie, gdy tuż właśnie 
przeszedł nicznany przybysz, pomiszył skryte saele- 
sty, które, 'edwie dobyte z micości, znikają, 1 tylko 
blade świat!c księżyca przechadza się w ciemnej 
ulicy“. Oto są tajne sprawy, gdy wszysteo „oddy- 
cha głęboko i ktoś gra na gśtanze”. Przybysz oddar 
la się, lecz wzruszenie niepochwytne budzi pogrą- 
żoną we Śnie dziewczynę i każe nadsłuchiwać ku ur 
licy: Oto sny rozrzucone przez sprzedawcę snów, 
sny kolorowe i mroczne, przychwyłcone na swem lo- 
tnem trwamy miekkie tony — szepty — słowa — 
lato — noc. 


Längs der iiange klettera Anemonen, 

wie wenn sie der Wald ins Dämmer wekte, 
Glūokes harrend, dass ihm drob der Atem stockte: 
deon ein Lenzen güldet die noch lichten Kronen. 


Diese Nacht soll ein Geheimes sich begeben — 
Sonne: dass die lange nicht gekiisste 

Ende sich zu neuen Festen riiste 

ihre Brüste bwete neuen Drang und Leben. 


Hauche sitzen fiebernd in den Kronen; 
Wunder rieselm in dle Jahresringe; 

jeder Stamm weiss hundent Wumnderdinge 
und er fliistent sie den Anemomen. *) « 

Ktoś unosi w górę kwiaty, każe czekać lasom bez 
oddechu, ktoś złoci szczyty drzew. wstrzymujących 
oddech. Ktoś rozrzucił tchmiemia, poszumy | cudo” 
twory. 

Tajemnica jest we wszystkiem; jej kolorowy i mro 
czny odblask zamyke poeta w szkatule swych stów. 
Leżą tu miękko usłane Krople świateł i perel, marze 
nia kwiatowe chłodnych dłoni, wachlarze niebieskie 
powiewają u wspomnieniem, akacje kwitną, odu” 
rzają i są białym płomieniem, dnie żarzą się, noce 
oddychają, gdy za tą kurzawą świateł słychać czyłć 
głos, jak głos z dalekież ojczyzny”. Dzieje się to z8 
sprawą tajemniczego, niepochwytnego przybysza 
który czary wyczyntła. 

Alo postu podąża za nim ciągłe. gdy go przez ohwi 
lẹ zawidzi, ady praktyk jego przypadkiem zasłyszy: 


3 Sanme:teleq, Gedichie, 1918, 


i 


Nr. 109. A 
Czarem uniesiony staje ponad kryształową kulą złu- 
dzenia, w której szumią lasy, płyną obłoki, ptaki 
lecą, kwiacy pachną. a człowiek zasnuwa się nićmi 
Swego sog. Ponad tą kulą zmika władza snu ludz- 
kiego; ponad zabiegiem życia człowieka. penad jego 
gorączką 1 omamieniem, ponad żądzą zwycięstwa i 
pragnicułem gmębienia, ponad snem spoczynka i 
am azauwari.a wyiania się mna prawda. 


la jeder Sonne eine Nacht, 

In jadem Lächeln weint ein Leid; 
ein Schatten hinter jeder Pracht, 
kn joder Wollust Bitterheit; 

in jedem Glück schläft eine Not, 
in jedem Leben lebt en Tod 


Kolorowemu czarodziejowi podbiera poeta tajem- 
Bkę gdy w prowincją, zatuolnej głęboko w sen Świa 
ła, cicho samia ogrody. Na kolorowym ratuszu śpie 
Wnie przemvka godzina, z nad którego wieżycy 
Wełatje stado kawek. Wysoko na ganku, okalają- 
cym szczyt wieży, chodzi strażnik i gwizdem znar 
„zy chwile czuwania. Wygląda. jak zabawka, jak 
płaski żołnierz z cymy, którego dzieci wyjmują z pu- 
dła i stawiają na stole — jeden za drugim — w cie- 
mne dni, zapłakame deszczem lub osmute snem zimy. 
W melodjach bijących kwadransów wychodzi ze 
«wiej dnobnei celi ma wieży przechodzi wokół niej 
Przez drobny ganek, gwiżdże i znika z powrotem w 
Cczamej, prostokątnej płaszczyźnie wejścia, skąd wy 
nkmag szary, ciemny, jednostajny, ten sam zawsza, 
wolny, — jak zawodzenie w pieśni nad kołyską dzie 
„dka. Tymczasem wiatr jęczy głucho w suchych aka- 
cjach, co okalają małomiejski rynek, gdzie stary 1a- 
tusz Schemnin Się coraz głębiej. W taki wieczór ogłu 
chły szumi ociemniała prowincja, kołyszą się ze 
schte ogrody, odsunięte w głąb od ulic, zamknięte 
iw rozpadajacych się, przegniłych parkanach, jęcza 
łamane konary, a w ciepłej izbie w ścianach mówtą 
stłumione rynny, W żółtej księdze kwiaty zesuszo” 
ue wypominzją tu może wtedy komus, oczy które 
mrok gdzieś zgubit, uśmiechają się usta, podnoszą 
dłonie, ktoś się zbliża w dzwomących szełestach de- 
szcz, To tylko gałąź mrącego drzewa porusza cie- 
niem na szybach, deszcz płuska w kałużach, to wiatr 
Śpiewa. Szumi ciemna prowincja cieznność, w której 
drży przypadkiem zapalone Śwuańło w »knie śpiące- 
mo miasta. Potem światło zagasa, i nie nie Świeci się 
do rama. 

Wtedy dzieciństwo uderza różdżką zdumiewają 
czerwone kaboldy, w mroku szeleszczą po stołach 
mak. ludkow'e, a w szafach opada kolorowa treść 
baśni, 

Dzieciństwo uśmiecha się do prowincji, a prowin- 
cja zawodzi nad jego kołyską. Noc — jasna tęcza 
pod czarod:.ejskirm blaskiem lampjonów, dzień — ci. 
cha wędrówka do nocy. 


O zmroku baśń się zapata jak lampa: 


Der Abend senkt sich sachte vor dem Haus 

daria du weulst. Er sahattetZaum und Wände 

und hang: dran lindo Hauche, seine Scmmerspende 
und schsidet dich von Tag und Stadtgebraus. 


Das note Dach verfarbt sich und wird Eins 
mit al d:in Waipfeln., die es tags belauschen 
und sinad an dem Dammer sich berauschen 
wte Wissende an Gluten dunkeln Weins. 


Uad vor der Schwelle sitzst du bonchend i? die 
Ferne 

wenn Led anisingt en Vogel wo im Fad — 

niht achtend des, was Miittenchen von Ernst 


erzalt. — Zu deinen Füssen wandeln Sterne; 
gie leuchten dir m eino andre Welt — 
du wist nach ilmen greifen und — du weinst... 


Na wiosnę prowincja kołysze się, jak kolorowy 
lampjon, zaiacza szumami, co płyną górą wysoko, 
upija mrokiem ponocnym i milknie gdy barwny ko- 
rowód w w.dmowem swietle łuczyw przesuwa w 
pląsach tanecznych. 

To właśne przeciąga orszak przybysza z krainy 
Snu. Szurga'ą widmowe stopy, biją uparte rytmy 
Strun oszalałych, budzą czasem zaspanego w głę- 
blach domcs'w mueszczucha. Znikają — z oparami 
Docy, | tyko o Świcie przeciąga pustka przez mia- 
sto. 

To watak wiosna mocy zagasła jak lampa zga- 
szona i tylko jesień puka w okma zgaszona 

Tryska moc praktyk czarodziewkich zamiast noz- 
kwitlego drzewe sterczy zsachła łodyga, gdzie wrza 
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ło kolorowe i płąsało ogniście, — tam sterczy wier 
cheć jna chyiącym się piocie gdzie było akacjowo i 
grzało jaśm.nowo, — tam trzeszczy zeschły chróst 
i skrzypi złamany konar, zamiast odblasków na szy 
bach — widowisk sennych — plusk monotonny SZa- 
ro uderza o szyby. 

Gdy spoirzysz przypadkiem oknem, czasem tylko 
szybkń przechodzień przemyka ulicą. Nie widział nic 
przedtem ł teraz nic nie widzi, I tyś nic nie widział 
senny człowieku na uśpionej głęboko prowincji Oczy 
twoje opadają od spraw szarych, niezrozumiałych do 
spraw i zawiegów powszednich, I tylko poeta, czur 
wający ciąg.e, pałrzy ma smuine pobojowisko i z 
spraw Szarych i miczyich przychwytuje prawdę nad 
snem i uśp.eniem człowieka. Stojąc na uboczu w 
wielkiej szarości, zatapia się w mą i wyłania się z 
niej jak rysunek wiszący w mroku, którego — oko 
w gorączce życia mia dostrzega. 

Tylko czasem w przerwach pracy odnajdujesz je- 
go Szare, mvocane istnienie Występuje wtedy przed 
tobą, jak ziemia rowoodkryta, płacząca poezja, lub 
jak szumem jesiennym pisane, czytasz słowa: 


Gaiste nur sind auf der Welt wir; wir kommen und 
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jenes urewigen Leids, das Unterschiedene gleicht. 
Kinder waren wir erst und sind gewachsen ung 


reif schon; 
sahen blihen den Lenz, sahen den Sommer ver- 
blifhaą 
sehen die reifende Frucht sich lose lösen vom 

Stamme, 

hören die Winóe des Herbsts harien im weikem 
Gezweig. 
Schwarzgewandet wallen stille Vergānglichkelts- 
leder, 

taunen der lauschenden Nacht Trauriges schluch- 
zend ias Ohr, 


W głębokim mroku jesieni przychodzi sprzedaw= 
ca kasztanów, przybysz z dalekiej krainy i rozsta” 
wia swój kram. Płoną węgie w żelaznym piecu f 
tajemnicza para unosi się ponad nim. 

Prowincja zawodzi i Śpiewa, a dzieciństwo wy- 
gląda oknem w papierowym pudełku. 

Pod migorem czerwonym, wśród białych oparów 
kupują przechodnie ciepłe kasztany i odchodzą do 
swych domów. 

I tylko jeden z nich mie odchodzi, Zatrzymuje się 
przed mrocznym kramem. 

Gość i kupiec patrzą na. siebie i milczą; nad niemi 


freua uns an Lichte des Tags, hangen im BRERA biją melody;rue kwadranse; czerwony płotneń igra 
der Nacht, | 1a obu postaciach. 
Wünsche bringen wir mit mit lustigen, ilatteraden O późmej godzinie kupiec zwija kram |! znika w 
Flügeln, | głębokim mroku. Bezsemny przechodzień stoi jed” 
tecken d'o Hande zum Licht mühen uns selber nak ciągle w cichym zaniku i przenika wiecmą i- 
zum Fiug, | jennice miłczącego sprzedawcy snów. 
Traume bringen wir mit und Sehnsucht, Lieben „ Na tej zabitej deskami prowinoji, zaprzepaszczor 
und Hassen, | nej nocamż w ciemnościach na wąskim przesmyłał 
Ewigkeit óńrstende Lust, dunkeftiei wfihlende między mroczną jawą a głębokim swem człowieka, 
Quai. | między rzeczywistością uleklostępną, a jef ujuda W5- 
Jeder trägt seinen elgenen Schmerz und trägt dziką, zastaje go Świt wpatrzonego w wytnśar nie” 
sinen Teil noch | zmany, 
G 


KRONIKA LITERACKA. 


HBBRAJSKIE WYDANIE PISM J. CH. BREN- 
NERA. Nakładem Stiebla wyszły w Palestynie 
dwa duże wielkie tomy zbiorowych pism J. Ch 
Brennera, obejmujące krytyczne artykuły, 
zje, polemiki i notatki, które Brenner ogłosił po 
rozmaitych czasopismach w ostatnich 20 latach 
swego życia. 

NOWA POWIEŚĆ OPADOSZU. W tych dniach 
ukaże się nowa powieść Józefa Opatoszu pt. „Tan- 
cerka“. Tłem powieści są przeżycia polskich emi- 
grantów w 

FRANCUSKI DRAMAT DR. J. B. CLPORA. Zna- 
ny dramaturg żydowski J. B. Cipor, którego dra- 
mat „Bunt" wystawiono w ostatnim sezonie we 
Warszawie, napisał po francusku dramat z życia 
Żydów francuskich. Tytuł dramatu brzmi „Słowo 
honoru". 

PREMJERA „GŁUCHEGO* BERGELSONA WE 
WARSZAWIE. W piątek 26 bm. odbyła się w 
Warszawie premjera sztuki D. Berjgelsona pt. 
„Głuchy* Reżyserem Sztuki jest Herman, a głó- 
wną rolę gra Samberg. W sztuce występują jesz- 
cze p, Klara Segałowicz oraz panie Diana Blumen- 
feld i Róża Holzer. 

MIECZYSŁAW FRENKIEL, mistrz sceny war- 
szawskiej, objął jedną z głównych ról w filmie 
„Na Sybir“, reżyserowanym przez Henryka Szaro, 
produkcji „Kineton, Sfinks“ Frenkiel będzie grał 
rolę ojca Jadwigi Smosarskiej... 

NOWE DZIEŁA Z LITERATURY FRANCU- 
SKIEJ. Paweł Morand po ukończeniu svego cyklu 
„kontynentów pracuje obecnie nad nową książką, 
która ma nosić tytul: „Champions du monde". 
Maurycy Baumont wyda niebawem pracę pt. „Ab- 
dykacja Wilhelma II.“ Francuska powieściopisar- 
ka, Izabela Sandy nosi się z zamiarem opubliko- 
wania powieści przeciwko przyszłej wojnie che- 
micznej, a która na podstawie niemieckich staty- 
styk miałaby uśmiercić 30 miłjonów ludzi. 

NOWA POWIEŚĆ GLAESERA. Znany autor 
ciekawej powieści „Rocznik 1902“ Errest Gloeser 
Łapisał nową powieść pt „Der Wiederaufbau“. 

NOWA KOMEDJA HASENCLEVERA W Ber 
linie wystawiono w tych dniach nową komedję 
Waltera Hasenclevera pt. „Napoleon greift ein“ 
Tytułowa rolę Napoleona grał Werner 
Tłem komedji są dzieje Napoleona, stojącego W 
gabinecic figur woskowych obok mordercy kobiet 
Landru. Napoleon do viaduje się o trudnościach 
świata i dlatego postanawia interwenjować. Po: 
życza więc sobie spodnie a Mussoliniego i zjawia 
się na posiedzeniu bankierów, ale dowiaduje się, 
że jego genjusz wojenny nie może Europie żadnej 
przynieść pomocy. Gdy się w dodatku przekonał, 
że pierwsza jego Żona Józefina go zdradza, wra- 
ca z powrotem do gabiuetu figur woskowych 


Krauss. i 


%5-LECIE BRNESTA WOLLZOGENA. W tych 
dniach ukończył Ernest von Wolizogen, który w 
latach 1895-1910 był w Niemczech bardzo popular- 
2y, 75-ty rok życia. Wollzogen zasłynął jako twór- 

ca „Ueberbrettlu* tj, kabaretu niemieckiego, de 
którego wniósł świeżość dowcipu i inwenqfi. Jake 
powieściopisarz zdobył niezwykłą 
powieściową, pt. „Das dritte Geschlecht“, w której 
jeszcze przed chłopczycą stworzył niejako jej pro” 
totyp. O wiele większą jednak wartość posiada ijem 
go powieść pt „Kraftmayer". w której znajduje 
my kcło ludzi żyjących w otoczenin Liszta i War 
goera, Także jego dramat z życia cyganerji, pł 
„Lumpengesinde!* nie stracił jeszcze swojej akta: 
alności. Ostatnia jego powieść pt. „Der Emzketzer”, 
której bohater z oficera staje się pisarzem, wy 
dawcą gazet, apostołem kultury, 
lem wolnej szkoły, świadczy, że jubilat zachowali 
jeszcze w całej pełni wszystkie swe twórcze siły. 

ZGON ROBERTA BRIDGESA. W tych dniach 
zmarł w Londynie w 86 roku życia „poeta lauren- 
tus* Anglji Robert Bridges. Zmarły był przede: 
wszystkiem lirykiem, a ostatnie jego dzieło p. € 
„Testament piękna", które autor napisał w 84 ro- 
ku życia, jest olbrzymim poematem odznaczają” 
cym się w dodatku nową — ortografją, 

ODSŁONIĘCIE POMNIKA EDMUNDA ROSTAN- 
DA. W Marsylii odsłonięty zostat pomnik Edmunda 
Rostanda. Uroczyste mowy wygłosili imieniem pisa 
rzy francuskich Maurice Donnay, podsetretanz star 
mu dla sztuk pięknych Lautier, bummistnz Marsyśfi É 
wiele innych osobistości Obecne też były wdowa 
po Rostamdzie i iego dzieci. 

BRAT GRETY GARBO RÓWNIEŻ ARTYSTĄ: 
FILMOWYM. Brat Grety Garbo, Sven Garbo wy- 
stępuje w francuskim filmie dźwiękowym nakrę- 
canym obecnie w Paryżu pt „Dziura w murze". 


NADESŁANE KSIĄŻKI. 

STANISŁAW WYRZYKOWSKI: Moskiewskie 
gody. Legenda o tajemniczym carze. Tom. I, Część 
I Wilki pod murami Kremla Z dwoma portreta- 
mi. Dom Książki Polskiej Warszawa 1%0 (str. 
320. cena 10 zł.). 

Stanisław Wyrzykowski, poeta i tiomacz dzieł 
Nitschego, Poego, Conrada i in. wystąpił godnie z 
pierwszą swoja własną powieścią i to powieścią 
historyczną .Moskiewskie Gody“, nazwane „le- 
gendą o tajemniczym carze” są w rzeczywistości 
powieścią historyczną o Dymitrze Samozwańcu 
i Marynie Mniszchównie. podzielodą na trzy czę- 
ści zawarte w 2 tomach: tom | zawiera cz. I p £ 
„Wilki pod murami Krenla“, tom II zawiera cz 
II pt „Zwycięskie słońce" i ez III „Krwawy 
zmierzch“ Niezłniernie interesująca epoka dzie- 
jów Polski i Moskwy vraz tajemnicza, wprost le- 
gendarna postać Samozwańczego Cara i jego rø- 
mantyczne małżeństwo z Maryną Mniszchówną nę- 
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dóły już wielu pisarzy i opiewane były wierszem 
f prozą, badane przez dziejopisów, wystawiane na 
scenach. Nic jednak z tego co było już w literatu- 
rzę nie może być pórowuane z wielką powieścią 
Wyrzykowśkiego świetną pod względem konstru- 
koji i stylu, z głęboko i sumiennie opracowanem 
tłem historycznen:'-— Wielkie walory literackie 
i artystyczne .Moskiewskich Godów“ stawiają to 
dzieło w rzędzie najpierwszych polskich powieści 
historycznych. wznawiając ich świetna tradycję u- 
fundowaną przez iSenkiewicza, ich bajeczny, Ma- 
tejkowski vrzepych i barwę, 

WALERY PRZYBOROQWSKI: GROM MACIE- 
JOWICKI. Powieść historyczna z r. 174 dla mło- 
dziczy Wydanie nowe, z przedmową Prof, Hen- 
ryka Mościekisg», Z rysinani i barwną okładką 
prof Stan. Batowskiego. Dozwolona do bibljotek 
szkolnych rozporządzeniem min. oświaty. — Dom 
Ksiązki Polskiej. Warszawa 1980 (str, 216, cena 
zł 2-0) 

Autor niniejszej opowieści wiernie, na podsta- 
wie wiarogodnych opisów i wspomnień. odtwo- 
rzy! przebieg okresu powstania kościuszkowskie- 
go i samej hitwy maciejowickiej. 


z położenia gospodarczego Polski w marcu 
1930 r. na podstawie sprawozdań oddziałów 
Banku Polskiego. Jak wynika z niego, miesiąc 
sprawozdawczy nie przyniósł widocznej popra 
wy w życiu gospodarczem kraju. Charaktery- 
stycznem dla tego miesiąca było, iż po dlugo- 
trwałej tendencji zniżkowełj w kształtowaniu się 
ceny zbóż, nastąpił w drugiej połowie marca 
dawno oczekiwany pomyślny zwrot, przyczem 
mą uwagę zasługule fakt, że zwyżka cen psze- 
nicy i żyta wystąpiła u nas wyraźniej ; silniej 
ni na rynkach zagranicznych. Tendencia 
zwyżkowa dla zboża, jak również pewne nħezna 
czne ożywienie ruchu budowlanego  odziałaty 
dodatnio na psychikę społeczeństwa, nie zdoła- 
ły jednak jeszcze wywrzeć pożądanego wpływu 
ma sytuację, która — ogólnie biorąc — w sze- 
regu przemysłów uległa dalszemu  pogorsze- 
ah. 


O iepszy ład w sprawach 
podatkowych 


OKkólnik min. skarbu i akcja srzeszeń kupieckich 


Swego czasu ukazał się okólnik ministerstwa 
skarbu zalecalący pilne badanie orzeczeń Naj- 
wyższego Trybunału  Administracyjnego w 
sprawach podatkowych i uwzględnianie senten- 
cji tych orzeczeń przy rozstrzyganiu identycz- 
nych wypadków. 

Z praktyk jednak okazuje się, iż izby skar- 
bowe mie stosują się do tego okólnika — skut- 
klem czego w Najwyższym Trybunale Admini- 
stracyfrym gromadzi się po kilkaset spraw 
dotyczących jednego i tego Samego przedmio- 
iu — notabene Już raz rozstrzygniętego i wyja- 
śniotiego. 

Stwierdzonc także, iż urzędy skarbowe na 
prowincji nie zastosowały się do innego okólni- 
ka ministra — polecającego liberalniejsze sto- 
sowanie wymiaru podatków tam gdzie kryzys 
gospodarczy Szczególnie daje Się we znaki. 

Co do sprawy orzeczeń N. T. A. ukazać się 
ma wkrótce nowy, tym razem bardziej stanow- 
czy qkólnik ministra — w druglej zaś sprawie 
interwenjiowała w m'n'sterstwie skarbu delega- 
cja zrzeszeń kupieckich, 

Umerzanie nieściągalnych 
podatków: rrzedłuroro do 
20 ma'” 

Ministerstwo skarbu wydało jeszcze w gru- 
diu 1929 r. okólnik do urzędów skarbowych w 
sprawie umarzania należności niemożliwych do 

ściaznieca. 
_ Okólnk dotyczył zaległości do 31 grudnia 
1927 r, takich zaległości, których ściągnięcie 
groziłoby ruiną płatnikowi, lub takich, których 
łuż wogóle ściągnąć nie można, a które tylko 
niepotrzębnie przepisywane są co rok z książki 
do książki. Samodzielność nrzedów skarbowych 
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GUNNAR. NARSSON: Island Saga. Powieść. 
Z upoważnie tora przełożył Leopold Staff. — 
Instytut Wydawniczy „Renaissance* (str. 256). 

John Galsworthy o tej powieści: „Arcydzieło to 
jest najosobśś wBzą książką, jaką dała nam Pół- 
noc“, wb 

GUNNAR GUNNARSSON: Ludzie z Borg. Po- 


wieść. — Z upoważnienia autora przełożył Leo- 
pold Staff. Instytut Wydawniczy „Renaissance”* 
(str. 224). 


STEFAN BARYLSKI: NITOKRIS, KOCHANKA 
BOGÓW i LUDZI. Powieść — Instytut Wydawni- 
czy „Renaissance” (str. 256). 

Powieść o najpiękniejszej kapłance Wschodu. 

HENRY FORD: Moja filozofia powodzenia. Au- 
toryzowany przekład Dr. Romana Celińskiego. — 
Warszawa 19830. Księgarnia Literacki, Krucza 42. 
(str. 128). 

ROBERT BOUCARD: Tajemnice szpiegostwa 
angielskiego. Z upoważnienia autora przełożył Dr. 
Emil Tecki. Z przedmo wa autora do polskiego wy- 
dania. Warszawa 1980 Księgarnia Literacka, 
Krucza 42. (str. 336). 


w umarzaniu dotyczyła kwot do 2.000 zł. 

Jako termin zlikwidowania nieściągalnych na 
leżności wyznaczono czas do 15 lutego br. 

Termin ten okazał się jednak za krótki, po- 
nieważ okólnik przyszedł do urzędów przed sa 
memi Świętami Bożego Narodzenia, kiedy tem- 
po urzędowania znacznie się osłabia. 

Wobec tego urzędy wystąpiły do min. skarbu 
o przedłużenie tego terminu. Ostatnio ukazał 
się okólnik, przychylnie załatwialący tę spra- 
wę, Termin umarzania podatków nieściągalnych 
przedłużono do 20 maja 


Zapowiedź redukcii pociągów 
Nowy okólnik oszezędaiościowy minu. Kiihna 


Dążąc do jaknajwiększej oszczędności, min. 
Kihn wydał nowy okótnik do prezesów dyrekcyj 
kolejowych, w którym podkreśla konieczność re- 
dukcji wydatków na kolejach 

Min, Kiihn poleca m. in. ograniczyć ruch po- 
ciągów towarowych, a w miarę możności także 
osobowych. 

Władze służbowe winny być ograniczone do jak 
najkonieczniejszych potrzeb, a gospodarka wszyst- 
kiemi materjałami jaknajbardziej oszczędna, 

Szczególny nacisk kładzie min. Kóhn na zastoso 
wanie się do bezwzględnego zakazu przyjmowania 
nowych pracowników, nawet kontraktowych i 
czasowych. 


Znak czasu... 


Z Warszawy donoszą: Na odbytych w ostatnim 
tygodniu licznych licytacjach majątków ziemskich 
wystawionych na sprzedaż za długi hipoteczne, 
zaciągnięte w towarzystwach kredytowych, mo- 
żna było zaobserwować znacz:y nak nabywców 
W szeregu wypadkach z powodu niestawienia się 
nabywców, majątki licytowane przeszły na Wła- 
sność towarzystw krełytowych. Jest to charakte- 
rystyczne zjawisko dla panującego bcenie w rol- 
mictwie kryzysu. 


Akcja „Odbudowy i samopomocy” 
w Polsce 


Akcja złworoówa na rzecz zjednoczonego komitetu 
p. n „ODBUDOWA I SAMOPOMOC", która wie 
gła przerwe z powodu Świąt, w Warszawie : na 
prownneji, zostaje obecnie oryanizowana ł przepro” 
wadzona w szeergu miast, W tym celu Zjednoczony 
Komtet wydesegował swych przedstawicieli do na- 
stępującyc hm.ast: Kalisza Lidy, Katowic, Kiele i 
mnych. Wszędzie są czymone odpowiednie przygo 
towania do wnelkiej akcji zbiórkowej. 

Na liczne zapytania z prowincji w Sprawie zor 
gamzowania akcji, komumikuje Zjednoczony Komi 
tet, iż biuro „ODBUDOWY I SAMOPOMOCY“ mie 
Ści się w Warszawie przy uf. Przechodniej Nr. 5 
m. 9. 

Zebamne sumy  nałeży przesłać do „Banku dla 
Spółdziełni* (Senatorska 32) na archtmek Komitetu, 


Eksport drewna 


Jak donosi Izba Przemysłowo- Handlowa we 
Lwowie, sytuacja ekspiwtowa w przenyśle drze- 
wrym doznała w mau br. dalszego znacznego 
pogorszenia, gdyż kraje importujące polski: pro- 
dukty drzewne. jak Niemcy, Frarcja, Holandja i 
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Belgja, nie okazują prawie żądnego zaiuteresar 
wania, Rynek angiciski pozostaje w dalszym ciągu 
w stosunkach handlowych z Rosja sowiecką, któ- 
ra rynkiem tym zupełaie owładnęła, dostarczając 
maferjalów drzewnych po cenach, z któremi pol- 
ski przemysł drzewny nie jest w stanie konkuro- 
wać, W związku z trudną sytuacją eksporterzy 
drewna obawiają się, iż wprowadzenie w życie 
nowej taryfy związkowej polsko- czeskosłowae” 
kiej, a przedewszystsien polsko- niemieckiej w. 
bardzo znacznej mierze przyczyni się do dalszego 
zredukowania eksportu materjałów drzewnych do 
Niemiec. To też kwestja utrzymania jeszcze przez 
ćłuższy czas taryfy związkowej polsko- niemie 
kiej, opartej na dotychczasowych stawkach, przeda 
stawia pierwszorzędne znaczenie. Podpisanie fra 
ktatu polsko- niemieckiego nie wywario udnega 
wpływu na sytuację w eksporcie materjałów dree- 
wnych do Niemiec ze względu na obowiąmijące aiis 
dal prowizorjum drzewne, które reguluje import 
polskich produktów drzewnych do Niemiec. Isti“ 
na zmiana, którą traktat wprowadza, polega naj 
cofnięciu po ratyfikacji zakazu przywozu do Nie+ 
miec dykt, fornierów i deszczułek posadzkowychi, 


Przeciw ratyfikacji traktatu 
z Niemcami 

Onegdajsze plenarne posiedzenie Izby Przemy4 
słowo- Handlowej w Warszawie przyjęło w spra” 
wie polsko- niemieckiego traktatu handlowego my 
in. następującą uchwałę: „Izba wyraża przekona- 
nie, że rząd nie dopuści do ratyfikacji traktatu z 
Niemcami przed przywróceniem nieodzownej ró- 
wnowagi wzajemnych ustępstw i że w tym celd 
z całą energią spowodowuje zwiększenie ochronyj 
ccinej gałęzi wytwórczyści przez niemiecką eks- 
pansję szczególnie zagrażonych *. 


Podwyżki ceł w Niemczech 

Według informacyj prasy niemieckiej minister! 
rolnictwa Schiełe, korzystając z przysługujących 
mu w .programię agrarnym pełnomocnictw na O». 
statniem posiedzeniu gabinetu Rzeszy przed świę* 
tami wielkanocnemi zgłosił szereg daleko idących 
postulatów w sprawie podwyżki stawek celnych. 0- 
raz ceny świadectw przywozowych . Wniosek mił- 
nistra o podwyżkę stawki cła na pszenicę 1 jęcz- 
mień browarniany zostuł już przez gabinet uchwa- 
lony i ogłoszony. Minister Schieie m. innemi do- 
maga się podwyższenia ceny świadectw przywozo 
wych na żyto i owieś z 6 na 9 mk., na jęczmień bro 
warniany i pastewny z 6,50 na 9 mk. Cena świa- 
dectw przywozowych na przemiał ustalona ma 
być w wysokości obowiązującej w tym samym 
czasie stawki celnej na zboże. Cena świadectw 
przywozowych na trzodę w stanie żywym i bitym 
również w wysokości stawki celnej na te produ- 
kty Pozatem minister Schiele żąda wprowadzsnia 
swiadectw przywozowych na bydło rogate | owce 
w stanie żywym i bitym oraz na krochmal. Staw- 
ka celna na krochmal podwyższona "ma być z 4 
mk, na 15 mk Decyzję w sprawie tych nowych 
postulatów ministra Sznielego powziąć ma gabi- 
net w najbliższych dniach. 


OGRANICZENIE IMIGRACJI DO KANADY. A- 
gencja Reutera onosi, - że w br. rząd Kanady 
zmniejszy iiość pozwoleń na wjazd do Kanady. a 
to wobec zastoju na rynkupracy. Przypuszczalnie 
wpuszczońych będzie 0,000 osób, przeważnie z: 
Anglji Robotników rolnych rząd zamierza wp- 
ścić tylko 8,600 gdy w r 1928 wpusźczono 34,000 

POROZUMIENIE W ŚWIATOWYM PRZEMY- 
ŚLE HERBATY. Pomiędzy holenderskimi i angiel- 
skimi produceniami herbaty ma dojść w najbliż- 
szym czasie do zawarcia umowy w kierunku ogra 
niczenia produkcji, głównie gorszych gatunków. 
Przeprowadzona w swoim czasie restrykcja dała 
w rezultacie kolosalną zwyżkę ceny, wynoszącą 
100 proc. 

NOWY TRIST STALOWY W STANACH ZJE- 
DNOCZONYCH Towarzystwa amerykańskie Re- 
public Iron & Steel Co, Central Alloy Steel Corp., 
Donner Steel Co Inc. i Bourne- Fuller Co posta- 
nowiły połączyć się w jedno towarzystwo pod na- 
zwą Republle St:ei Corp. 
EZ" T 


REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH. 
KRAKOWSKI TBATR ŻYDOWRKI 
Niedziela: pop. „Jej ostatni taniec"; wiecz „Na- 

miętność”. 
TEATR IM. J. SLOWAĆKIEGO 
Niedziela: pop „Mysz kościelna" (ceny zniżo- 
ne); wiecz „Egzotyczna kuzynka", 
Poniedzialek: „Egzotyczn:: kuzynka“ 
TEATR REWJI „P " RAJSKA 14) 
Niedziela: „Coś wisi w powietrza” 


W dzień — SŁOŃCE 
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"PHILIPS 
ARGENTA 


W nocy — ARGENTA 


To porównanie narzuca się każdemu, 
kto część doby musi 


przepędzać 
przy sztucznem świetle. 


Dobre światło — to warunek zdrowia 
i dobrego nastroju, potrzebnego do 


pracy i rozrywki. 


TAKIEM ŚWIATŁEM JEST 


DO ZARGWKI ARGENTA — ARMATURA PHILIPSA 


WYRÓB KRAJOWY POLSKICH ZAKŁADÓW PHILIP8 S. A 
WARSZAWA — KAROLKOWA 36/44. 


Dział szachowy „Nowego Dziennika” 
poed redakcją HENRYKA KLINGA 


ZADANIE NR. 8 
K. A. L, Kubbel, Leningrad. 
i—i. nagroda międzynarod. konkursu „Świata 
Szachowego”, 1930. 
Białe: Kho, Hel. Wb8 i f2, Gd3 i f6, Sal i f4 ip: 
> (9 fig.). 
Czarne: 
gó (9 filg.). 


Xb2, He5, Wb3. Ga2 i b6; p: a3, d5 (3, 


Mat w 2 posunięciach. 


PARTJA NR. 19 
grana na turnieju w San Remo, w 5 kolejce. 

E. Bogoljubow: M. Monticelli: 

1. d4 SI6 2. c4 eń, 3. Sc3 Gb4, 4 Sf3 b6. 5. Gg5 
G:c3+, 6. b.c3 Gb7, 7. e3 d6, 8. Gd3 Sbd7 9. 0—0 
He7!, 10. Sd2 b6. 11. Gh4 (1) g5!, 12. Gg3 0—0—0 
13. a4—a5, 14, Wbl Widg, 15. (3 b5, 16. e4 h4 17. 
Gel e5, 18. h3 Sh5, 19. c5 d:c, 20 d5 Sf4, 21. Sc4 
Whó, 22. W42. 15, 23. d6 (2) W:dó! 24. S:d6+ H:d6, 
25. Qc4 WIA 26. e:f W:f5, 27. Waz He7, 28. Hb3 
Wis! 29. Gd3 e4! 30, G:e4 G:e4, 31. f:e4 H:e4, 32. 
Hc2 Hc6, 33. c4 g4! 34. G:h4 (3) g:h3, 35. g3 Se5! 
(4), 36, Wb3 Se2--1 (5), 37. W:e2 WŻI--1 38. K:f1 
Hhi-- 1 białe poddały się. 


UWAGI. 


1) W pogoni za zachowaniem pary zońców. po- 
peźniają białe błąd. któremu mają do przypisania 
nrzegraną. Należało wymienić na f6 z równą partia. 


2) Nic innego nie pozostawało. Jeśli n. p.: 23. Wd2 
to g4, 24. f:g f:g, 25. h:ig Whg6, 26. d6 Hh7! z nieod- 
party atakizm; jeśli. 23. Se3, t)o Wió, 24. S:f5 W:f5, 
25. e:f G:d5 26. c4 e4, 27. G:e4,,G:e4, 28, f:e H:eń 
i t. d. 

3) Jeżeli 34, h:g, to h3, 35. g:h5 Se5 i wygrywa. 

4) Rozstrzygające posunięcie. Jeśli teraz 36. z:f, 
to Wę8—-, 37. Kił Hhl-|-, 38. K— Hf3+- i Wgi mat. 

5) Zadamiowy mat w 4 posunięciach. 

Partja ta odznaczoma została nagnodą za pięk- 
ność. 


„ PARTJA NR. 20. 
grana na turnieju w Nicei 1930 r. 
Colle: O' Hanlon: 


1. d4 d5, 2. Si3 SI6 3. e3 e6, 4, Gd3 c5, 5. c3 Gd6, 
6. Sbd2 Sbdz, 7. 0—0 0—0, 8. Wel We8?. (Lepsze 
było 8... e5, a, e4 e4 c:d, 10. c:d d:e, 11. S:e4 S:e4, 
12. G:e4 e:d, 13. H:d4 z minimalną przewagą bia- 
bec 10. e:d z groźbą zdobycia piona za pomocą Sc4) 
łych), 9. e4 d:e4. (Teraz nie można grać 9.., e5, wo- 
10. S:e4 S:e4, 11. G:e4 c:d4, 12. G:h74-!! K:h7 13. 
Sg5-- Kg. (Jeśli 13.. Kz8, to 14, Hh5 Hi6 15. 
Hh7-- Kf8 16. Se4 He5, 17. f4 Hd5 18. c4 Hcó, 19. 
Hh8-- Ke7, 20. H:g7 i czame są bezbronne wobec 
groźby f5 z nast. Qg5-| lub f:e), 14. h4! (grozi 15. 
h5-- Kf6, 16. H.d4 Ke7, 17, W:e6+- f:e, 18. H:g7 
mat) Wh8 15. W:e6--!! (wieży bić nie należy, bo 
nast.: 16. b5! W:h5. 17. Hdg-|- Ki6, 18. Hf3+- Gf4, 
19. H:f4-- Ke7, 20. Hi7-- Kdó, 21. H:e6-- Kc5, 22, 
b4-- Kb5, 23. a4 mat) Sfo, 16. h5+-! Kho (16... W:b5 
17. Hd3+- Kh6, 18. Hh7 ve S:f7 mat), 17. W:dó 
(prostsze byio 17. S:17) Ha5, 18. S:i14- Kh7, 19. S— 
g5- Kg8, (19... Khó. 20, Se6+ Kh7. 21 Hd3+ Kgs. 
22. WdB--), 20. Hb3- poddały się. 

Partji powyższej przyznano l. 
ność. 


nagrodę za pięk- 


ROZWIĄZANIE ZADANIA NR. 7, 
1. Sb7—a5!! 


KRONIKA SZACHOWA, 
TURNIEJ OKRĘGU , BIELSKO- BIALA, 
W turnieju o mistrzo:rwo okręgu Bielsko—.Bial- 
skiego na rok 1930 uczestniczyło 22 graczy, z któ- 


rych 8weszlo do rozgrywek finałowych Tytuł mi 
strza okręgu Bielsko-Bialskiego zdobył p. Rako 


wer 6 i pół punktami, II miejsce p Karfiol 6 p.. | 


III. miejsce p. inż. Fussęinger 4 p. (mistrz z re* 
ku 1929). Gra stała na wysokim poziomie i walita 
o mistrzostwo dopiero w ostatniej rundzie się zde 
klarowała. Wymienieni gracze zostali obdarzenk 
cennemi nagrodami, 

Równocześnie z p szym turwieiem rozegra: 
n` dwa dalsze turnieje II. i III. klasy, w których 
uczestniczyło 30 graczy. Wielka ilość uczestników. 
świadczy o dużem zainteresowaniu naszego spo" 
łeczeństwa dla gry szachowej i o żywej działał 
ności Bielsko—Bialskiego Klubu Szachowego. 


— 


POJEDYNEK ILJIN—ŻENEWSKI-RAGOZIN, ro- 
zegrany w Leningradzie, zakończył się zwycię” 
stwem dmgiego 6:4, 

MOSKWA. W tunmnieju o mistrzostwo miasta zwy 
ciężył Rabmowicz 5 i pół pkt, Dalsze miejsca zaję- 
li: Kan 4 | pół pkt. Blumenfeld Grigorjew, Dus— 
Choliimirsk: po 3 i pó! pkt., Sjergijew 3 pkt., Wertiń 
ski 2 i pół pkt. i Zubarew 2 pkt. 

AMSTERDAM: Capablanca zgodził się rozegrać 
mecz z Euwem, który odbędzie się z końcem b. r. 

PARYŻ. A)jechm podał do wiadomości, że niezale 
żnie „od starań Meksyku, w oew urządzenia meczu 
z Niemcowiczem, czuje się formalnie związanym 
meczem z Capablancą. Jeśli Kubafńczyk do 1 stycz- 
nia 1931 r. wspomnianego meczu nie zonganizuje 
Aljechin jednak będzie się czuł w obowiązku dać mu 
rewanż, — W Paryżu panuje teraz niezwykle oży- 
wiony ruch szachowy, Prócz Aljechina i Tartako- 
wera bawią ‘am ieszcze: Dr. Bermstela. Ed. Lasker, 
Romi, Araiza 1 Kosticz, zaproszen. dc Meksyku. — 
Pewien 18-letni młodzian, nazwiskiem Lilienthal, ro- 
dem z Węgier, zwraca na siebie ogólną wwagę swy 
mi świemywni wynikami w lekkich partiach z Benr- 
steinem Kosticzem i inn. 


NAJNOWSZE 


MATERIAŁY NA F l R A A KI 


poleca tabryka liranek 


M. WELTZ, KRAKOW, UL. GRODZKA L. 71 
obok Wawelu końcowy sklep. — Telefon Nr. 1858, 


Wytwormi Panowie używają po goleniu wyłącznie 
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Akcja szeklowa na prowincii 
PRUCHNIK. (Kor. wł) Akcja szeklowa rozpo- 


nictwem tow. M Krameisena rozwija się pomyśl- 


mie i jest nadzieja, że osiagniemy pełny kontyn- | 


gent. 

BRZESKO. (Kor. wł.) Utworzyła się u nas Lo- 
kalna Komisja Szekiowa pod przewodnictwem 
tow. Einhorna. Akcja szeklowa jest w pełnym to- 
ku, Z dotychczasowych wyników wnioskować mo- 
zna, żo kontyngent szeklowy na naszą miejsco- 
'wość nałożony, zostanie osiągnięty. 

MUSZYNA (Kor. wł) Na polecenie Egzekuty- 
wy Organizacji Sjońskiej w Krakowie rozpoczę- 
liśmy w czasie wolnych świąt Pesach akcję sze- 
klowa. Dotychczasowe wyniki są ządawalające. 
Sprzedaliśmy już połowę przesłanych nam szekli, 
a akcja szeklowa jest eprężycie prowadzona. Tu- 
B | że uda pąm się w tym roku nałożony na 
nas kogtyngent szeklowy qwzekroczyć. 

JAWORZNO. (Kor. wł.) Akcja szeklowa w tym 
rokq prowadzona u nas jest przez Stow. Agudat 
Hanoar Haiwri, owe są dobre 
Mamy nadyieję, że kontyagent szeklowy na miasto 
haszę założony, zostanie osiągnięty, mimo że ak- 
czę sseklową prowadzi młoda organizacja, Ha- 
koar Hatwri. } 

KAŃOBUGA. (Kor. wł) Ukonstytuowała się u 
nas Lokalna Komisja szekląwa, która już przy- 
stąpiła do pracy. Akcja szeklowa jest w pelmym 
toku. Spr o już więcej niż połowę szekli, przy 
padających na naszą miejscowość. 

t 


ŁAPANÓW. (Kor wł) Ostatnio odwiedzi? nas 
tow. Apfelbaum z Krakowa, który wobec całej 
młodzieży miasteczka i licznych obywateli star- 


szych, osił piękny referat o ŻFN Referat 
wywarł fak najlepaza wrażenio. 
——0—— 
| SKANDAL W SFERACH TOWARZYSKICH 
i WARSZAWY 


' W Warszawie wykryto niezwykłą aferę, w którą 
winleszane są wybitne osobistości, znane w wyż- 
srych sferach towarzyskich stolicy, Od roku 1928 
istniało mianowicie w Warszawie ,Stowarzysze- 
nie Niealenia Akcji Ratunkowej dla Biednej Inte- 
ligencji w Warszawie”, Na czele tej instytucji 
jeko jej prezeska, inicjatorka i najgo”liwsza „a- 
piekumka”, stanęła pani Nelly Taylor, zamieszka- 
ła w jednym pokoiczku w „Grand Hotelu" przy 
ul, Chmielnej Nr. 5. | 

Zawodowa ta artystka kabaretowa, potrafiła 
„otumanić* znane osobistości z arystokracji i łn- 
teligencji i pozyskać ich wpływy i ich nazwiska 
dla dobra stowarzyszenia, mającego rzekomo 
nieść pomco biednym. W ciągu krótkiego czasu, 
towarzystwo rozwinęło się znakomicie 1 zebrało 
fundusz 100 tys. zł. Z fundasm tego zaledwie dro- 
bne sumy dostawały się do rąk „biednej inteli- 
gencji“, reszta zaś znikała w kieszeni p. Taylor. 
Charakterystycznem jest, że Rada nadzorcza tego 
towarzystwa podpisywała bez kontroli wszelkie 
księgi, prowadzone zresztą wyłącznie przez panią 
Taylor. Aferą tą zajęła się policja. 
WARSZAWA—PARYŻ BRZ PASZPORTU I BI- 

LETU... 

Na jednym z dworców kolejowych w Berlinie 

aresztowano onegdaj %-lstniego obywatela pol- 
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częta zaraz po otrzymaniu szekli pod przewod- : 
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skiego Stanisława Lukine, który ukrywszy się 
ne podwoziu ekspresu paryskiego przyjechał do 
Berlina, Łukina zeznał, że przed trzema tygodnia- 
m: w poszukiwaniu przcy wyjechał z Warszawy 
dr Paryża. ukrywszy się na podwoziu wagonu 
ckspressu Warszawa—Paryż Wówczas udało mu 
się przebyć całą drogę niepostrzeżenie, W Pary- 
żu jednak nie znalazł zajęcia, a nie mając pienię- 
dzy na opłacenić biletu, jeszcze raz zdecydował 
się spróbować szczęścia i wrócić do kraju tą sa- 
mą drogą, która wyjechał z Warszawy do Pa- 
ryża. 


„MASZ, ZABIJ SIĘ! 

Mieszkaniec wsi Ujazi w pow Tomaszwoskim. 
krawiec Antoni Pilichywski, zakochał się w aa- 
możnej dziewczynie miejscowgj Adeli Nastawskiej 

Młodzi zamierzali się pohrać, gdy od pewne- 
go czasu narzeczona ostygła w stosunku do Pili- 
chowskiego, aż wreszcie oświadczyła mu, że ze 
względów materjalnych musi z nin zerwać. 

Onegdaj Pilichowski przybył do narzeczonej w 
chwili, gdy ta włąśnie otrzymała ođ swego kuzyna 
z Ameryki list i bilet okrętowy z wezwaniem na- 
tychmiastowego przybycia, celem wzięcia z nim 
śluby, Zrozpaczony krawiec groził, iż w razie wy 
jazdu Nastawskiej popełni samobójstwo. 

Wówezas dziewczyna nie wierząc groźbie wzię- 
ła ze stołu nóż kuchenny i wręczyła mu go ze 
słowami; „Masz, zabij się!“ Zanim się zorjento- 
wała, krawiec spełnił swa groźbę i wbił sobie 
nóż w brzuch 

Samobójca zmarł przed przybyciem pomocy le 
karskiej, 


OBŁĘDNY TANIEC SZALEŃCA 

Między mieszkańcami wsi Potok w powiecie 
sieradzkim Władysławem Gajem i Józefem Sito- 
niem istniał dąwny zatarg, często tęż dochodziło 
między nimi do awantur. 

Gaj, znany awanturnik, postanowił wreszcie 
skończyć z wrogiem i uzbrojony w tęgi kij wtar- 
gna} onegdaj do jego chaty Nie zadowolił się po- 
biciem nieprzyjaciela, lecz w przystępie dzikiego 
szału chwycił za siekierę, porąbał meble i zdemo- 


| lował mieszkanie Następnie szaleniec wbiegł do 


sąsiedniej chaty gospodarza Ciupki i porozbijaw- 
szy siekierą okna | urządzenie izby . wypadł na 
podwórze i podpalił stodołę. W nienasyconej żą- 
dzy zemsty skradł Ciupce konia i z siekierą w rę- 
ku galopował dokoła płonącej stodoły. nie dopu- 
szczając nikogo do gaszenia ognia Gdy wreszcie 
zajął się dom mieszkałny, szaleniec pogalopował 
dc lasu, gdzie się ukrył. 

Zawiadomiona polieja urządziła w lesie abła- 
wę i ujęła Gaja a skutego kajdanami odstawiła do 
więzienia w Sieradzu. 


WĘDRÓWKA PIORUNA PQ DRUCIE RADJA 


W czasie burzy, jaka przeszła onegdaj nad po- 
wiatem rybnickim, piorun uderzył w antenę do- 
mu Teodora Barona w Kleszczowie Mimo uzie- 
mienia anteny, piorun przeszedł po przęwodzie 
do wnętrza domu, raniąc ciężko siedzącą opodal 
radja córkę Barona. Następnie piorun potoczył 
się po podłodze do następnego pokoju i pogłuszył 
matkę rannej, a wyładowując się, wypalił dziu- 
rę w dywanie Oble kobiety przewieziono do szpi- 
tala w Żórach. 


——. 
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Z TEATRU I ESTRADY. 


— DZIŚ OSTATNIE DWA PRZEDSTAWIENIA 
znakomitych artystów p. Beli  Belleryny, Ch. 
Sznejera i Borysa Auerbacha w teatrze żydow- 
skim. Wieczorem: „Namiętność”, popoł po cenach 
zniżonych „Jej ostatni taniec“ Bilety do nabycia 
od godz. 10-ej rano przy kasie teatru. 

— Z TEATRU IM. J. SŁOWAORIEGO. „Egzo- 
tyczna kuzynka Verneuila pozostaje na reper- 
tuarze do Środy włącznie Dziś popołudniu po ce- 
nach zniżonych „Mysz kościelna" Na uroczystość 
3-go Maja przygotowuje się pod kierunkiem J. 
Sosnowskiego fredrowska „Zemsta“, niegrana w 
Krakowie od lat 5-ciu 

— POŻEGNALNY WYSTĘP RBEWJI WAR- 
SZAWSKIEJ. Dziś w niedzielę pożegnają Kraków 
w teatrze przy ul Rajskiej artyści rewji war- 
szawskiej z Antonim Kaczorowskim na czele. Da- 
na będzie pełna hunoru rewja pt. „Coś wisi w po- 
wietrzu*. Dwa przedstawienia pierwsze o 7-aj 
drugie o 915; podczas drugiego przedstawienia 
niezależnie od rewji nastąpl wybór i nagrodzenie 
najpiękniejszej Krakowianki Miss Cracovil. Bl- 
lety w cenie od zł 1—450 przez cały dzień w ka- 
sie Teatrze Rajska l 12. 


— SŁYNNY WIEDEŃSKI KWARTET KOLI- 
SCHA, którego członkowie grają z pamięci, wy- 
wołując czarujące wrażenie wśród publiczności, 
a który prasa zagraniczna uważa za najlepszy ze- 
spół w Europie, wystąni dziś w niedzielę 27 bm. 
w Starym Teatrze, 

— JEDYNY KONCERT VITTORIO WEINBER- 
GA, znakomitego barytona, którego piękny, Jasny 
głos, kształcony według wzorów wielkiej szkoły 
włoskiego „bel canta", wzbudził powszechny entu 
ziazm, odbędzie się we środę 30 bm. w Starym 
Teatrze. 

— SZALJĄPIN W WARSZAWIE. Onegdaj 
z Wiednia przybył do Warszawy Światowej sła- 
wy śpiewak Teodor Szaljapin Na dworcu powi- 
tali go w imienin dyrekcji oraz zespołu opery war 
szawskiej reżyser Popławski, oraz artyści Gru- 
szczyński i Michałowski, Teodor Szaljapin wystą- 
pi gościnnie w operze warszawskiej dnia 27 bm. 
w tytułowej partji Borysa Godunowa i dn. 30 ban. 
w partji Mefistofelesa w operze „Faust, 
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są już u nas do nabycia. 
Niebywała okazja do wzbogacenia sią, 


Główna wygrana 


Zł. 750.C CO 


Ogó:na suma wygianych 


32,C060.C00 


Szauze kolosalne, bo 
połowa wygranych i dwie premie 
Ryzyko miuimaliue, cena niezmieniona: 


Uszczęśliwiliśmy już tysiące, 


Zł. 400.000 


premia 19-tej Loterji Państwowej padła u nas 


Zł. 350.000 


główna wygrara 20 Loterji Państw. również 


tysiące rodzin. 


padła n mas. 
Z kupnem u nas losu radzimy nie zwiekać, 
gdyż w kołekturze naszej pozostała już 


niewielka ilość losów. 


Jedyna największa, najstarszą . prawdziwie 
najszczęślrwsza kolektura w Polsce 


E. LICHTENSTEIN i Ska 


Warsząwa 9, Marszałkowska 146. 
Konto PKO. 9374. Firma egz. od 1835 T. 


Łaskawe listowne zamówienia załatwiamy 
odwrotną pocztą, wysyłając iosy i czeki na 


P. K. O. dla opłacenia przypadałącej należ- 
ności, 


1507sse 


Afera z listami miłosnemi 
Wilsona 


W cych dnach umant znany polityk amerykań- 
ski Ferdynand W. Peck, z którego osobą lączy się 
afera którą omał nie złamała kawjery politycznej 
Wilisona, Było to w roku 19]2 przed wyboram: na 
prezydenta S.anów Zjednoczonych. Ówczesny gu- 
bernator stanu New Jęrsey, a późniejszy prezydent 
Woodrow Wusan po wytężającej kampanji wybor- 
czej wyjechał na odpoczynek do Bermudy. Bogaty 
Amerykanin 1 wpływowy polityk demokratycznego 
obozu F. W, Peck oddał prezydentowi do dyspozy 
cji swa willę Podczas jego nieobecności honory 
domu robiła jego żona. Między nią ą Wilsonem po- 
wstał wkrótce bardzo serdeczny stogunek. Oboje po 
zostawali ze sobą w korespondencji gdy Wilson 
wrócił już do New Jersey. Wilson był już wten- 
czas wybrany prezydentem Stanów Zjednoczonych, 
ale urzędu swego jeszcze nie obiął. Pewnego dnia 
jeden z listów Wilsona wpadł w ręce p. Pecka, któ 
ry nie chciał ,ednak skandalu i dlatego porozumiał 
się ze swoją żoną, by wdrożyła przeciw niemu 
skargę rozwodową „a om całą winę węźmię ma sie 
bia. Podczas procesu adwokat jego żony, widocznie 
nie wtajenimczony w całą sprawę, zażądał zbyt wy 
sokich alimentów co tak oburzyło Pecka, że opo- 
wiedział całą aferę | ze swej Strony na skargę żony 
odpowiedział swoją skargą. Ażeby nie skompromito 
wać prezydenta Wilsona, użyto wszelkich wipły - 
wów, by sktomić Pecha do cofnięcia skargi. Mat. 
żefstwo zostało rozwiedzione, a pani Peck pnzybra 
ła znowu swoję dziewczęce nazwisko Huribut. Te 
raz Wilsonowi zależało na wydostaniu swych ił- 
stów do p. Hurlbut. Misję tę powierzono pułk. Hou 
se, który z miej rzeczywiście się wywiązał, Pani 
Hurtbut otrzymała za te listy wcale pokaźną kwo 
tę. Później otrzymała p. Hurlbut od sekentarza fi- 
nangów Macha Adoo, zięcia Wilsona, posadę w mi 
uisteroświe skarba, 
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Wschód Zachód 
słońca 27 słońca 
4. m. 17 Niedziela 6. m.51 


29 Nisan 5640 


Podręczniki szkolne nie będą 
zmienione w roku przyszłym 


Ministerstwo oświaty przystąpiło już do opra- 
*owywania nowego programu szkolnego na nad- 
chodzący rok szkolny. 

Ministerstwo nie zapowiada poważniejszych 
zmian w programie nauczania, Zwłaszcza z po- 
wodu trudnych Warunków gospodarczych mini- 
sterstwo nie zamierza czynić żadnych zmian w 
doborze podręczników. Chodzi o to, ażeby ucz- 
piowie klas młodszych mogli posługiwać się pod- 
Tęcznikami, nabytemi od starszych kolegów. 

Koła rodzicielskie powitają tę ulgę z niewal- 
pliwą radością — księgarze napewną z mniejszą. 


Uwadze pragnących studjować 
zagranicą 


Akademickie Biuro informacyjne przy Centr. 

„Kom. Wyk. Zw. żyd. Inst, Sam. Wyż Ucz. Pol. 
Przypomina, że zapisy na uczelnie zagraniczne roz 
Ipoczęły się już na nowy rok akademicki 1980,31, 
przeto zaleca się interesowanym wcześniejsze za- 
iłatwienie zapisu, by nie narazić się w później- 
Szym terminie na ewentualność odmowy przyjęcia 
na rok akademicki 1930/31. 
„ W związku z powyższem biuro udziela wszel- 
kich informacyj oraz załatwia wszystkie formal- 
ności zapisu na uczelnie zagraniczne: francuskie, 
niemieckie, włoskie, szwajcarskie, holenderskie, 
angielskie, belgijskie, czeskie i amerykańskie (tłu 
maczenia, legalizacje, ulgi kolejowe, paszporty, 
Wizy itd.) Biuro mieści się w Warszawie przy ul. 
Plac Żelaznej Bramy Nr. 6 m. 36. — Informacje 
Pisemne udzielane są po uprzedniem przesłaniu 
zł 3 na pokrycie kosztów informacyjnych. 

Biuro wydaje również dowody Międzynarodo- 
wej Konfederacji Studentów (C. I E) na podsta- 
wie których otrzymuje się ulgowe i bezpłatne 


wizy, 
Kontrola cen mąki 


Ministerstwo spraw wewn. poleciło wszystkim 
„wojewodom zwrócić baczną uwagę na ktszałto- 
(wanie się cen mąki na rynkach miejscowych i na 
tempo ruchu tych cen w tem znaczeniu, aby w mo 
mentach zniżki cen żyta, następowała bezpośre- 
dnio również zniżka cen mąki. Nadto M. S. W. 
zwraca uwagę, że młynarze, wykorzystując obe- 
cue liberajniejsze traktowanie spraw przemiału 
żyta, w wielu wypadkach przy ustalaniu cen mą- 
ki żytniej i pytlowej nie wychodzą z właściwej 
kalkulacji tj z kosztów przemiału żyta na 65 proc. 
mąkę. Wobec tego M. S W. przypomina swoje 
pismo okólne z dnia 15 października 1929 r. o 
ustalaniu obowiązującego typu mąki żytniej na 
podstawie 65 proc. przemiału żyta. Przy ustalaniu 
zatem cen mąki żytniej M. S. W. zaleca przyjmo- 
wanie za podstawę koszt przemiału żyta na mą- 

nie wyższą niż 65 proc. 


Otwarcie nowej placówki 


przemysłowej 


W ubiegły piątek odbyła sẹ w Bieżanowie uro- 
czystość poświęcenia nowo uruchomionej fabryki 
drożdży i spirytusu pod firmą Zaklady Przemysło 
we „Bieżanów ' Srółka Akcyjne. liczn: zaproszeni 
na uroczystość goście zwiedzili zakłady fabryczne. 
które ulegiy znacznej rozbudowie i zostały wy 
Dosażone w najnowsze aparaty dające rękojmię 
„zmakomitej jakośc: preduktu. Fabryka zatrudnia kil 

dziesięciu -obotników i urządzona jest na produ 
skcję 5.000 kg drożdży dziennie, Frzy sprężystem 

lenownictwie naieży oczekiwać, że w krótkim 

Czasie taka cyfra produkcji zostanie osiągnięta, cze 
g0 życzyć fumie należy, ze wzgiędu na zadanie, 
lakie ma do spełnienia z racji swego położenia geo 
graficznego, jako naturalna tama przeciwko napły 
Wowi drożdży z Czech i Niemiec. 

W uroczystości wzięli udział: naczeinik Wydzia- 

przemysłowego w Urzędzie Wojewódzkim nad 
Tadca Matusińsk., jako reprezentant Wojewody kra 
: ego, prezyden. Izby przemysłowo handlowej 
Tadeuaz Enstan, wicaprezydemst ‘ekke Izby Jan 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 28. IV. 1930. _ 


Kwiatkowski poseł prof, Krzyżanowski, starosta 
wielicki Dr. Wnęk, naczelnik Wydziału Izby Skar 
bowej Dr. Pykosz, dyrektor Miejskiej Izby Obra- 
chunkowej Jar Krzyżanowski, radca województwa 
inż. Kaczyński, radca Izby handlowei Dr. Józef 
Weiss, dzierżawcy Bieżanowa hr, Ledóchowscy, 
syndyk Zakiadów „Bieżanów“ adw. Dr. Wożźniako- 
wski przedstawiciele prasy, reprezentanci cechów 
piekarskich z Krakowa i Kutowic. delegaci zrzeszeń 
kupieckich rtd. 

Gości powalal i oprowadzał po iabryce prezes 
Rady Nadzerczej p. Kwiatkowski w otoczeniu dyr. 
Morgensterna ` prok. Liebeskinda. 

Podczas śniadania wzniesiono szereg toastów na 
pomyślność nowej tak potrzebnej placówki, przy 
czem dyr. Krzyżanowski odczytał szereg depesz i 
listów z życzeniami, nadeszłych od Ministerstw 
posłów oraz różnych imstytucyj z kraju i zagarmicy, 
Uroczystość mata przebieg nadzwyczaj serdeczny 
pozostawiając miłe wrażenie wśród uczestników. 


Straszny wypadek przy pracy 


Wczoraj około godz. 1130 przedpołudniem, w 
czasie spuszczania beczek z winem do piwnic we 
firmie Perlberger i Schenker przy ul. Se.iackiej 
zdarzy] się straszny wypadek, którego ofiarą 
padł Wolf Grünberg, piwniczny, Nieszczęśliwy po 
trącony został przez beczkę tak fafalnie, że do- 
znał urwania lewej nogi, oraz zmiażdżenia lewej 
ręki Zawezwany lekarz pogotowia ratunkowego 
przewiózł ofiarę tragicznego wypadku do szpita- 
la św. Łazarza. Dochodzemia celem stwierdzenia 
przyczyny wypadku wdrożyła policja, 

——0D—— 
. — DYŻURY APTEK, Dziś w niedzielę mają dy- 
żur dzienny i nocny apteki: ul Grodzka 22, pl. 
Matejki 3, Sienkiewicza 2, Rakowicka 12, Dietla 
36 i w Podgórzu Rynek 9, Tylko dyżur dzienny 
mają apteki: ul. Szczepańska 1, Kościuszki 4, Dłu- 
ga 66, Mikołajska 4 i Dajwór 6. 

— ECHA JUBILEUSZU POS. DRA THONA. 
Organ robotników żydowskich w Palestynie „Da- 
war”, zamieścił z okazji jubileuszu pos. dra Qzja- 
sza Thona obszerny artykuł poświęcony Jubilato- 
wi, pióra znaego przywódcy Poalej- Sjonu Z. Ru- 
baszowa. 

Organ Mizrachi w Polsce „Hamadrich" ogłosił 
artykuł poświęcony jubileuszowi pos, dra Thona. 

Profesor nowoczesnej literatury hebrajskiej na 
Uniwersytecie Hebrajskim w Jerozolimie dr. J. 
mu przesłał pos. Thonowi serdeczne gratu- 
acje. 

— KOMISJA DROGOWO- KANAŁOWA RADY 
MIASTA na posiedzeniu swe.n, odbytem onegdaj 
pod przewodnictwem wiceprezydenta Ostrowskie- 
go rozstrzygnęła oferty na dostawę zaprzęgów do 
robót drogowych i kanałowych w okresie roku bu 
dżetowego 1930/31, tudzież oferty na budowę ka- 
nałów na gruntach Towarzystwa Wzajemnych U- 
bezpieczeń przy ul. Basztowej i na budowę kana- 
łu miejskiego na Błoniach Grzegórzeckich. Poza- 
tem zatwierdzono wnioski odnoszące się do upo- 
rządkowania ul, Gołębtej, Smoleńskiej św. Jana, 
Flisackiej i budowy chodnika w ul. Michałow- 
skiego oraz wnioski, odnoszące się do budowy 
kanalizacji około Sukiennic po stronie wschodniej 
i murów fundamentowych około prezbiterjum ko- 
ścioła Marjackiego. W dalszym ciągu komisja za- 
twierdziła cennik dla materjałów drogowych, o- 
raz ofertę na dostawę smoły, cementu i maszyny 
do smołowania nawierzchni drogowych. 

— SZCZEPIENIE PRZECIWBŁONICZNE MŁO 
DZIEŻY SZKOLNEJ. Po ukończeniu szczepień 
ochronnych przeciwdyfterycznych w żłóbkach miej 
skich, przystępuje Miejski Urząd Zdrowia do o: 
chronnego szczepienia młodzieży szkół powszech- 
nych miejskich Szczepienia te odbywać się będą 
codziennie z wyjątkien niedziel i świąt od dnia 
2 maja br. od godziny 130 do 4-tej popołudniu 
w głównym gmachu Magistratu (ambulatorjum 
lamp kwarcowych III. p.) 

— RUCH POJAZDÓW MECHANICZNYCH NA 
ALEJI 3 MAJA jest zabroniony w dnie powsze- 
dnie w godzinach od 16—2%-tej, a w niedzielę i 
święta nadto od 11—13-tej Po deptaku, położo- 
nym obok jezdni rowerami jeździć nie wolno. 
Winni niestosowania się do powyższego rozporzą- 
dzenia będą pociągani do odpowiedzialności kar- 
no- administracyjnej i ulegna surowym karom 

— PROLONGATA KART ROWEROWYCH. Ter 
min przedłużenia ważiości kart rowerowych na 
rok 1930 kończy się z dniem 31 maja br Mimo 
upływu połowy tegoż terminu, dotychczas bardzo 
nieznaczna ilość osób uczyniła zadość ohowiązko- 
wi przedłłużenia ważności kart rewerowych. Wo 
bec . tego Magistrat wzywa ponownie wszystkich 
posiadaczy rowerów, tby we wlasnym interesie 
postarali się o prolongowanie kart w pozostałym 
terminie. pod zagrożenie n surowych kar, a nadto 
niedopuszczenia do jeżdżenia rowerami po ul- 
cach miasta, 
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— 18 WYPADKÓW ODRY, 11 szkarlatyny, po 
2 tyfusu brzusznego i dyjterji, oraz po 1 ospy. 
wietrznej i mumpsu zanotowano w ub tygodniu 
w Miejskim Urzędzie Zdrowia. 

— ZNIESIENIE GMINY WIEJSKIEJ. Gmina 
wiejska 'Więcierza w pow. makowskim, woj. kra- 
kowskie, została zniesiona, a terytorjum jej zo- 
stało włączone do gminy wiejskiej Tokarnia w 
tymże powiecie. 

— 0 WZMOCNIONĄ SŁUŻBĘ BEZPIECZEŃ= 
STWA W CZERNICHOWIE. Zwracają nam uwa- 
gę, że na jarmarkach w Czernichowie (pow. kra- 
kewski) brak jest zazwyczaj odpowiedniej ilości 
posterunkowych. Ostat1io doszło do awantur, przy 
czem poturbowano pewnego kupca z Wadowic i 
jego żonę, a nie było posterunkowego, któryby, 
na miejscu interwenjował, 

— W ZAMIARZE S4AMOBÓJCZYM wypiła wczo 
raj większą ilość spirytusu denuturowanego N. 
Białoruska (lat 48) żona kelnera, zam. przy ul. 
Włóczków, Zawezwany lekarz pogotowia prze- 
wiózł desperatkę do szpitala, Powód zamachu nie- 
wiadomy, 

— RZUCIŁ SIĘ W ZAMIARZE SAMOBÓJCZYM 
za starego mostu do Wisły Stefan Batko szerego- 
wiec 17 pp. stacjonowanego w Rzeszowie, został 
jednak przez robotników wyrażowany, a następ- 
nie przewieziony do szpitala wojskowego Nr. 5. 
Powód usiłowanego samobójstwa nieznany, 

— RABUSIE KOLEJOWI. Qnegdaj około godz. 
23-ej posterunkowy Władysław Ziomkowski kon- 
wojując pociąg towarowy Nr. 9674 na przestrzeni 
Krzeszowice—Dulowa zauważył osobnika, który 
wyskoczył z pociągu. Po przybyciu pociągu na 
stację w Dulowej zauważył posterunkowy brak 
plomb u 2-ch wagonów, ładowanych jajami, po- 
wrócił więc na miejsce, w którem zau be 
osobnik ów wyskakiwał z pociągu. W drodźB na- 
potkał 2-ch osobników idących tórami, których we 
zwał do zatrzymania się i podniesienia rąk do 
góry na co jeden z nich oddał do postemankowe- 
go 3 strzały rewolwerowe, uie trafiając go jë 
dnak, poczem obaj osobnicy ostrzeliwując się zbie 
gli do pobliskich lasów. Za uciekającymi oddał 
post. Ziomkowski czetry strzały rewolwerowe, je 
dnak skutek użycia broni jest nieznany, gdyń 
sprawcy zdołali zbiec. Poszukiwania za nimi w 
tku, 

— WLAMANIE STRYCHOWAE. Wiesenfeidowa 
Henryka, zam. przy al Krasickiego 0 zgłosiła do 
policji, że w nocy z 24 na 25 bm. dostali się nie- 
znani sprawcy na strych przyp omocy dobranego 
klucza i skradli jej bieliznę wartości 500 zł, 

— DOBRA SIĘ DO MIODU I WINA. W no- 
cy z %% na 26 bm. dostali się nieznani narazie 
sprawcy do miodosytni Szymona Springera przy, 
ul, Józefa 1. 40, skąd skradli wina, | oraz wę” 
diiny nieustalonej narazie wartości. odrenia 
w toku, 

—- ROWER. Hezio Antoni, ślusarz zam. przy ul. 
Podskale 16 zgłosił do policji, że dnia % bm. o 
godz. 1030 skradziono mu z budynku Kasy Cho- 
rych przy ul. Batorego rower wartosci 200 zł. 

— ARESZTOWANIA. Cebula Janina (lat 25) 
przytrzymana została za kradzież bielizny, war- 
tości 350 zł na szkodę Maurycego Fischmama, zam. 
przy ul. Miodowej 6. Jaras Aleksander (lat 21) 
fryzjer, zam przy ul. Senatorskiej 17, aresztowa- 
ny został za kradzież stempli wartości 500 zł ze 
sklepu Heleny Ringer przy ul. Stradom 17. 

— CZYJA ZGUBA? W IV, komisarjacie policji 
przy ul. Grodzikej jest do odebrania torebka dam- 
ska wraz z gotówką, która została znaleziona 
na ul. Bożego Ciała. 

RR 


DOKOŃCZENIE „DZIAŁU SZACHOWEGO* 
MECZ KORESPONDENCYJNY 

1. Ararat 14.. 0-0-0, 2. Aschkenazy  14.. «5, 
3. Auerbach 4, Entenbeng, 14, f 4, 5. Wachtel 10... 
He 7, 6. Habnma 14... Wi8, 7. Hatikrwah 14.. Sb4, 
8. Hoffmann, 9. Yees 14., Hf4, 10, Kirschbraun, 
11. Monasch 14.., Hb6, 12. Neron 14... Hb6 13. Pan- 
europa 14,. hxg4, 14 Horowitz 8 Hb3, 15. Schipper 
14... Hf5, 16. Szachista 14... Ha6, 17. Erka 2.04, 18. 
Napoleon, 3. GcH 19. Gawlik, 20. Finder, 11, Ge3, 
21, Solo,” 22. Weinberger, 23. Emha 9,Hf3, 24. Just 
2...Sc6. 


e Ea 
— W NADCHODZĄCYM OBECNIE OKRESIE 
UPAŁÓW sprawia usunięcie piegów dużo trosk. — 
Wśród licznych zacirwalanych Środków, cieszą się 
oryginalne preparaty Aptekarza Leschnitzera spe- 
aalnem uzsanem. gdyż skład tychże, jak wynika 
z opsywamych rezuliatów osiągniętych, zdaje się 
być nader szczęśliwie dobrany. Z wielu środków 
silnie zachwałdeią radyka!ność i nieszkodliwość dzia- 
tamia tychże. 
1 
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Ostatnie nowążęi sezonu. Oryg. Vyth Bros, Londyn 
Sensacyjnie niskie ceny. Oryg. Rodier Paryż 


Nr. 109. 3 
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Czemu razić oczy? 
Przcież możesz Twoje 


PIEGI 


znakomicie 
usunąć 


LESCHNITZERA 
maścią i mydłem 
W apt. i drog. maść 315, mydło 2'80. 
Gdzie niema, wprost: Apt. Drancz i Ska. Bielsko 


Zona C'aplina o Chaplinie 


Dziennikarz francuski Jean Charter podaje inte 
resującą rozmowę swoją z b. żoną Chaplina Litą 
Gray, u której był z wizytą: 

» Lita Grey patrzy na mnie spojrzeniem, które 
prawdopodobnie w swsim czasie skłoniło Chapli- 
na do zakochania się w niej i proponuje mi kie- 
liszek portweinu 

— Czy wie pan — mówi ona — że u nas w Ame 
ryce wiele znaczy, być żazą sławnego człowieka? 
Gdybym nie poznała się z Chaplinem, byłabym te- 
raz zwykłą panienka na wydaniu i niczem więcej. 
Nat e, gdybym adal była jego żoną, była- 
bym teraz warjatk Chwała Bagu rozwiodłam 
się z nim, ale w te: sób stałam się też sławną! 
, — Jak pani oc Chaplina? 

; — To niezwykły wiek! Dlatego z nim tak 
trudno żyć. Niemoż ścią jest poprostu przysto- 
sować się do niego. Niech pan pomyśli. Miałam 
16 lat, kiedy wyszłam za niego. Chciałam z nim 
wychodzić na spacer, pokazywać się na ulicy, po- 
jechać do Paryża, a on odpowiadał zawsze na pro 
éby moje: „Muszę pracować!" Ciągle praca i pra- 
ca, To były stałe jego słowa, skierowane do 16- 
letniej dziewczyny, która za wszelką cenę chciała 
być w Paryżu. 

| — A jednak znalazła się pani w Paryżu. 

' — Tak, przyjechałam teraz sama na 2 miecią- 
te... Może jeszcze kieliszek poctweinu? Przyjecha- 
łam tu z mamą i dwojgiem moich dzieci, W Ame- 
ryce często odwiedaam z nieni Chaplina, który 
b:rdzo kocha swe dzieci. Dziaci koniecznie chcia- 
łyby coś przywieźć ojvu z Paryża, ale wiem, że 
Chaplinowi zaimponowalby tylko... grób Napoleo- 
na. A przscież tego mi nie sprzedadzą. Chaplin 
wogóle stale tylko marzy o Nap>leonie i właśnie 
z powoda Napoleona nastąpiły płerwsze nasze 
nieporozumienia małżeńskie. Chaplin stawał sobie 
mp za fortepjanem, zakładał ręce na piersiach i 
krzyczał: „Naprzód dzieci! Oto słońce Austerlit- 
zu!“ Służba nasza musiała zachowywać się jak 
grenadjerzy Kiedyś był u nas Douglas Feirbanks. 
Chaplin koniecznie chciał, żeby Douglas grał w 
dramacie papieża, nie pamiętam już, którego. Mo- 
że jeszcze kieliszek portweinu? Wtedy Douglas 
skoczył z nogami na stół i zawołał, że -woli rolę 
Ludwika XIV, ażeby porządnie natrzeć uszu temu 
karjerowiczowi Bouupartż Pobili się, jak dwóch 
chłopców. Chaplin o mało się nie wściekł ze zł» 
ści.. Naturalnie wszystkie artvstki filmowe chcia 
lv grać Józefinę. Byłam strasznie zazdrosna... Po- 
tem, kiedy nagrywał film „Cyrk“. całe mieszkanie 
nasze napelniło się małpami Pewnego dnia Cha- 
plin wykąpał w wannie naszej małego kucyka 
cyrkowego, a w szafce mojego gramofonu wyls- 
gly się króliki Obecnie Chaplin gra w pewnym 
filmie rolę niemowy Jestem pewna. że w ciągu 
ostatnich 6 miesięcy nikt z jego domowników nie 
usłyszał od niego ani jednego słowa Zapytam 
się teraz pana, czy można żyć z takim człowie- 
kiem? 


CO H op ĚŮĚ 
Skąd się biorą dziec ? 

W szeregu niezmiernie ciekawych artykułów 
w ostatnim numerze „Ewy“ na plan pierwszy wy- 
hijeja się artykuł o. t. „Bezczelność” o incydencie 
w jednej z kawiarń warszawskich, która zakazała 
kelnerom podawać kobistom samotnym; korespon 
dercje z Palestyny o „Mothereraft Centre" — cie- 
kawej Instytucji, utrzymywanej przez „Wizo” o 
poświęconej matce i dziecku, list z Paryża Euge- 
af Markowej, p. t Wiosna w Paryżu i inne. W wy 
wiadach „Ewy“ znajdujemy niezmiernie interesu- 


Z MODY. 


ĉwy¿čiesiwo kostiumu 


Kostjum nienoszony prawie zupełnie przez kil- 
ka sezonów wrócił tego roku do swych praw. W 
magazynach mód znajdujemy mnóstwo najrozmait. 


szych kreacyj i moża1 zauważyć, że w mode- 
lach paryskich dominuje kolor czarny, który pow 
tarza się w różnych materjałach a więc w wełnie. 
ciężkim jedwabiu, crepe-satin itp, U nas natomiast 
ogromnie przyjęły się kostjumy z georgetty weł 


nianej w kolorze granatowym, przedewszystkiem - 


jednak tweerowe. Wzory tweedowe powtarzają 
się w wełnie, bawełnie i flamengo.. Z tych materja 
łów wykonany kostjum wykazuje zazwyczaj krój 
sportowy. A więc żakiet, z wysoko  unieszczo- 
nym paseczkiem, lekko postuwionym w tyle koł- 
nierzem, wyłogami męskiemi, oraz sportowo od- 
Wwiniętemi mankietami. Do tego spodniczka gład- 
ka, lub kloszowa 

Taki kosjum przedstawia nasza rycina model 
A). Do żakietu nada się bluzka, noszona do środ- 
ka. Błuzki takie ładnie wyglądają z podpiętym 


kołnierzykiem , 
| Model B) to szykowny kosljam tweedowy, zdob- 
| ny po bokach wązkiemi zakładęczkami, które się- 
| geja od szwów bocznych do skośnie wciętych kie 
! szeni. 

Spódniczka ułożona w fałdy, po jednej stronie, 
kióre wychodzą z pod baskiny, skosnie wycięiej 
(model D.) Tę samą linję wykazuje przód bluzki 

Model E to kostjum o kroju wybitnie męskim. 
żakiet silnie przyiegający , wąski z męsxiin koł- 
nierzem oraz wyłogami, zapinany na dwa guziki, 
nadaje się szczągólnie dla osób wysokich i smu- 
kłych. Do tego rodzaju kostjumu uajodpowiedniej 
szą jest bluzka z georgetty w modnym obecnie 
kolorze różowo-opalowym. Lekki żabor łagodzi 
dość surową linję całości, 

Do powyższych kostjumów nosi się chętnie sza- 
le lub lisy, rękawiczki zaś wciągane bywają po- 
rad mankiety żakietu 


jącą rozmowę z Idą Kamińską, Na czoło numeru 
wysuwa się ankieta „Ewy*, która ze zwykłą dla 
tego pisma Śmiałością, porusza znów ciekuwy pro 
blem. Po krzysie małżeństwa, po r >zpatrzenin pro 
blemu podwójnej moralności, stosowanej wzglę- 
dem kobiet mężczyzn, wreszcie po dyskusji na te- 
niat: Czy należy korzystać z tytułu męża — nowa 
snkieta zajmuje się pytaniam, „Skąd się biorą 
dzieci? Jak odpowiesz na tə pytanie, skoro ci ;e 
zada dziecko" Najbliższy aumer „Ewy“ przyni»- 
sie odpowiedzi na ankietę Janusza Korczaka, i 
p:of. Michałowicza a także redaktora „Das Kjad“ 
dr. Pekera. — Pozatem przynosi ostatni (16) mw- 
mer „Ewy“ dział literacki i zwyczajne rubrykj. 
Adres; Warszawa, Nowolipie 13 


rzepisy dla kin 
cźw ekor. ych 

Coraz więcej kinotzatrów w Warszawie i na 
prowincji instaluje n siebie aparaturę dźwiękową. 

Aparatura ta musi być zatwierdzona przez wła: 
dze bezpieczeństwa i inspekcyjno- budowlane, a 
tymczasem dotychczas niema żudnych przepisów 
urzędowych w sprawie kin dźwiękowych. 

Dopiero obecnie ministerstwo robót publicz- 
nych zaczęło opracowywać takie przepisy. Prze- 
pisy te muszą się różnić od przepisów dla kin 
niemych, albowiem przy aparaturze dźwiękowej 
musi być używany prąd wysokiego napięcia. 


—— 
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OBUWIE 


światowej marki 


„RER MANN HIRSCH 


jest pod każdym względem niedoścignione 


Znak ochronny 


Najnowsze wiadomosci z Palestyny 


Arabowie protenują 
żydowski k ebron 


Jerozolima, 26. 4, ŻAT. Osoby przybyłe z 
Hebronu donoszą, że miejscowi Arabowie prze- 
kształcili w plac do gry w piłkę nożną teren, na 
którym mieściła się bóżnica zburzona w sierpniu. 
Na innem miejscu, gdzie znajdowała się bóżnica 
wystawiony zosiał publiczny ustęp. Z domów ży, 
dowskich, które zostały opieczętowane po opu- 
szczeniu Hebronu przez żydów wykradziono ko- 
sztowności, meble itd. 


Robotnicy żydowscy n'e będą 
demonstrowali 1. maja 


Jerozolima, 26. 4, ŻAT. Egzekutywa Hista- 
drut Haowdim rozesłała dzis do wszystkich orga 
nizacyj robotniczych okólnik nawołujący członków 
Histadrutu do niebrania udziału w dniu 1. maja 


w jakichkolwiek demonstracjach zorganizowanych 
przez zrzeszenie nieupoważnione przez Histadrut. 
W obecnej sytuacji — brzmi okólnik — demonstra 
cje w okolicach o ludności mieszanej przekształcić 
się moga w prowokację, której skutków przewi- 
dzieć nie można 


Sąd apelacyjny zatwierdził 
wyrek przeciwko Orfaliemu 


Jerozolima, 26. 4. ŻAT. Sąd apelacyjny w 
Jerozolimie na swem dzisiejszem posiedzeniu roz 
ważał w drugiej instancji sprawę Józefa Orfalie- 
go z Jaffy, skazanego przez sąd ożręgowy na ka- 
rę śmierci za zamordowanie Araba w czasie roz- 
ruchów.Sąd apelacyjny zatwierdzil wyrok pierw- 
szej instancji. Obrońca oskarżonego. zwrócił się 
do sądu z wnioskiem o wystoswanie prośby do 
Wysokiego Komisarza w sprawie ułaskawienia 
skazanego. > 


100-lecie Belgii 


Jubileuszowa wystawa w Antweroji 


» 

Antwerpja. 6 4. PAT W dniu dzisiejszym 
nastąpiło otwarcie wystawy ogólnej dla upamię- 
tnienia 100-lecia Belji. Po przemówieniu ministra 

€ymana i prezesa komitetu organizacyjnego Wy- 
Stawy zabrał głos krói Albert, który stwierdził, 
że konstytucyjna Belgja może służyć jako przy- 
kład kraju, który umiał skorzystać z dobro- 
ziejstw niezależności Skoro się spojrzy na dro- 
BĘ, przebytą przez Belgję od roku 1830, cdczu- 
wa się prawdziwy głęboki podziw. Następnie król 
Fowitał przedstawicieli zagranicy, wyrażając im 
żywa wdzięczność za udział w uroczystociach, w 
czem dają dla Belgji ich przyjaźni Po skończo- 
nem przemówieniu król i królowa zwiedzali po- 
Szczególne pawilony. 


Antwerpia. 26. 4. PAT. Z powodu uroczysto 
ści otwarcia wystawy całe miasto zostało wpsania 
łe udekorowane sztandarami różnych narodów, Wy 
stawiono biku triumfalne z zieleni. Wojsko utworzy 
ło szpalery wzdłuż ulic. któremi pizeciągał orszak 
królewski, Wszystkie okręty, stojące w porcie pod 
niosły bandery, Wspauiała pogoda sprzyjała uro- 
czystoŚściom. Na ulicach zebrały się olbrzymie tłu 
my. które cwacyjmie witały orszak królewski. Nadi 
miastem unosały się aeroplany. Daty się słyszeć wy 
strzały anmatnie. O godzinie 15. przy dźwiękach 
„Brabanconie ' orszak przybył do sal, gdzie odby 
wała się uroczystość wśród entuzjastycznych owa 
cyj zebranych. 


Manifestacja repuklikańska w Madrycie 


Hendaye. 26, 4. PAT, Jak podaje agencja Ha 
vasa, osoby przybywające z Madrytu opowiadają, 
że przywódca socjałstów, Goria Prietoz, w czasie 
Wwygłoszonezo odczylu czymił koronę odpowiedzial 
ną za dyktaturę, która — zdaniem mówcy —- po 
zbawiła naród iego praw. Prietoz apelował do par 
tyj lewicowych, aby starały się wprowadzić ustrój 
Tepublikański ` uciekły się w razie potrzeby do akcji 


rewolucyjnej. Prelegent dowodził, że koneczne jest 
ukaranie odpowiedzialnych za dykraturę, przyczem 
oskarżył szereg wybitnych osobisteści, że osiągnęły 
znaczne zyski dzięki wprowadzeniu monopolów. 
Prietoz zaznaczył, że Hiszpanja nie pozwoli rządzić 
sę ambasadorowi, zastępującemu nieudolnych po- 
tomków króla. Odczyt Prietoza przerywano częsta 
okrzykami niech żyje republika!“ 


( 4 miljardy franków cbniżono we Francji 
podatk: 


Paryż. 26. 4. PAT. Na dzisiejszem posiedzeniu 
nocnem Izba uchwaliła jednomyślnie 460 głosami, 
2 wyjątkiem głosów sociałistów, którzy powstrzy 
mali się od głosowania, zniżki podatkowe. ohejmu 


Zag.nęło złote pióro z Locarna 


Z Hagi donosza, iż historyczne złote pióro, któ- 
rem podpisywano układy w Locarno, zostało za: 
gubione. Z okazji drugiej konferencji haskiej, od- 
byla się w Hadze wystawa dokumentów dyploma 
tycznych. Miasto Locarno nadesłało na wystawę 
qustoryczne złote pióro, które jednak nie zostało 

očeslane z powrotem. Władze holendrskie czynią 
<nergiczne poszukiwania. Przypuszczają, że pióro 
zcstało skradzione lub też zaprzepaściło się przy 
pakowaniu. 


jące ogółem 1.500.000.000 iranków na rok 1930 i 
1.800.000.090 iranrów na rok 1931 Ogółem zniżki 
podatkowe, u: hwalone przez Izbę od grudnia ubie 
głego roku obejmują około 4 miliardów franków. 


— ŻYD. TOW. GIMNASTYCZNE KOMUNIKU- 
JE: Uczenice, panie i panowie ćwiczący na popi- 
sie, zbiorą się dziś w niedzielę, punkt o godz 
10-tej przedpoł w sali ŻTG. 

— ZE SPÓŁDZIELCZEGO BANKU KREDY- | 
TOWEGO. Dzisiaj w niedzielę odbędzie się Wal- 
ne Zgromadzenie Spółdzielczego Banku Kredyto- 
wego, Stradom 13, I p of o godz 4 pop Upra- 
sza się wszystkich człoików o przybycie, 

— PRZYSZŁOŚĆ HSATID (Zielona 17) Dziś, 
w niedzielę spacer organizacyjny do L:sku Wol- 
skiego Zbiórka o godz. 3 pop na deptaku, koło 
parku dra Jordana. 
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Giełca warszawska 

Warszawa, 26. 4 PAT Akcje: Bank Handlowy 
w Warszawie 118, Bank Polski 173, 172 i pól, 
172 i trzy czw. Bank Zachodni 80, Częstocice 28, 
Firlej 43, wegil 47 i pól, Cegielski 47, Modrzejów., 
9 i pół, Parowozy 20 i pół, Starachowice 18 i trzy 
czw. “9, Haberbusch 108. Pożyczki; 4-proc prem. 
inwestycyjna 121, 5-proc. dolarowa 75, 5-proc. kon 
wersyjna 55, 7-proe. stabilizacyjna 88, 10-proe 
kolejowa 102, Sapro L 2 panud Gosp. Kraj. 4. 


Waluty: Dolary 8.89, 8,9, 88 Dewizy: Londyn 
43.35 i pół, 43.46, 4325, Nowy Jork 8.905, 8.925, 
8.895, Paryż 34.98 i pół, 35.07, 34.90. Praga 26 41 
i pół, 2648, 26.35, Szwajcarja 172.88, 173.31, 172.45, 
Wiedeń 125.72, 126.08, 125.41. Włochy 46.74, 46 86, 
46.63, Berlin 212.89. 


Giełda poznańska 


Poznańska gielda zbożowa z dnia 26, 4. 1930. 
Żyto 22—22 i pół słabsze, pszenica 41 i pół do 
42 i pół mocniejsze, mąka pszenna 65-proc. 63—67 
stała. Tendencja ogólna WEN: 


Wiedeń, 26. 4 PAT. Waluty i dowizy: Berlin 
169—16950, Budapeszt 123.79—124 0, Bukareszt 
4.20 i trzy ósme do 4.22 i trzy ósme, Londyn 34.41 
i pięć ósmych do 3451 i pięć ósmych. Nowy Jork 
107.75—710.25, Paryż 27.75—27.85, Praga 20.96 i 
pięć ósmych do 2104 i pięć ósm. ych, Warszawa 
19.34—79.62 Zurych 137.18—137.68. Amerykańskie 
704.90—708.90, Niemieckie 168.75—169.35, - Francu- 
skie 27. 72—27 88, Włoskie 37.08—37.2, Polskie 
79.22—79.62, Szwajcarskie 136.80—137.60, Czeskie 
2098 i jedna czw do 21.05 i jedna czw Węgier- 
skie 123.0—124.30. 

Papiery wartościowe: Renta majowa 1.97, Ren: 
ta lutowa 1.97, Renta koro1owa 194, Bank 'Mało- 
polski 0.05, Zieleniewski 4410 


Zurych, 26, 4 PAT. Paryż 20.23 i pół, Londyn 
25.08,: Nowy Jork 5.15.80, Belgja 7201, Włochy, 
27.03, Berlin 123.17, Wiedeń 72.72 i pół, Praga 
1528, Warszawa 57.85, Budapeszt 9020, Bukareszt 
3.07, ’ Buenos Aires 200 


Samobójstwo ofiary kryzyzu 


gospodarczego w Krakowie 


Wczoraj przedpołudniem rozeszła się w Krako» 
wie wiadomość o nagłej śmierci bł. p. Józefa Rei- 
cha, zam, przy ul. Stradom 1, 27, agenta handlowe- 
go, znanego w sferach kupieckich miasta. Bł, p 
Józef Reich popełnił samobójstwo przez otrucie 
się gazem świetlnym. Wczoraj rano domownicy, 
znaleźli go w łazience, wypełnionej gazem świetl- 
nym, leżącego we wannie i nie dającego już znaku 
życia. Zawezwany lekarz obwodowy Dr. Weins- 
berg stwierdził zgon wskutek otrucia gazem świe 
tlrym, — Powodem rozpaczliwego kroku denata 
były, jak słychać, krytyczne stosunki materjalne. 
Bł p. Reich po utracie egzystencji jako kupiec 
maił posadę agenta handlowego, którą ostatnio 
utracił, To było powodem targnięcia się bł. p Rel- 
cha na swe życie. Targicznie zmarły liczył lat 56, 
osicrocił żonę i dziecko. Zgon ofiary fatalnych wa 
rurków gospodarczych wywołał w mieście ogól- 
ne poruszenie. 


n 


DZISIEJSZY KONCERT SYMFONICZNY 
W STARYM TEATRZE. 


Zapowiedziany na dziś przedpołudniem XV. p% 
ranek symfoniczny Związku Zaw. Muzyków w 
Krakowie wywołał zrozumiałe zainteresowanie 
wśród szerokich sfer miłośników muzyki. Jak» 
dyrygent występuje słynny Berdiajew, zaś jako 
sclistka —=pani Zolja Adamska, fenomenalia wio 
ieiczelistka i laureatka wielu nagród zagranicz- 
rvch. Dotychczasowe występy pani Adamskiej wy 
wolały wszędzie niebywały zachwy! fachowej key 
tyki. która uznała w niə} jedną z najvyhitniej- 
‘syel wiolenczelistek wspólcezżsaych 

W programie Czajkowskiego Vl Symforja (pa 
teiyczna), Dworaka koacert wiolonczelowy i Bim- 
shi-Karsokowa z „Baśni o carze Sałtanie* III 


j część, Pozostałe bilety w kasie dziennej Starego 
, Teatru 


ZE SPORTU 


NADWIŚLAN— JUTRZENKA, mistrzostwo kla 
sy „B“ odbędzie się dziś o godz 11-ej przedpoł 
na boisku Jutrzenki Zeny wstępu bardzo niskie. 


Str. 16 


Wolne posady 


TECHNIK-DENT. samo. 
dzielny, potrzebmy od 1. 
maja. Oferty z podaniem 
adresu ostatniego praco 
dawcy do Admin. „Now. 
Dziemika* pod „Denty- 
sta“. 1530x 
AG Doe E A w. mda 


POSZUKUJE się zdolne- 
go ukspedienia oraz 

pedjeniki z branży załan 
teryjnej. Zgłoszenia Go 
Adm. „N. Dziennika“ pod 
„Ekspedienci“. 620g 


aea a N e 
POSZUKUJE się panien- 
kt do skiepu gałanteryj 
nego. Zgłoszenia: Gokd- 
nasser, Bożego Cialz 7. 

6282 
ZDOLNEGO ekspedjenta 
wyłącznie z działu obur 
wia poszukuje firma „A 


la ville de Paris“, Flor- 


fańska 3. 1519er 

= = 
Posad posrukują 

Ea a 


MŁODY, rutymowamy po 
dróżujący poszukuje za- 
stępstwa. Pienwszorzęd- 
no referencje. Zgłoszenia 
do Adm, „N. Dziennika” 
pod „,Bramża obojętna". 

623g 


ZDOLNA szwaczka po- 
szukuje pracy po domach 
ewemtualmie na prowin- 
cii Zgłoszenia do Adm. 
„Now. Dziennika" pod 
„Zdolna”, 627g 


HANDLOWIEC z branży 
pbuiwniczej t galanterii, 
poszukuje posady. ewen 
masie na prowincji — 
Zgłoszenia do Adm, „N. 
Dziemn'ka' pod „Handio 
wiec“. 626g 


MŁODY, zdolny unzęd- 
mik, obznajomiony z bu- 
chalterią i koresponden- 
clją polskomiemieuką, po 
ezukuje zajęcia na godzi 
ny wieczorne. Zglosze- 
mła pod „Pracowity“ do 
Adm, „N. Dziennika“. 
630g 


POMOCNIK handlowy z 
Srietnią praktyką z bran 
ży. kolonjalno- spożyw- 
czej poszukuje posady. 
Zgłoszenia pod „Zaraz“ 
do Adm. N. Dziennika“. 

6259 


RUTYNOWANA kores 
pondentka polsko-niemie 
cka, fakturzystka, znają 
ca buchalterję, poszukuje 
półdniowej posady, Zgło 
szemia pod „Niemieckie“ 
do Adm. „N. Dziennika” 


p Lokale 


POKÓJ kawalerski fron 
towy do wynajęcia: Mo- 
stowa 2, III. piętro, — 
drzwi I. 618g 


MIESZKANIE złożone 7 
3 pokoji, kuchni, z przy 
nai., przy ul. Augustiań 
skiej 19 zaraz do wyma 
jęcia. Wiadomość u ad 
ministratora Hirscha We 
bera, ul. Józefa 2, 


sa e—a i i O RÓ 


kp. PE 0 RWE BR 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 28 kwietnia 1930 


Fyjamy 


damskie i męśkie po 
niskich cenach, sprze- 
daje Wytwórnia, Kra: 
ków, Koletek 1, III. p. 


POKOJU czystego (ła. 
zienka) poszukują 2 urzę 
dniczki. Zgłoszenia pod 
„Blisko Smoleńskiej" do 
Adm. N. Dziennika”. 

1527x 


Lotti Korall 
obecnie 
KOHNiHENEBERG 
Kraków, ul. Grodzka 9 
poleca na sezon obecny 
wszelką garderobę 
dziecięcą dla chłopców 
i dziewcząt. Duży wy- 
bór płaszczyków. Dla 


POKÓJ elegancko umeb 
lowany, słoneczny, dla 
soldnego pana cd 1 maja 
do wynajęcia. Oglądać 
można między godz. 2— 
4 popol. ui. Tarłowsika 
L. 8, II. piętro na prawo. 

1532x 
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Najsłynniejsze światowe powagi lekarskie stwieróz ły, że 7800 ct grób pe» 

wstaje z powodu obztrukcji. - Chory żołądek jest główną przyczyną pow- 

stania najrozmaitszych cho! ób zanieczyszcza krew i tworzy złą przemianę materji 
SŁYNNE ©D 45 LAT W CALYM ŚWIECIE 


ZIOŁA Z GOR HARCU Dra L: UERA 


jak to stwierdzili prof. Berlin. Uniwersytetu Dr. Maitin, Dr. Hochflaetter 
i wielu innych wybitnych lekarzy. są idealnym środkiem dla uzdrowienia 
żołądka, usuwają obsirukcje zatwardzenie), są dobrym środkiem przeczysz- 
czającym, ułatwiają fonkcję organów trawienia wzmacń'sją organizm i pobu- 
dzają apetyt — Zioła z gór Harcu Dra Łauzera usuwaią cierpienia 
wątroby, nerek, kamieni żółciowych, cierpienia hemoroidalne. reumatyzm 
i artretyzm, bóle głowy, wyrzuty i liszaje. Złoła z gór Harcu Dra LAUERA 
zostały nagrodzone na wystawach lekarskich najwyższemi odznaczeniami i złot. 
medalami w Badenie. Berlinie, Wiedniu, Paryżu, Londynie i w. i. miastach, 


Tysiące ppdziękowań otrzymał Dr. Lauer od osób wyleczonych. Cana pół pudełka Zł. 150 
podwójne pudełko zł. 2*50. Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. UWAGA: Wyatrzegać 
się beawariościowyeh naśladownictw. Repraz. na Polskę: „Proton“, Warszawa, św. Stłanisława 8/11 


FAEK 


na Słonem, sąsiedztwo łazienek i parku poleca po grun- 
townem odnowieniu pokoje słoneczne z utrzymaniem 
iub bez od 4 maja. — Kuchnia ściśle rytualna. 


Zgłoszenia Rabka Inb Kraków Miodwa 2, Abnsch. 


WYCHOWANIE NA WOLNEM POWIETRZU, 
CZAS WOLNY OD NAUKI SZKOLNEJ, 


POCZĄTKUJĄCA siła 
biurowa, z ukończonym 
kursem buchalteryjno-ku 
pieckim, poszukuje po. 
sady bez soboty. Zgłor 
szenia do Admin „Now. 
Dziennika“ pod „Sumien 
na“. 611g 


PRAKTYKANTÓW - 
RANDLCWYCH 


młodszych względnie starszych poszukuje większa 
firma handlowa. 


Z działu skórno-obuwniczego 
mają pierwszeństwo — Zgł. do skrytki pocztowej 83 


TELEGRAM! 


NOWO-OTKARTY ZAKŁAD KRAWIECKI 
PRZY UL. JASNEJ 2 II. p. Ska z o. o. 
wykonuje wszełkue ubrania męskie szybko i staran- 
nie, według najnowszych żurnah, z własnego i po- 
wierzonego materjału. — Uprasza się o liczne od- 


wiedzanie. 


1503x 


Ważne dla zwiedzających 


TARGI POZNAŃSKIE 


Najpraktyczniejsze i na;doskonalsze w uży- 
ciu okazały się dotychczas tylko mucho- 
łapki z marką 


" L; ' "y lzi Pa! me 
»MO R P H I Te 
t ui a alif 
Przyjdź a przekonasz się osobiście. 


Specjalna wystawa na targach poznańskich: 


Hala Centraina, skrzydło Íl. 


Pensjonat „OSTOJA“ 


(dawniej „Stachówka“) 


W SŁOŃCU I RADOŚCI 


spędzają uczenice | uczniowie szkól publicznyci. 

w wieku do lat 15 
W INSTYTUCIE WYCHOWAWCZYM 

POZASZKOLNYM 


G. SPIER ERA 


w Kr: L owie, przy ui.k rzemionki 35 


zatw. przez Kuratorium Okręgu Szkolnego 
Krakowskiego 


Bliższych mformacyj 
godz. 3—5 w Instytucie, 


Codziennie z wyjątkiem sobót 


od godz. 3—7 wiecz. 


codziennie od 
(Nr. 


udziela 
zaś telefonicznie 


telefonu 04-55) ed godz. 8—9 wiecz. 
DYREKCJA. 


1505x 


WAZNE DLA PRANCWI 


Przyjmuje się krawaty do przerohienia 
jakoteż nowe z powierzonych materiałów 
po cenach bardzo przystępnych 


AME LJA KO: N, "rakowska 6 w podworu 


JAŚNIEJ SŁOŃCA. 


|NAJLEP/ZA ZAPRAWA DO PODŁÓG 


i m 
JNNEN ur Aaa il 


C 


iliil! 


J ODŹWIEŻŁ ZNUZCZONE PO/ADZKI, LINOLEUM 
| | FARBUJĘ riOMENTALNIE BLAŁE PODŁOGI 
T NA MAMOŃ LUB ORZECH CIEMNY. 


ROK ZAŁ. 1841 


LAKIERY EGALIOWE 


Fabrykat pierwszorzędny 
uznany przez fachowców. 


„R'NGOLIN" 


rabyć można we wszystkich 

składach farb i lskierów, a w 

1azie nie etrzymania, pada źródło 
zakupu 


B. Käfer, Kr.ków 
ul. Starowiślna L. 50 


UWAGA na oryginalne opako- 
wanie „RINGOLIN'* 


KON (CYPIENT 


rutynowany z praktyką prowincjonalną z prawem 
subtytucji poszukuje posady do natychmiastowego 
usiąpienia ewent zawrze spółkę. Zgłoszenia pod 
„Dr. praw“ do Adm. „Nowego Dziennika“, 


meua = 


|| "zzz 
STENOGRAFJI polsko- 
niemieckh ej szybko, nafr 
doskonałej — najnowszą 
metodą, wyucza  zbióń 
listów handlowych Zofia 
Schónbgutówna, Podbrze 
zie 2. 6132 


MATURZYŚCI korzysta. 
ją stałe z lektur bogata 
zacpatrzonej wypoży” 
czalni książek A. Gum 
plowicza, ul. Bracka % 
front, 21561 


=- = 
Zdrojowiska 
te 


ZAKOPANE. Pensjonat 
kompletnie urządzony, Z 
pełnym,  nowoczesiym 
komfortem, z ogrodem, 
w pięknem, słonecznem 
położeniu, wydzierżawię 
natychmiast, Zgłoszenia 
pod „Korzystna dzier- 
żawa“ do Biura Staite 
ra, Kraków, Rynek 8. 

1517er 


KRYNICA-ZDRÓJ 
HOTEL i i ENSJONAT 
„TRZY RÓŻE“ Tel. 119 
już otwarty 
Poleca po cenach przy- 
stępnych pokoje sło- 
neczne z pelnym kom- 


fortem urzedzcne. Bie- 
łąca © epla : zimna wo- 
da w pokojach, central- 


ne ogrzewanie 1520er 


PRZYSTĄP!:Ę współpra 
do mtrauiego 
przedsęb.orstwa. Wkład 
2.000 dolarów. Zgłosze- 
nia pod „Technicznie wy 
kształcony* do Adm. „N. 
Dziennika“. 1478x 


DO ULOKOWANIA 
5..000 dolarów na pierw 
szą hipotekę w Krako- 
wie. Zgłoszemia pisemuiie 
pod „N. A.“ do Adm. „N. 
Dziennika“, 619g 


PRZYJMĘ spólnika do 
pierws rzędnego lokalu 
w Rya głównym. Zgło 
szenia pod „Spóinik'* do 
Biura Stattera, Rynek 8. 

1518er 


KAMERA, skład apara. 
tów i przyborów foto- 
graficznych — wykonuje 
wszelkie roboty amator. 
skie — tego samego dnia 
Kraków, uł. Szewska 27, 
telefon 2298. 1006x 


KUCHARKI, Służące, bo 
ny, poleca: Berta Biser 
berg, Pośrednictwo Pra. 
cy, Katowice, ul. 3 Ma» 
ja 11. 404Ss8 


KADZIE do kalcynowar 
nia jaj (10 wagonów) do 


wynajęcia, Zgłoszenia: 
Kanpf, Jasło, 1526x 
UNIEWAŻNIAM indeks 


— na nazwisko Kanarek 
Leib, student Wyższego 
Studium Handi, 631g 


PRENUMERATA: w Krakowie i na prow. mies.ęczn. Zł. 6'00, kwartal, ZŁ 1800 


w Krakowie z odnoszen, da domu a 
Na prowincji z przesyłką pocztową E 
Zagradcą z przesyłką pocztową % 


„ 660 d 
„1000  „ E 
„NOWY DZIENNIK“ wychodzi codzienmwe, także w poniedziałki i dni poświąt. 


620  „ „ 1860 
19'80 


3000 


OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń ;est I milimetr w jednym łamie. — Strona w 
tekście i nadesłanem ma 3 lamy po 74 miim. — Strona za tekstem 6 la- 
mów po 37 milim. — Naknniejsze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów. 


CENY w złotych: L strona 125. — Tekst 1-—. Nadesłane 0°75. 


— Za tekstem 


0'25. — Drobne od słowa 0'20.-Dla poszukujących pracy. 0'10. — Gratula- 


cje 12'50, — Za zastrzeżenie miejsca dolicza się25% 


Wydzwca: Za Spółkę Wyd. „Nowy Dziennik“: Zygmunt Hochwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Beckelhammer. 
Kedakior odpowiedzialny: Zygiryd Moses. — Nowa Drukarnia Dzienntbowa Kraków, Orzeszkowej 7. pod zarządem Maksymfijana Feldmana 
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